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CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego Ekscelencya Pan Minister spraw 
wewnętrznych przeniósł c. k. starostów Aloj- 
zego Zsitkowskiego z Niska do Do- 
bromila i Ferdynanda Popiela z Limano- 
wej do Podhajec, oraz przeznaczył nowo 
mianowanych e. k. starostów Władysława 
Haleckiego dla Nadwórny, Michała Ke- 
rekjartę dla Borszezowa i Józefa Wo 
łoszyńskiego dla Limanowy, Jerzego 
Piwockiego dla Trembowli, wreszcie 
Dyonizego Zawadzkiego dla Sokala. 

Sekretarza e. k. Namiestnictwa Hen- 
ryka Linka, powołał Pan Minister do 
służby przy e. k. Namiestnietwie we Lwo- 
wie. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 23 maja. 


Z powodu zachwianej równowa- 
gi stronnictw parlamentarnych w hi- 
szpańskiej Izbie deputowanych, a sku- 
tkiem tego braku dostatecznego po- 
parcia dla gabinetu p. Sagasty, zano- 
si się na przesilenie ministeryalne. 
Tak brzmiała wiadomość, powtórzona 
przed kilku dniami przez wszystkie 
dzienniki europejskie, jakkolwiek nie 
wyszła bezpośrednio z Madrytu, ale 


z paryskiego biura korespondencyjne- |a jednak wierzyć musimy, że jest 


go. Tymczasem zaledwie upłynął ty- 
dzień od tych zapewnień, polegają- 
cych rzekomo na istotnym stanie rze- 
czy, zaprzeczyła wiadomości tej cała 
prasa hiszpańska. Źródłem owej, jak 
zapewniano, niezawodnej wiadomości 
była prasa francuska, której się po- 


dobało uznać sytuacyę parlamentarną | netu, i 
w Hiszpanii za bardzo groźną dla | niezadowolonemi żywiołami w Izbie. 
gabinetu. Nie po raz pierwszy część | Nie zdołał wprawdzie zorganizować 
prasy francuskiej w informacyach o | chociażby poważnej mniejszości, ale 
Hiszpanii odgrywa rolę mistyfikatora, |liczył przytem na ewentualne roz- 
wszelako, jak przedtem, tak i teraz | dwojenie przy obradach nad sprawa- 
trudno dociec pobudek takiego po- | mi ekonomicznemi. Pomylił się i pod 
stępowania. Jedyny możliwy i dozwo-|tym względem , gdyż nie brał w ra- 
lony domysł zwraca się zawsze tylko | chunek doświadczonej energii p. Sa- 
przeciw kilku nieprzejednanym wy- |gasty. W końcu zwracał się do kon- 
chodźcom hiszpańskim, którzy zna- |serwatystów, ale tu się pokazało, że 
lazłszy przytułek w sąsiedniej Fran-| prawość charakteru mężów, którzy 
cyi, zaniepokojeni prawidłowym roz- | przyrzekli neutralność względem ga- 
wojem monarchii konstytucyjnej, ude- | binetu liberalnego, wyższą jest od 
rzają na alarm, szerząc zatrważają- | partyjnych zabiegów. Tak tedy, mi- 
ce wieści. mo niewątpliwych jeszcze walk par- 
Istotne położenie tymczasem nie |lamentarnych, na skoncentrowany 
przedstawia się tak groźnie. Są tru-|atak przeciw gabinetowi liczyć nie 
dności pewne , istnieją starcia , frak- | mogą żywioły niezadowolone, gabinet 
cye spierają się i godzą, ale o roz-|zaś tymczasem, chociaż powolnie, ale 
dwojeniu stanowczem w obozie mini- | statecznie kroczy naprzód drogą za- 
steryalnym nie ma jeszcze mowy. | powiedzianych reform. 
Przyczyną zresztą tych chmurek prze- 
lotnych na horyzoncie parlamentar- 
nym w Hiszpanii, nie są konserwa- 
tyści, jak o tem mylnie informowała 
prasa radykalna. Przeciwnie, przy- 
czyną jest jeden z mężów partyi de- 
mokratycznej, ale człowiek niepo- 
miarkowanej ambicyi, pan Martos, 
prezes Izby deputowanych. On to, 
niepomny obowiązku swego, który 
mu nąkazuje z tytułu piastowanej 
godności zachować ścisłą neutralność, 
usiłuje podkopać stanowisko p. Sa- 
gasty. Pobudka ku temu wydaje się 
w samej rzeczy nieprawdopodobną, 


+ Hr. Alfred Potocki. 


Z Paryża piszą do Presse pod dniem 
m.: 

Przy ulicy Penthièvre, w pałacu hr. 
Branickiego, zmarł wczoraj rano, otoczony 
całą swą rodziną, hr. Alfred Potocki, W o- 
statnich czterech dniach tak gwałtownie 
odezwała się u hrabiego dawna wada ser- 
cowa, iż profesor dr. Dieulafoye przepowie- 
dział z góry katastrofę. Chory, który do 
ostatniej chwili zachował przytomność, przy- 
jał z rak księdza Radziwiłła ostatnie Sa- 
kramenta i zgasł bez walki przedśmier- 
tnej. 

Już w ciągu dnia wczorajszego otrzy- 
mała rodzina zmarłego liczne telegramy 
kondolencyjne. Pierwszy taki telegram w 
słowach najłuskawszych nadszedł od Najj. 
Pana, następny od Najd. Arcyksięcia Karo- 
la Ludwika i Arcyksiężnej Maryi. Prezes ga- 
binetu hr. Taaffe wyraził telegraficznie swoją 
boleść z powodu „niespodzianego zgonu 
swego przyjaciela i protektora”. — Oprócz 
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prawdą, o czem mówią dzienniki 
konserwatywne, nie chcąc, ażeby 
stronnictwo ich spotkał zarzut niepa- 
tryotyzmu. Panu Martos tedy miało 
się sprzykrzeć zbyt już długie urzę- 
dowanie p. Sagasty i w celu zszere- 
gowania nieprzyjaciół prezesa gabi- 


zawarł sojusz ze wszystkiemi | słanych objawów żalu, należy zaznaczyć 


kondolencyę arystokracyi franeuskiej, której 
członkowie zapisywali się przez dzień cały 
na arkuszu wyłożonym w pałacu hr. Bra- 
niekich. 

Rodzina zmarłego wyjedzie za dni kil- 
ka do Łańcuta, gdzie mniej więcej za dwa 
tygodnie odbędzie się żałobna uroczystość 
złożenia zwłok w grobach familijnych. 

Rodzina hr. Alfreda Potockiego roze- 
słała następującą kartę pogrzebową w ję- 
zyku francuskim : 

Uprasza się o przybycie na obchód 
pogrzebowy Jego Ekscelencyi hr. Alfreda 
Potockiego, ordynata łańcuckiego, tajnego 
radcy i podkomorzego Jego ces. i król. 
Apostolskiej Mości Cesarza Austryi, byłego 
ministra rolnictwa i prezesa gabinetu, by- 
łego marszałka Sejmu galicyjskiego, byłego 
namiestnika Jego Ces. i Król. Mości w Ga- 
lieyi, dziedzicznego członka Izby panów, 
posła na Sejm galieyjski, protektora kra- 
kowskiej Akademii Umiejętności, kawalera 
złotego runa, wielkiego krzyża orderu św. 
Szczepana, żelaznej korony I. klasy, wiel- 
kiego krzyża Karola III hiszpańskiego itd., 
zmarłego po zaopatrzeniu św. Sakramentami 
w Paryżu d. 18 maja 1889 przy ulicy Pen- 
thievre w 67 roku życia. Uroczystość żało- 
bna odbędzie się we wtorek, d. 21 b. m., 
o godzinie 11 w kościele św. Augustyna. 
Miejsce zebrania dom żałoby, 

Po nabożeństwie zwłoki zostaną złożone 
w podziemiach kościoła, następnie przewiezio- 
ne do Łańcuta w Galicyi. 

Obrzęd pogrzebowy odbył się dnia 21 
b. m. Zabalsamowane zwłoki hr. Alfreda 
Potockiego przeniesiono z pałacu Branickich 
do kościoła św. Augustyna, gdzie po nabo- 
żeństwie żałobnem zostały tymczasowo w 
podziemiach. Na nabożeństwie żałobnem 
oprócz rodziny i mnóstwa bawiących tu Po- 
laków było także wiele osób z arystokracyi 
francuskiej i ze świata dyplomatycznego. 
Poselstwo austryackie było prawie w kom- 
plecie reprezentowane. 

Za parę dni, po załatwieniu urzędo- 
wych formalności, będą zwłoki wysłane do 
Łańcuta, gdzie pierwszych dni czerwca od- 
będzie się pogrzeb i złożenie do grobów ro- 
dzinnych. 

Na nabożeństwo żałobne odprawione 
w Warszawie w kościele św. Krzyża przy- 


mnóstwa z różnych stron Monarchii nade- | była cała tamtejsza arystokracya, mnóstwo 


Szwedzi, Szwajcarowie i Niemcy. A cóż do- 


piero inne części Świata: Ameryka, Azya i|com Opery i Louvru, gdzie się mniej wię- 


Afryka! Jakaż to różnorodna a ciekawa, ma- 
lownieza mozajka narodów i ras. Ameryka, 
szczególnie wszystkie rzeczypospolite połu- 
dniowe, mają licznych reprezentantów. Na- 
stępują w porządku : Egipcyanie. Algierezy- 
cy, Tunetanie, Marokanie, Arabowie, mię- 
szane francusko - wschodnie rasy, Chińczy- 
cy, Japończycy, Tonkińczycy, Turcy, Indya- 
nie, Jamajczycy, Anamici, Czerkiesi, Mulari, 
rozmaite rasy Murzynów, Singależy, Sene- 
galezycy, Kochinchińczycy i t.d. it. d.s w ko- 
stiumach narodowych, z żywem. słowem a 


Listy Z Wystawy paryskiej 


(od naszego specyulnego korespondenta.) 


L 

Paryż, 19 maja. 
Nowożytny Babilon. — Kurs etnografii na Wy- 
stawie powszechnej i na bulwarach. — Goni- 


twą. — Handel uliczny. — Wieża Kiffel na ka 
żdym kroku — Z czego składa się — Bou 


langer? — Przypływ obcych — Ceny — |ezęsto i z pieśnią na ustach. Pstrokata ta 
Urządzenie wystawy. — Wystawa nieskończo- | powódź ludzka zalewa olbrzymią przestrzeń 
na, — Projekta wystawowe. wystawy powszechnej, zacząwszy od Troca- 


dero przez Ponts & Jena, d' Alma i des In- 
valides, pola Marsowe, długie guai d' Orsay 
i „esplanadę Inwalidów“, obejmujących razem 
84 hektarów czyli 848.590 metrów kwadra- 
towych. To stanowi mozaikowo etnograficz- 
ne tło nowożytnego Babilonu, a to mięsza- 
nie się tylu a tylu gwar, bogdaj czy nawet 
nie przewyższa Ś. p. babilońskiego zamięsza- 
nia języków, które stało się katastrofa dla 
wieży babilońskiej, podczas kiedy wieża 
Eiffel stoi silnie w pancerzu żelaznym, wy- 
kończona od dołu do szczytu i z zadowole- 
niem dumnem spogląda z wysokości trzystu- 
metrowej na zamęt językowy ludzkiego mro- 
wiska u stóp swoich, na przesuwający się 
najróżnorodniejszy tłum ludzi, ze wszyst- 
kich części świata, których mimo wszelkiej 
różnicy języka, pochodzenia, obyczajów, re- 
ligii, sposobu życia i dążności na razie łą- 
czy i spaja w jednę całość wielka idea cy- 


Obecnie, podczas Wystawy powsze- 
chnej, należy się Paryżowi miano nowoży- 
tnego Babilonu w pełnem niemal słowa zna- 
czeniu, raz dlatego, że ponad olbrzymiem 
mrowiskiem stolicy nadsekwańskiej wznosi 
się w obłoki, co do wysokości nieustępują- 
ta prawdopodobnie babilońskiej wieży -—- 
la tour Eiffel — stanowiąca widome hasło 
i znamię wystawy z r. 1889, powtóre zaś 
dlatego, że w cieniu Eiffla panuje mięsza- 
nina języków literalnie całego świata, po- 

obna do nadzwyczajnego babilońskiego za- 
mięszania gwar ludzkich. Co tu za mnóstwo 
Oryginalnych żyjących okazów etnograficz- 
nych! kogo tu niema?! Europa cała: Fran- 
Cuzi we wszystkich odcieniach prowincyo- 
Nalnych, smukli synowie i nadobne córy 
Albionu, Włosi, Hiszpanie, pomiędzy temi 
toregdorowie w malowniczych strojach na- 
rodowych, Portugalczycy, Węgrzy, Rumuni, ! wilizacyjna. z | 
Cyganie, Albańczycy, Holendrzy, Rossyanie, Etnograficzna różnorodność wystawy 
zesi, Grecy, Serbowie, Polacy, Duńczycy, | udziela się malowniczo całemu Paryżowi, 
` 


cej koncentruje głównie ruch obcych , albo 
raczej, gdzie szalony wir życia paryskiego 
najwięcej przyciąga i porywa obcych. Na 
gwarnych i rojnych bulwarach od kościoła 
św. Magdaleny aż do Porte St. Denis, a 
więc na bulwarach: de la Madeleine, des Capu- 
cines, des Italiens, Montmartre, Poissonniere, 
St. Denis, na ulicach otaczających wielką 
operę i pałac Louvru, ztąd wzdłuż quais, na 
prawym brzegu Sekwany, na polach elizej- 
skich aż do wystawy, snują się wśród tłoku lu- 
dzii odbijają polichromicznie barwne stroje 
Wschodu. Murzynów spotkać można na ka- 
żdym kroku. Cały świat, rzee można, ma 
na ulicach Paryża przedstawicieli, co fizyo- 
nomii miasta nadaje znamię świetności. 

Co za ruch, gwar, turkot, hałas na 
bulwarach| Ale nie tylko na bnlwarach, 
wszędzie tak samo, nawet na odlegiych dziel- 
nicach jak Vaugirard lub Mónilmontani. 
Ruch ten trzeba koniecznie widzieć własne- 
mi oczyma, ażeby mieć wyobrażenie o jego 
sile. Może jeden Londyn przewyższa Paryż 
pod tym względem, wszystkie zaś inne wiel- 
kie miasta daleko pozostają za nim. Powo- 
zy, dorożki, wozy, omnibusy piętrowe gonią 
w szalonym pędzie we wszystkich kierun 
kach. Pośpiech jadących i idących nadzwy- 
czajny. Przejście przez bardziej ożywione 
ulice i place połączone istotnie z niebezpie- 
czeństwem Życia, Trudno wyminąć lecące 
cwałem powozy w rozmaite strony. Nieraz 
trzeba minutami czekać, ażeby módz przejść 
ulicę. Wszystko tu, eo żyje, goni ewałem. 

mietanka towarzystwa goni za przyjemno- 
ściami życia, których tu więcej, niż gdzie- 
kolwiek indziej; kupcy, przemysłowcy gonią 
za majątkiem , lud pracujący za kawałkiem 


mianowicie wielkiemu bulwarowi, dzielni- | chleba. Przy wszelkiej wykwintności Życia 


paryskiego stoi tu każdy silnie na stanowi- 
sku obowiązku i pracy. Widać to na każ- 
dym kroku. Olbrzymi rozkwit francuskiego 
przemysłu i handlu, nagromadzone bogactwa 
we Francyi świadczą o tem. Zresztą widać 
ciężką, wytrwałą a zręczną pracę na pierw- 
szy rzut oka, widać mrówczą, nieugięta pra- 
cę nawet na najwspanialszych i najwykwin- 
tniejszych ulicach Paryża. Można powiedzieć 
śmiało, że Francuzi pracują zapamiętale, że 
dobrobyt zdobywają w pocie czoła. Ręka 
w rękę z przemysłem idzie handel. Do cech 
charakterystycznych Paryza należy niezawo- 
dnie krzykliwy handel uliczny, który lubo 
drobnostkowy, świadczy wymownie o szero- 
ko rozgałęzionym zmyśle kupieckim narodu 
francuskiego, który nietylko umie z niedo- 
ścignioną doskonałością produkować prze- 
mysłowo, leez umie także z nadzwyczajna 
rzutkością i zręcznością wytwory swoje zdo- 
bywać i rozpowszechniać. Wszystko niemal 
obnoszą w Paryżu po ulicach. A jak krzy- 
czą, nawołują, zachęcają przytem. Uliczna 
sprzedaź gazet jest kolosalną. 

Liczba pism codziennych wychodzą- 
cych w Paryżu dochodzi stu. Z tych Że 
Petit Journal posiada nakład 950.000 eg- 
zemplarzy, Figaro 100.000 egzemplarzy a 
wszystkie paryzkie dzienniki razem liczą czy- 
telników na miliony. Głównym konsumen- 
tem prasy jest Paryż i inne większe miasta 
francuzkie. Zacząwszy od „ouvriera* każdy 
tu kupuje dzienniki a bardzo wielu kupuje 
po kilka. W kawiarniach | lub restaura- 
cyach mało kto czyta dzienniki. Jest to ko- 
rzyść dla wydawnictwa, ponieważ każdy ku- 
puje sobie dziennik. W Wiedniu na przy- 
kład odpada mnóstwo nabywców dzienni- 
ków przez czytanie powszechne dzienników 


inteligencyi, wielu literatów i dziennikarzy, 
NE mnóstwo osób pochodzących z Ga- 
icyi. 

Rada miasta Lwowa zamierza wysłać 
osobną deputacyę do Łańcuta na pogrzeb 
ś. p. Alfreda hr. Potockiego a to w ocenie- 
niu jego zasług dla kraju i dla miasta, któ- 
rego zmarły zawsze czuł się obywatelem, 


Z Petersburga. 


Wedle depeszy petersburskiej, nowy 
minister spraw wewnętrznych, Durnowo, 
przyjmując personal swego ministerstwa, 
miał tak przemówić: 

„Ideałem moim jest wstępować we 
wszystkiem w ślady sławnego mego po- 
przednika, Tołstoja. Wytężę więc wszyst- 
kie siły moje w celu urzeczywistnienia je- 
go planów i zamiarów , które Śmierć po- 
krzyżowała*, 

Minister komunikacyi postanowił, że 
urzędnikom kolejowym w prowineyach nad- 
bałtyckich wolno jest w urzędowaniu roz- 
mawiać tylko po rossyjsku. 

Z powodu zbliżającej się 25-letniej 
rocznicy wprowadzenia w życie sądowych 
instytucyj pokojowych, poruszono myśl zwo- 
łania w Petersburgu konferencyi sędziów 
pokoju. 

Do Polit. Corr. piszą z Petersburga: 
W kołach tutejszych zapewniają, iż rząd 
rossyjski udzielił już synowi namiestnika 
Alzacyi i Lotaryngii, ks. Hohenlohe, upo- 
ważnienia do objęcia ogromnych dóbr 
w Królestwie Polskiem, odziedziczonych 
przez jego matkę po księciu Wittgenstein 
pod warunkiem jednakże, iż przyjmie oby- 
watelstwo rossyjskie. Matka młodego księ- 
cia, księżna Hohenlohe , będzie w dniu 24 
b. m. na posłuchaniu u cara, celem złoże- 
nia mu podziękowania za to orzeczenie. 

Szach perski przybędzie do Petersbur- 
ga d 28 b. m. 

Ministerstwo oświecenia w Petersbur- 
gu wydało rozporządzenie, żeby w uniwer- 
sytecie warszawskim akademików Połaków, 
oprócz egzaminów, wymaganych przy przej 
ściu z kursu na kurs, poddać dodatkowym 
a surowym egzaminom ćwiczeń w języku 
rossyjskim. Najmniejsza pomyłka wystarczy, 
aby wstrzymać przejście ucznia na kurs 
wyższy. 


Król Humbert w Berlinie. 


Wszystkie doniesienia z Berlina w tem 
się zgadzają, iż przyjęcie dostojnych gości 
włoskich było bardzo serdeczne i wspa- 
niałe. Ogólną uwagę zwróciła nadzwyczajna 
uprzejmość z jaką cesarz Wilhelm powitał 
na dworcu anhalekim prezesa gabinetu Cri- 
spiego, oraz uszanowanie, z jakiem król 
Humbert zachowywał się obok salutującego 
go księcia Bismareka. Począwszy od same- 
go dworca aż do zamku, tworzyła po obu 
bokach ulie błyszczący szpaler załoga Ber- 
lina i Poczdamu w paradnych mundurach. 
Powozy jechały przez ulicę Kóniggricką, 
plac Poczdamski, bramę brandenburską, obok 
historycznego pałacu Wilhelma Igo, ulicę 
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„pod Lipami,* aż do zamku, wśród tłumów 
publiczności, wydającej bezustanne okrzyki. 
W chwili, gdy powóz monarszy wjeżdżał 
pod piąty portal do zamku cesarskiego, mu- 
zyki zagraly hymn narodowy włoski. 

Jazda odbywała się wolnym kłusem; 
poprzedzał powozy cesarskie szwadron ki- 
rasyerów gwardyi; drugi szwadron jechał 
za powozem księcia Neapolu. W chwili, gdy; 
powozy wjechały w bramę brandenburską, 
działa, ustawione w Lustgartenie, dały 101 
wystrząłów. Wojska, w miarę posuwania 
się dworskiego orszaku, prezentowały broń, 
kapele pułkowe intonowały hymn włoski, 
żołnierze batalionami wznosili okrzyki: 
„hoch“. 

Pogoda prześliczna. W słońcu wiosen- 
nem bogata dekoracya ulic tem okazalej się 
uwydatniła. Ulice, któremi dwór przejeż- 
dżał, powiewały lasem fiag niemieckich i 
włoskich. 

W namiocie królewskim przed zam- 
kiem oczekiwały orszaku artystki teatru 
nadwornego, przebrane za muzy, z których 
jedna powitała króla Humberta deklama- 
cyą zastosowanej do okoliczności poezyi 
włoskiej. Król Humbert, uradowany, zaczął 
jej po włosku dziękować, na eo ona odrze- 
kła: mon capisco. Król był zdziwiony tem- 
bardziej, że w języku obeym , którego nie 
posiada, mogła tak dobrze z zadania swe- 
go się wywiązać, 

Studenci, zgromadzeni w zamiarze 
wyprawienia owacyi, cofnęli się zupełnie, 
gdy oddział ułanów stanął przed nimi i 
zasłonił ich. 

W program wczorajszych uroczystości 
wchodziła wielka parada całej załogi ber- 
lińskiej i spandawskiej. Wypadła ona, jak 
donosi telegram, pod wszelkim względem 
wspaniale. Cesarz Wilhelm komenderował 
osobiście wojskami. Wyjechawszy na spot- 
kanie przybywającego na plac parady o kil- 
ka minut później króla Humberta, cesarz 
towarzyszył mu w przejeździe wzdłuż linii 
wojsk, poczem dwa razy na ich czele prze- 
defilował przed królem włoskim. 

Cesarz miał na sobie wielki mundur 
generalski ze wstęgą orderu Anuncyaty, a 
król Humbert ubrany był w mundur pru- 
skich huzarów ze wstęgą orderu Orła ezar- 
nego. Cesarzowa jechała konno po prawej 
stronie króla włoskiego; za nimi jechała na 
czele wspaniałego orszaku dziedziczna księż- 
niczka sasko-meiningeńska. Następca tronu 
niemieckiego i ks. Eitel Fryderyk, tudzież 
ministrowie i Crispi jechali w powozach. 

Korpusy muzyki wojskowej odegrały, 
gdy król Humbert przejeżdżał przed fron- 
tem wojsk, włoski marsz królewski. Po skoń- 
czonej paradzie król i królewicz włoski u- 
dali się do fabryki broni w Loeweschen, ce- 
sarz Wilhelm zaś na czele chorągwi powró- 
cił do miasta. 

Publiczność wszędzie witała monarchów 
grzmiącemi okrzykami. 

Podczas wczorajszej jazdy monarchów 
do Charlottenburga, spłoszyły się konie po- 
szóstnego zaprzęgu. Gdy przechodnie je za- 
trzymali, monarchowie wysiedli i udali się 
w dalszą podróż w powozie księcia Hen- 
ryka. 


KRONIKA 


Lwów 23 maja. 


— Najj. Pan raczył najmiłościwiej u- 
dzielić z prywatnej Swej szkatuły gminie Lu- 
bno, w powiecie brzozowskim, na wewnętrzne 
urządzenie cerkwi, zapomogi w kwocie 50 zł. 

— J. E Pan Namiestnik , Kazimierz 
hr. Badeni — jak nam donoszą ze Stryja — 
przybył tam z Chyrowa przedwczoraj około 
godziny 9 wieczorem, powitany na dworcu 
przez miejscowego starostę i wiceprezesa Ra- 
dy powiatowej. Noe przepędził p. Namiestnik 
w przygotowanem dla Niego mieszkaniu w do- 
mu obok dworca kolejowego. Wczoraj z ra- 
na przeszedłszy pieszo przez miasto, dla oglą- 
dnięcia robót około zupełnego odbudowania i re- 
gulacyi ulic, zwiedził p. Namiestnik gimnazyum, 
powitany u wejścia przez dyrektora. W gimna- 
zyum zabawił p. Namiestnik blisko dwie go- 
dziny i był obecny na lekcyach w trzech wyż- 
szych klasach. 

O dziesiątej udał się p. Namiestnik do 
kościoła farnego, gdzie powitał Go u wejścia 
ks. proboszcz z wodą święconą a także prezes 
rady powiatowej br. Z. Romaszkan, który u- 
myślnie dnia tego powstrzymał swój zamierzo- 
ny wyjazd do Karlsbadu. Obecni także byli 
członkowie komitetu budowy kościoła i p. bur- 
mistrz miasta. Zwiedziwszy kościoł i po Szcze- 
gółowem zbadaniu sprawy całkowitej odbudo- 
wy tej świątyni, udał się p. Namiestnik do ma- 
gazynu wojskowego, położonego obok parku 
miejskiego zwanego „Olszynki“, a ztamtąd do 
parowego tartaku, zkąd w powrocie objechał 
jeszcze raz całe z gruzów pożogi powstające 
miasto, Następnie udał się Jego Ekscelencya 
do starostwa, a zwiedziwszy urząd udzielał au- 
dyencyjj reprezentantom duchowieństwa, Radzie 
powiatowej, Radzie miejskiej, komitetowi budo- 
wy kościoła, gronu profesorów gimnazyalnych 
z dyrektorem na czele, gronu nauczycielek pię- 
cioklasowej szkoły żeńskiej i wielu osobom pry- 
watnym, Spożywszy potem obiad na dworcu 
kolejowym, odjechał p. Namiestnik do Lwowa, 
żegnany przez reprezentantów wszystkich władz 
i urzędów, oraz licznie zgromadzoną publi- 
CZNOŚĆ. 

— Rada szkolna krajowa Rozpi- 
suje konkurs na posadę nauczyciela wyższej 
szkoły realnej we Lwowie, z terminem do 10 
czerwca Bliższe szczegóły zawiera odnośne 
ogłoszenie w dzienniku urzędowym (razety, 

— Z kolei Karela Ludwika. Bilety 
powrotne zaprowadzone na kolei Karola Ludwi- 
ka nie upoważniały dotychczas do korzystania 
z pociągów kuryerskich, co dla podróżnych z 
wieloma niedogodnościami połączonem było. 

Aby więc tym niedogodnościom zapobiedz, 
zarządziła dyrekcya tejże kolei, że odtąd będzie 
można używać biletów powrotnych także do ja- 
zdy pociągami kuryerskimi, jednakże tylko z po- 
wrotem. 

Za używanie pociągów kuryerskich uiszczać 
się będzie dopłata obliczona od całej różnicy 
między biletami zwykłemi dla pociągu kuryer- 
skiego a biletami powrotnemi. 

— Z Resursy urzędniczej. Komitet 
zabawowy odbył dnia 20 b. m. pierwsze po- 


siedzenie i ukonstytuował się jak następuje: 
przewodniczącym wybrano p. Linhardta, sekre- 
tarzem p. A. Chulawskiego, zastępcą przewo- 
dniczącego p. Portha, zastępcą sekretarza p. 
Schneidera. Następnie uchwalono w pierwszej 
połowie czerwca urządzić wycieczkę; uchwalo- 
no również 7 punktów tyczących się kompeten- 
cyi komitetu, które na najbliższem posiedzeniu 
wydziału do zatwierdzenia przedstawionemi Z0- 
staną. Następne posiedzenie komitetu dnia 25 
b. m. o godzinie 8 wieczorem w lokalu Re- 
sursy. i 

— Wydział kasyna miejskiego za- 
wiadamia pp. członków, że z powodu gorąca, 
panującego w sali w porze letniej, zamiast pro- 
gramem zabaw zapowiedzianego przedstawienia 
teatralnego, będzie w sobotę, dnia 25 b. m. 
grać wieczorem kapela „Harmonii* w ogrodzie 
kasyna miejskiego. Dla pp. członków kasyna z 
rodzinami wstęp wolny. Początek o godzinie 7 
wieczorem. 


— Skrzynka pocztowa zostanie dla 
wygody obecnych na festynie akademickim o- 
twarta na górze zamkowej. Czynność swą spełniać 
będzie tylko 9 czerwca od godz. 3 po południu do 
wieczora. Listy, które mogą być tylko niefran- 
kowane, przejść muszą wszystkie przez komisyę, 
od dziś w „Czytelni akademickiej" urzędującą. 
Wczesne zgłoszenia listów przyjmuje komitet 
festynu akademickiego do rąk Leszka Mateckie- 
go. Niestosowne lub bardzo niedowcipne listy 
pójdą do kosza, 


— Walne Zgromadzenie Towarzy: 
stwa wzajemnej pomocy rękodzielników i prze- 
mysłoweów „Rodzina“, oddziału złoczowskiego, 
odbędzie się d. 30 b. m. w sali szkolnej w 
budynku gminnym w Złoczowie. Porządek dzien- 
ny: l. Odczytanie protokołu z ostatniego wal- 
nego zgromadzenia. 2. Sprawozdanie wydziału 
za rok 1888. 8. Sprawozdanie komisyi rewi- 
zyjnej, 4. Wybór prezesa, wiceprezesą, sekretarza 
i dwóch wydziałowych. 5. Wybór komisyi re- 
wizyjnej, 6. Wnioski członków. 

— Wycieczka do Podhorzec. Wy- 
dział Stow. rękodzielników lwowskich „Gwia- 
zda* zamierza i w tym roku urządzić wycieczkę 
do Podhorzec celem zwiedzenia drogich pamią- 
tek przeszłości. Tym razem prawdopodobnie 
zmieni kierunek podróży na Złoczów, by zwie- 
dzić po drodze Sasowską fabrykę papieru. Jest 
to już czwarta z rzędu wycieczka „Gwiazdy*, 
gdyż wiele osób, zwłaszcza ci członkowie, któ- 
rzy nie brali udziału w poprzednich, niecier- 
pliwie oczekują sposobności udania się na miej- 
sce tych wspaniałych pamiątek po królu Janie 
III. Warunki i dzień wyjazdu zostaną później 
ogłoszone. Osoby, chcące wziąć udział w wy- 
Gieczce, raczą się poprzednio zapisać w biurze 
Stow., ul. Franciszkańska l. 7. 

== Wypadek. Wczoraj po południu 
spłoszył się koń dorożkarski na ulicy Karola 
Ludwika, a poniosłszy najechał ośmioletnie- 
go Siszego  Kerbasa i sześcioletniego Józefa 
Gartmana, jakoteż sprzedającego wodę sodową 
Jakóba Sternalskiego, którzy doznali lekkich 
skaleczeń, a potrąciwszy dyszlem o wózek 2 woda 
sodowa, pogruchotał takowy. Woźnicę pocią- 
gnięto do odpowiedzialności. 

— Zapiski policyjne. Skradziono 
złoty męski zegarek, remontoir, pojedynczo kry- 
ty, wart. 80 zł. — Zgubiono złotą broszkę 
kształtu orła, granatkami i perełkami wysadza- 


po kawiarniach, z których większe posia- 
dają nieraz poczytniejsze dzienniki jak Neue 
Freie Presse, Tagblatt w kilkunastu a nawet 
kilkudziesięciu egzemplarzach. Przy takim 
stanie rzeczy ma każdy dziennik wiedeński 
mnóstwo gratysowych czytelników, którzy 
przy ruchliwej ulicznej sprzedaży i kolpor- 
teryi dzienników redukują się w Paryżu sto- 
sunkowo do minimum. Można na pewno 
twierdzić, że najmniej połowę nakładu za- 
wdzięczają tutejsze pisma sprytowi kupiec- 
kiemu administracyi i ruchliwej zręczności 
roznosicieli. 

Szczególnie na bulwarach kwitnie u- 
liczne kupiectwo. Roznosicieli pism i innych 
wędrujących przekupniów legion. A jak każdy 
zachwala swój towar! Przelatując z miejsca 
na miejsce, chwali, podsuwa każdemu swój 
towar, zachęca, nawołuje podniesionym gło- 
sem, że aż biedaczysko ochrypnie. Wieża 
Eiffel na pugilaresach , na portmonetkach, 
obrazkowe jej wizerunki w małych i dużych 
formatach, wieża Eiffel na podwiązkach, na 
kapeluszach, jako broszka, brelok, rączka 
do pióra, kałamarz, ciężarek, na chustkach 
odbita, jednem słowem wszędzie — wieża 
Eiffel. Wieczorami wzdłuż bulwarów, kiedy 
kawiarnie i piwiarnie, rozłożone w połowie 
na trotoarach, przepełnione są publicznością 
rozlega się wśród turkotu powozów wszystko 
zagłuszający okrzyk: la tour Eiffel, voila 
monsieur ! Obok wieży kwitnie handel prze- 
wodników wystawowych. Armia przekupniów 
pędzi bulwarami. Każdy reklamuje krzykiem 
swój towar. Pisma bulanżystowskie obno- 
szone są nader skrzętnie. La Cocarde, mon- 
sieur — cing centimes! Voilà, la Presse! 
Dernières nouvelles du Boulanger | cing cen- 
times seulement! Ale są pomiędzy kolpor- 
terami i antibulanżyści. Właśnie siedzę w 


pisząc list niniejszy (pisanie w kawiarniach 
jest w Paryżu ogólnym zwyczajem) kiedy 
dolatuje mnie krzyk przekupnia: La nou- 
velle question du jour, Monsieur, quatre co- 
chons font Boulanger ! — Dix centimes, mon- 
sieur | 

Słucham zdziwiony i patrzę, a tu stoi 
już koło mnie przekupień podając mi małą 
ćwiartkę papieru z uprzejmą gracyą: „Tot- 
la, monsieur, dia ceniimes!* Spoglądam na 
świstek papieru. Cztery świnki tłuściuchne 
odrysowane na papierze, dwie u góry, dwie 
u dołu. Papier składa się dwa razyi z kra- 
wędzi „bezrogiech* układa się wizerunek Bou- 
langera — oto operacya matematyczna z 
czterma świnkami rozwiązana! 

Takich Boulangerów rozchodzi się kro- 
cie tysięcy egzemplarzy. Stronnictwo repu- 
blikańskie kupuje je z zadowoleniem, obey 
biorą z ciekawości, bulanżyści ze złości, 
drac tę profanacyę świstkową, przy tem 
zaś wszystkiem robi wynalazca konceptu 
wyborny interes a może i majątek. W Pa- 
ryżu bowiem każda drobnostka, jeśli zdoła 
sobie utorować drogę zbytu, zbogaca wła- 
ściciela. 

Przypływ obcych już teraz jest bar- 
dzo znaczny. Najwięcej bawi tu chwilowo 
Anglików, Amerykanów, Holendrów i Szwe- 
dów. Inne narodowości są słabiej reprezen 
towane. Wystawę zwiedza dziennie w prze- 
cięciu przeszło 50.000 osób. Cena wejścia 
jest tylko nominalnie jeden frank t. j. dla 
tych, którzy bilet wejścia kupują przy ka- 
sie wystawowej. Przekupnie sprzedają bo- 
wiem bilety wejścia „żikeźs* po 65 i 60 cen- 
timów. Pochodzi to ztąd, że konsorcyum fi- 
nansowe, które nabyło od rządu tych bile- 
tów za 30 milionów franków daje je teraz 
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Café de la Paix przy boulevard des Capucines | po zniżonej cenie tracąc na interesie w o- 


bawie jeszcze większej straty. Powiadają, 
że później będą „tykiety* jeszcze tańsze, 
że zejdą na 30 eentimów. Dodać tu należy, 
że „tykiety* są przedmiotem gry giełdowej 
i codziennie mają kurs inny. 

Hotele i mieszkania prywatne (maisons 
meublées) nie są jeszcze przepełnione obce- 
mi. Ceny mieszkań i jedzenia są dość mier- 
ne w porównaniu do cen praktykowanych 
podczas wystawy powszechnej w Wiedniu 
w r. 1873. Można w bliższych dzielnicach 
wystawy dostać pokoik za 3 franki dzien- 
nie. Jest to jednak najniższa cena za po- 
koik na najwyższem piętrze. Niżej położo- 
ne pokoje n. p. na drugiem piętrze kosztują 
od 6, 7 franków począwszy. Ceny po ka- 
wiarniach i restauracyach nie podwyższone 
z powodu wystawy. Sniadania po 2, obiady 
po 8 franki można mieć wcale dobre, tak, 
że 12 frankami mniej więcej można przy 
skromnych wymaganiach i oszczędności o- 
pędzić dzienne potrzeby życia. 


Tyle musi obcy wydać w każdem in- 
nem mieście bez wystawy. 

Co do samej wystawy, o czem w na- 
stępnym liście, zaznaczę tu tylko tyle, że 
całe jej urządzenie jest wspaniałe, prze- 
pyszne, przewyższające wszelkie oczekiwa- 
nia, Najprzód działa wystawa imponująco 
ogromem swej przestrzeni, następnie archi- 
tektoniczną pięknością gmachów i w ogóle 
wszystkich budynków wystawowych. Pałace 
i pałacyki, inaczej ich nazwać nie można, 
rozsiane na polach marsowych i esplana- 
dzie Inwalidów muszą każdego oczarować 
wykwintnością i rozmaitością stylu. Każdy 
budynek wystawy jest cackiem artystycznem 
dla siebie, skończonem dziełem sztuki. U- 


rządzenia wewnętrzne są wzorowe. Ele- 
gancya z użytecznością walczą o lepsze Z 
sobą. 

Niestety, podnieść należy, że wystawa 
co najmniej w trzeciej części jest jeszcze 
nieskończouą. Przeglądu całości wystawy te- 
raz jeszcze mieć nie można. Dużo gmachów 
wystawy jest jeszcze nieskończonych a mnó- 
stwo przedmiotów wystawy spoczywa w pa- 
kach. Tysiące robotników pracuje dzień i 
noc na placu wystawy. Okoliczność ta prze- 
szkadza dużo przy zwiedzaniu. Mnóstwo 
działów i sekcyj nie można jeszcze wcale 
zwiedzać z powodu nieskończenia. Miejsco- 
we dzienniki powtarzają codziennie pytanie: 
Kiedy będzie wystawa raz już skończoną ? 
Odpowiedź brzmi rozmaicie. Optymiści są% 
dza, że prace wystawowe ukończone będą Z 
końcem bieżącego miesiąca, pesymiści twier- 
dzą, że nastąpi to dopiero z końcem czerw- 
ca. Zdaje się wszakże, że w pierwszej po” 
łowie czerwca wystawa będzie już zupełnie 
skończoną, 

Istnieje projekt przedłużenia wystawy 
na rok cały. Inni domagają się jej „kon* 
centracyi* na pola marsowe i zrobienia jej 
nieustającą, Kto wie czy to ostatnie nie na- 
stąpi istotnie. Byłaby bowiem wielka szko” 
da burzyć dzieła tak wielkiej, estetycznej 
piękności i wartości, jak niezawodnie prź” 
wie wszystkie budynki wystawowe. 

Bądź co bądź wystawa udała się Świe” 
tnie, nad wszelki wyraz, a wątpić nie mó” 
żna, że będzie miała także jak najlepsze PO 
wodzenie. 

YPSYLON. 
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na, wart. 28 zł. — Znaleziono na gościń-! się znajduje oryginał listu. Teraz odnalazł go 


cu do Zboisk dyplom akuszerki Józefy Radkie- 
wiez i album w czarnej oprawie z fotografiami 
wojskowych; parasolkę popielatą na Wysokim 
Zamku. 


— Z obserwatoryum c. k. szkoły po- 
litechnicznej we Lwowie, dnia 23 maja 1889 r. 
Barometr stoi w mierze. 

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 12 
w południe, mieliśmy wiatr południowo-wscho- 
dni, niebo prawie czyste a powietrze miernie 
wilgotne. 

Srednia temperatura doby była -|-18'8'C, 
najwyższa -|-258'0, najniższa -117°C w 
nocy. 

Przez całą dobę mieliśmy piękną pogodę 
dziś rano małą mgłę. 

Zniżka barometryczna 755 do 760 mm. 
znajdowała się w Szwecyi; zwyżka 770 do 165 
w Szwajcaryi; zniżka drugorzędna utworzyła się 
w Islandyi. f 

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 9 rano 769 mm. 

Prognoza na dobę następną od 12 godzi 
ny dnia 23 maja b. r.: Wiatr z południowej 
strony, Średnia temperatura doby około 2070, 
niebo przeważnie pogodne a powietrze miernie 
wilgotne i skłonne do burzy; pogoda. 


— Na poczcie lwowskiej nadano 
w miesiącu kwietniu 1889 r. 206.911 listów 
prywatnych niepoleconych (między temi 9.815 
do adresatów w miejscu); 46.875 kart kore- 
spondencyjnych ; 18.504 posyłek pod opaską; 
6.597 posyłek z próbkami; 145 322 egzempla- 
rzy gazet; 67.894 listów urzędowych; 47.937 
listów poleconych; 15.889 przekazów na kwotę 
446.501 zł. 87'/s ct ; 76.801 posyłek wartości o- 
wych (między temi 11.631 za pobraniem w kwo- 
cie 116 967zł. 77 ct.) Ogółem nadano 626 730 
posyłek, zatem o 271838 więcej niż w kwie- 
tniu 1888 r. Nadeszło zaś do Lwowa: 165.475 
listów prywatnych, niepoleconych; 40.590 kart 
korespondencyjnych; 9.637 posyłek pod opa- 
ską; 6.083 posyłek z próbkami; 41.218 egzem- 
plarzy gazet ; 36,724 listów urzędowych; 34.597 
listów poleconych; 27.476 przekazów na kwotę 
506.143 zł. 91 ct.; 43.751 posyłek wartościo- 
wych (między temi 4.020 za pobraniem w kwocie 
67.183 zł — et). Ogółem 405.546 przesyłek, 
zatem o 21.801 więcej niż w kwietniu 1888 
roku. 


— Setne przedstawienie Przemy- 
skiego Towarzystwa Dramatycznego odbędzie się 
w sobotę, dnia 25 b. m. w teatrze letnim na 
Zamku. Przedstawioną będzie komedya w trzech 
aktach Adama Asnyka „Bracia Lerche“. Każdy 
z członków Towarzystwa ma prawo do jednego 
bezpłatnego biletu na krzesła, o ile krzeseł wy- 
starczy. Biletów dostać można w handlu p. p. 
Doskowskiego i Sp, a wieczorem przed przed- 
siawieniem przy kasie, Początek o godzinie pół 
do 8 wieczór. 


— Klęską pożaru nawiedzone zostało 
dnia 19 bm. miasteczko Pomorzany, w powiecie 
złoczowskim. Ogień wybuchł w domu piekarza, 
a powstał z powodu wadliwej konstrukcyi ko- 
mina. Podniecany silnym wiatrem przeniósł się 
wnet na sąsiednią plebanię, która zgorzała do 
szczętu wraz z zabudowaniami gospodarczemi, 
a szerząc się coraz gwałtowniej, zniszczył na- 
stępnie budynek szkolny i 47 domów wraz z 
budynkami gospodarczemi. Klęska ta pozbawiła 
264 osób dachu i chleba. Ratunek przy gwał- 
towności pożogi był niemożebnym, a pogorzelcy 
nie prawie ze swych ruchomości wyratować nie 
mogli. Spaliła się nawet sikawka, a ostateczne 
zlokalizowanie ognia zawdzięczyć należy jedynie 
zjednoczonym wysiłkom ludności i energii miej- 
seowego posterunku żandarmeryi. Gęsto zabudo- 
wany rynek ocalał. Szkoda, o ile na razie zdo- 
łano ją ocenić, wynosi 71.570 zł., a pogorzeley 
ubezpieczeni byli na 9.890 zł. Starostwo zło- 
czowskie zarządziło w powiecie składkę na po- 
gorzelców, zawiązało też miejscowy komitet ra- 
tunkowy, na którego czele stoi pleban ks. Zan- 
derer. 

— ZAkademii Umiejętności. Dnia 9 
maja odbyło się pod przewod. prof. Łuszezkie- 
wieza posiedzenie komisyi hist. sztuki, na któ- 
rem p. Leonard Lepszy zdał sprawę z oglę- 
dzin naocznych klejnotu jakoby wykopanego w 
Płocku, o którym relacya nadesłana komisyi 
czytana była na jednem z dawniejszych posie- 
dzeń. Argumenta techniczne przemawiają za tem 
że przedmiot jest w głównej części fałszerstwem 
nowożytnem. Prof. M. Sokołowski, który go też 
oglądał, obstawał w dyskusyi nad tem, że są 
niektóre części, które stylowo mogłyby być z 
XV w.— P. Lepszy złożył podobizny zebranych 
wspólnie z p. Tomkowiezem znaków kamieniar- 
skich z XIV w., odkrytych przy obecnej restau- 
racyi kościoła N. Panny Maryi w Krakowie. 
Postanowiono umieszczać takie szezegóły w 
Sprawozdaniach kom. jako przyczynki do hi- 
storyi średniowiecznego kamieniarstwa i budo- 
wnictwa w Polsce, a ponieważ kilka osób w 
Krakowie ma posiadać zbiory takich znaków z 
innych gmachów, przeto rozpocznie się roko- 
wania o ich uzyskanie. — P. Bartynowski za- 
komunikował przyczynek do sprawy narodowo- 
ści Daniela Ohodowieckiego, gdańszczanina i 
sławnego sztycharza z końca XVIII w. Wbrew 
Przywłaszczającym go sobie Niemcom, Bandtke 
Wspomina o liście jego, dowodzącym niezbicie 
pochodzenia polskiego. Niewiadomo było, gdzie 


jp B. w bibliotece Jagiell. Zawiera on genea- 
logię czysto polską Chodowieckich od początku 
XVII w., dobitny protest artysty przeciw uwa- 
żaniu go za Niemca. — List ten w podobiźnie 
wejdzie do Sprawozdań komisyi. 

Prof. Łuszczkiewicz przedkładając rysun- 
ki kamieni rzeźbionych renesansowych, znale- 
zionych na Woli w pałacu i w zamku król. na 
Wawelu, tudzież głów w sali poselskiej na 
Zamku, zapowiedział obszerny komunikat o 
działalności Włochów artystów w Polsce. Przy- 
toczył też datę z kodeksu Chigiańskiego, ogło- 
szonego w Monumenta Poloniae hist. na do- 
wód, że dzisiejsza kaplica ś. Jacka u Domini- 
kanów w Krakowie jest budowaną w r. 1581, 
a poprzednia poświęcana przez Gamrata, w r. 
1545 niewątpliwie zbudowaną została. Dobry 
renesans trwa u nas dłużej niż na zachodzie, 
widocznie tradycye z początków XVI w były 
w rodach kamieniarzy przechowywane. Grób bł 
Kazimierczyka u Bożego Ciała z roku 1689 
jest jeszcze w dobrym renesansie. 


— Fundacya dla muzeum w Rap- 
perswyll. P. Witold Wolański ogłasza w pismach 
miejscowych następujące wyjaśnienie: „S. p. Ka- 
rol Belina Brzozowski, rozporządzeniem osta- 
tniej woli przeznaczył 20.000 fr. na różne dobro- 
czynne cele a między temi 4000 fr. na własność mu- 
zeum polskiego w Rapperswyllu. W testamen- 
cie powiedziano atoli: „Legaty te jednak wiedy 
dopiero będą mogły wejść w życie, gdy koszta 
spadkowe połączone z przeniesieuiem kamienicy 
w dożywotnie posiadanie Józefa Kowalskiego, z 
procentów tego kapitału 20.000 fr. całkowicie 
pokrytemi zostaną !* 

„W obec tego nie może być mowy o na- 
tychmiastowem podniesieniu legatu dla muzeum 
polskiego w Rapperswyllu przez Ś. p. Karola 
B. przeznaczonego, o co usilnie jako wykonaw- 
ca ostatniej woli się starałem. Z uwagi na li- 
czne wezwania pisemne osobiste, a nawet kilka 
razy dziennikami, bym się starał, ażeby pomie- 
nione 4000 fr. muzeum polskie w Rapperswyl- 
lu jak najspieszniej otrzymało, podaję wyżej 
przytoczony dosłowny ustęp testamentu Ś. p. 
Karola Beliny Brzozowskiego do wiadomości 
ogółu, z zapewnieniem, iż w swoim czasie do- 
łożę starań, by legat ów jak najspieszniej wy- 
płacony został.“ 


— Rozstrzygnięcie konkursu. Ko- 
mitet konkursu warszawskiego „Echa teatralne- 
go* na sztukę ludową, który składali pp. dr. 
Piotr Chmielowski, I. K. Galasiewicz, Kazimierz 
Kaszewski, Józef Kotarbiński, Aleksander Rajch- 
man, Wincenty Rapacki, St. M. Rzętkowski, J. 
A. Święcicki, Jan Tatarkiewicz i Kazimierz Zale- 
wski, po rozpatrzeniu 27 utworów na konkurs 
złożonych, postanowił : 1) Nie przyznać nagro- 
dy żadnemu z nadesłanych utworów. 2) Z u- 
wagi na pewne zalety już to literackie, już sce- 
niczne, w sprawozdaniu komitetu szczegółowo 
wymotywowane, wyróżnił sztuki; „Antek“, „O- 
liwa na wierzch wychodzi“, „Krukowie*, „Ziar- 
na i Plewy* i „Tomasz Żak*. 3) Otworzyć 
koperty z nazwiskami autorów. Po otworzeniu 
kopert okazało się, że autorem „Antka“ jest p. 
Leopold Swiderski, „Oliwy* dr. Lydon Fried- 
berg z Tarnowa; „Kruków* pp. Ludwik Sliwiń- 
ski i Jan Rutkowski; „Ziarn i Plew“ p. Paweł 
Kośmiński; „Tomasza Žaka“ pani Gabryela 
Snieżko-Zapolska 4) Na 1 kwietnia 1890 ro- 
ku ogłosić konkurs trzeci z zastrzeżeniem, że 
gdyby i ten konkurs nie wydał dzieła zasłu- 
gującego ma uwieńczenie, kwota rs. 300 (do 
depozytu banku handlowego złożyć się mająca) 
użytą zostanie dla poparcia sztuki ludowej, nie 
w formie konkursu, ale w sposób, mogący 
przynieść praktyczną korzyść teatrom prowin- 
cyonalnym, zjeżdżającym do Warszawy na mie- 
siące letnie, 

— Wystawa pracy kobiet w War- 
szawie otwartą została w niedzielę w połud- 
nie w salonach Muzeum przemysłu i rolnictwa. 
Ceremonii otwarcia wystawy dopełnił główny 
naczelnik kraju, generał-adjutant Hurko, w a- 
systeneyi prezesa komitetu wystawy Józefa hr. 
Krasińskiego, jego małżonki, prezesa komitetu 
Muzeum, Ludwika hr. Krasińskiego i dyrekto- 
ra Muzeum dziekana Jerzego Aleksandrowicza, 
Małżonka p. generał-gubernatora nie mogła za- 
dosyć uczynić zaproszeniu komitetu do wzięcia 
udziału w uroczystości otwarcia wystawy z po- 
wodu chwilowej niedyspozycyi. Pomiędzy przy 
byłymi na akt otwarcia wystawy znajdowali 
się: hr. Wiktor Ronikier z małżonką, hrabian- 
ka Oecylia Zyberg-Platerówna, panie: Juljano- 
wa Fuchsowa, Aleksandrowa Zarzycka, Emilo- 
wa Wernerowa, Bernardowa Hantkowa, Findei- 
senowa, z Jełowiekich Michałowska, Henryko- 
wa Natansonowa, Szebekowa, Helena Gabrielo- 
wa, Władysławowa Małkowska, doktorowa Szy- 
szłowa, Lieonowa Krysińska itd., oraz kilkudzie- 
sięciu przedstawicieli nauki, prasy, przemysłu 
i t. p. Wszyscy zebrani udali się do salonów 
wystawowych i zwiedzali całą wystawę szcze- 
gółowe. O godź. 2 salony otwarte zostały dla 
publiczności, która też niebawem zaczęła napły- 
wać dość licznie. Jakie zainteresowanie wśród 
ogółu budziła wystawa, za dowód posłużyć 
może, że pierwszego dnia zaraz, pomimo pię- 
knej pogody, zachęcającej raczej do spacerów i 
wycieczek na świeżem powietrzu, przez salony 
muzealne przesunęło się przeszło 650 osób. 
Wystawa przedstawia się na pierwszy rzut oka 
bardzo dobrze. 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 24 maja 1889. 


— Samobójstwo. Leon Sas Terlecki, 
który był oskarżony o zdradę stanu i po pół- 
torarocznem uwięzieniu w Czerniowcach został 
uwolniony, odebrał sobie onegdaj życie w Czer- 
niowcach. Krążą rozmaite wersye o motywach 
samobójstwa. Według jednych, powodem miał 
być zupełny brak środków utrzymania, a we- 
dług innych obawa przed dalszem śledztwem, 
w tym samym kierunku o zbrodnię zdrady sta- 
nu, które miało się znów rozpocząć, 


— Kardynał Lavigerie rozesłał w 
tych dniach zaproszenie do jak najliezniejszego 
udziału w kongresie międzynarodowym, który ma 
zastanowić się nad środkami i drogami dla po- 
łożenia tamy handlowi niewolników. Kongres 
ten odbędzie się w Lucernie w dniach od 3 do 
10 sierpnia b. r. 


— Przed sądem w Warszawie roz- 
strzyganą była w tych dniach sprawa przeciw 
młodemu człowiekowi, który zataiwszy swe na- 
zwisko wydawał się za „Sanoekiego*, o rozbój- 
niczy napad na wekslarza Pompera, którego za- 
wezwał do hotelu przy ul. Bielańskiej, celem 
zmiany pieniędzy. Pokazało się, iż sprawca na- 
zywa się Kazimierz Karmiński, a jest synem b. 
pomocnika naczelnika powiatu i przez 3 lata 
uczęszczał na uniwersytet warszawski. Sąd ska- 
zał Karmińskiego na pozbawienie wszystkich 
praw stanu i zesłanie na osiedlenie do bardziej 
odległych miejscowości Syberyi. 


— Na pierwszych tegorocznych 
wyścigach w Wilnie dnia 17 b. m, odbytych, 
wygrały następujące konie: Pierwszą nagrodę 
350 rubli wziął „Bohun* hr Ig. Ledóchow- 
skiego, drugą 820 rubli klacz „Saphona” Bo- 
lesława Głlazera, trzecią 300 rubli ogier „Tole- 
do*, hr. Ig. Ledóchowskiego, znany na warszaw- 
skim torze, czwartą wreszcie nagrodę w przed- 
miocie wziął „Rigolot* S. Wańkowicza, 


— Trzy wielkie mosty pozyskać ma 
Europa, o ile ziszczą się śmiałe projekty inży- 
nierów. Dzienniki angielskie donoszą, iż plany 
mostu ponad kanałem, między Calais i Dover, 
są już gotowe i zatwierdzone przez komisyę 
międzynarodową francuską i angielską. Most, 
największy na kuli ziemskiej, będzie miał 37% 
klm. długości, a droga do jazdy wznosić się bę- 
dzie 50 metrów nad powierzchnią morza. Na 
każdym filarze, wzniesionym z muru i żelaza, 
umieszczona będzie latarnia elektryczna. — Nadto 
inżynier szwedzki Rudolf Liljequist naszkicował 
plany dwóch innych morskich mostów, z któ- 
rych jeden ma połączyć Helsingór (Dania) z Hel- 
singborg (Szwecya) a drugi Laaland z Femarn. 
Plany te są podobne technicznie wykonalne a 
mosty te, z których pierwszy kosztować będzie 
12 milionów, drugi zaś aż 100 milionów, po- 
łączyłyby w najprostszy sposób Danię i Niemcy 
ze Szwecyą. 


— Dwadzieścia jeden skradzionych 
dzieci znalazły władze w Lyonie w budzie jar- 
marcznego kuglarza. Biedni maley były powią- 
zani, a stłumione ich jęki dosłyszał jakiś prze- 
chodzień, który zawiadomił o tem policyę. Dzie- 
ci miały od lat dwóch do sześciu; trzynaścioro 
podało adres rodziców, reszta umieszczona zo- 
stała w przytułku. Kuglarz nazwiskiem Arrival 
trudnił się rzemiosłem kradzenia dzieci razem 
z żoną. a gdy ich oboje odprowadzano do wię- 
zienia byli zupełnie pijani. 


— Wystawa w Teheranie. Na wy- 
stawie powszechnej w Teheranie, przyjmie u- 
dział szesnastu warszawskich fabrykantów o- 
buwia, wyrobów  galanteryjnych, rymarskich, 
blacharskich i t. p. Niektórzy nie zadawala- 
jac się próbami towarów w czasie trwania wy- 
stawy, otworzą w Teheranie sklepy dla handlu 
wyrobami i przyjmowania zamówień. 


— Spadkobierca tronu japońskie- 
go jest dziewięcioletni chłopiec, książę Haru. 
Książę wychowywał się w zasadach całkiem 
różnych od tradycyjnego systemu wychowaw- 
czego, którego trzymali się dotąd nauczyciele 
przyszłych władców japońskich. Książę ma za- 
granicznych pedagogów i włada już językiem 
angielskim; jest to podobno bardzo zdolny i 
ambitny chłopiec. Nie żyje bynajmniej w ści- 
słem odosobnieniu, jak wszyscy dotychczasowi 
książęta japońscy, ale przeciwnie, pokazuje się 
wszędzie ze swym orszakiem. Mimo młodocia- 
nego wieku uchodzi za dobrego znawcę koni, 
wyścigów, fechtunku i innych gałęzi sportu. 
W swoim czasie ma on dla dokończenia edu- 
kacyi odbyć podróż po Europie. Ogólne panuje 
przekonanie, że wstąpienie na tron obiecujące- 
go tego młodzieńca sprowadzi wielkie zmiany 
w stosunkach krajowych i będzie stanowiło erę 
w dziejach Japonii. 

— Depesze posła chińskiego ko- 
sztują więcej niż cała korespondencya telegra- 
ficzna rządu Stanów Zjednoczonych. Taksa wy- 
nosi po cztery dolary od wyrazu, tak, że za 
jedną depeszę ambasador płaci po 1000 dola- 
rów. Ostatniemi czasy musiał zapłacić 2000 
dolarów za doniesienie o zaburzeniach w Milwau- 
kee. Nie dziwnego, że kosztują tak drogo de- 
pesze wysyłane do Chin, idą one bowiem naj- 
przód do Havru, ztamtąd do Adenu, następnie 
przez morze Arabskie, Indostan i Syam docho- 
dzą do Pekinu. 


— pylwan, organ galic. Towarzystwa 
leśnego, czasopismo fachowe dla gospodarzy le- 


śnych i właścicieli ziemskich, wychodzi rok 
VII. pod redakcyą prof. Wład, Tynieckiego w 
miesięcznych zeszytach Zeszyt za maj wyszedł 
i zawiera: E. Hołowkiewiez. Wpływ czasu kul- 
tur na rozwój sadzonek, — G. Łettner, Ins- 
pekcya leśna przy e. k. Namiestnictwie we 
Lwowie. — M. S. Austryacki kongres leśny 
1889. — Ligman. Wyjaśnienie do dyskusji 
podczas zjazdu Towarzystwa w Kołomyi. — 
W. Szostak, O stosunkach gospodarstwa leśne- 
go gubernii płoekiej. Wr. Rejestra go- 
spodarstwa lasowego — Wiadomości literackie. 
Dr. Rutowski. Przemysł drzewny, 
„Deutsch-russisches Forstwórterbuch* von. A. 
Krauze. Riga. Verlag von N. Kymmel. 1889. 
— Nowe książki. — Sprawozdanie z poufnego 
zebrania leśników w dniu 15 marca i 15 kwie- 
tnia 1889. Protokoły obrad z posiedzeń 
Wydziału Towarzystwa leśnego galicyjskiego. — 
II. wykaz składek na fundacyę stypendyjną im. 
Henryka Strzeleckiego. — Odezwa do wszyst- 
kich P. T. kolegów, ukończonych słuchaczów 
kraj. szkoły gospod. lasowego we Lwowie. — 
Wiadomości bieżące i rozmaitości. — Szczepie- 
nie dębów w zielnym stanie. — Zapotrzebowa - 
nie progów kolejowych — Próby nasion leśnych. 
— Ogłoszenia. 


— Nieustająca wystawa zjednoczo- 
nego Towarzystawa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy ulicy Trzeciego Maja (dom Tennera), otwar- 
tą jest codziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 
15 ct, w dnie powszednie 30 et. Dla członków 
wstęp wolny. 


Żywiec, 21 maja. 


W dniu 19 b. m. o godzinie 8*/, wie- 
czorem Jego (es. Wys Arcyksiążę Albrecht ze 
świtą w przejeździe do Krosna zatrzymał się 
na stacyi kolejowej w Żywcu przez pół godzi- 
ny, celem spożycia wieczerzy. 

Starosta miejscowy, dr. Dunajewski, wy- 
jechał na granicę powiatu do Łodygowice celem 
powitania Najd. Gościa, podczas gdy na dwor- 
cu kolejowym w Żywcu zebrali się wszyscy u- 
rzędniey starostwa, ks. prałat Maniecki, bur- 
mistrz miejscowy i wszyscy urzędnicy Arcyksią- 
żęcy z dyrektorem Dieftenbacnem na czele, w 
końcu weterani wojskowi ze sztandarem, po- 
chodniami i muzyką tudzież bardzo liczna pu- 
bliczność. 

O godzinie trzy kwadranse na 9 zajechał 
pociąg; Jego Ces. Wysokość po zamienieniu kil- 
ku słów z Naczelnikiem stowarzyszenia wete- 
ranów, udał się natychmiast do pięknie udeko- 
rowanej sali restauracyi kolejowej, gdzie spo- 
żył wieczerzę. Do stołu Arcyksiążęcego zapro- 
szeni zostali: c. k. starosta dr. Dunajewski, 
ks. prałat Manieeki, komisarz starostwa Koku- 
rewicz i dyrektor Arcyksiążęcych dóbr Dief- 
fenbach. Po wieczerzy rozmawiał jeszcze Najd. 
Arcyksiążę bardzo łaskawie na peronie z bur- 
mistrzem i urzędnikami starostwa. poczem wraz 
z całą świtą odjechał na Suchę do Krosna. 


| 


Notatki Jiteracko-artystyczne. 


PNPA 


Operetka. Stara to rzecz jak świat, że 
człowiek powodzenia nigdy nie jest syty. Tak 
też i wiedeński „król marszów“ Frane. Souppé 
zamiast spoczywać na laurach jakie mu przy- 
niosły „Bocarcio*, „Donna Juanita“, „Fatini- 
tza“ i inne operetki, zapragnął raz jeszcze pu- 
ścić się w gonitwę za szczęściem. Zwodnicza to 
jednak jak wiadomo rzecz, coż więc dziwnego 
że jak wielu innych, i tak zasłużonego kom- 
pozytora zwiodła... I słusznie mu się tak sta- 
ło, gdy bowiem swoją opereiką najnowszą do- 
wodzi iż szezęścia nie powinno się szukać (choć- 
by nawet w sposób tak flegmatyczny jak jego 
bohater to czyni) to i pocóż sam rwie się doń 
jeszcze... Zanim pomówimy o muzyce, która 
właśnie główną winę ponosi w operetce, zatrzy- 
mamy się na chwilę przy librecie „Gonitwy za 
szczęściem* pióra pp. Greneego i Zapperta tłu- 
maczenia p. A. Kiezmana. Nie jest ono złe i 
mogłoby nawet być zajmujące, gdyby sam po- 
mysł dość dobry, nie był wyzyskany, w spo- 
sób tak szablonowy i ubogi. Szablon ten jest 
właśnie najistotniejszą przyczyną bezbarwności 
całej operetki. Krążymy wiecznie około jednych 
i tych samych motywów scenicznych, spotyka- 
my co chwila dawnych znajomych w tych od- 
wiecznych postaciach. Zadna sytuacya nie chwy- 
ta nas nowością, znamy już wszelkie recepty 
według których ztakich lub owakich kolizyj się 
wychodzi, Czyż więc w obec tego może być 
mowa o żywszem zajęciu ? 

Operetka w tej formie jak ją ogłasza afisz 
z góry zdaje się zapowiadać coś w rodzaju fan- 
tastycznych utworów niby „Opowieści Hoffmana“. 
Prolog odgrywający się u podnóża Alp bawarskich 
wśród zmroku i gry światła jaką mienią się góry 
po zachodzie słońca zapowiada nam istotnie 
coś nader romantycznego Z ust chóru jodlują- 
cego nieustanie i balansującego bez przerwy 
rytmami lendlera, dowiadujemy się, iż jutro ma- 
ją się odbyć zaślubiny Stelli córki dziedzica z 
Rudolfem wychowankiem jego. Za chwilę uka- 
zuja się też piękna panna młoda (p. Radwan) 
nie tak jednak wesoła, jak piękna i młoda. 


Troszczy się bo też nie małą rzeczą. Narzeczo- 
ny jej dotychczas na łonie rodziny wychowany 
marzy o jakiem szczęściu nadzwyczajnem; o ży- 
ciu, które wre gdzieś na szerokim swiecie — 
dla niego dotychczas nieznane. Trudno zaiste 
uwierzyć, że panna Stella wśród poważnych 
murów zamku i wiecznym śniegiem okrytych 
gór, wyrosła, weźmie kwestyę tę tak głębo- 
ko a zarazem tak praktycznie. Przyszedłszy bo- 
wiem do przekonania, że narzęczonemu trzeba 
dać zakosztować owego wymarzonego SZCZę- 
ścia, bo inaczej niepotrafiłby ocenić domo- 
wego, jakie ona mu zgotuje, postanawia ro- 
zumna dziewiea wyprawić go w świat aby 
sobie zbrzydził rozkosze jego. Mało na kali 
ziemskiej narzeczonych, któreby się zdobyły na 
tak ryzykowne przedsięwzięcie! Otóż, gdy papa 
p. Stelli (p. Koncewicz) daje swcią sankeyę pla- 
nowi córki; gdy narzeczony jej Rudolf (p. Je 
rzyna), mimo całej swej miłości, z gustem zga- 
dza się na wycieczkę za granicę; wreszcie, gdy 
z ostatniemi blaski na szczytach gór nikną także 
„juhe“ wiecznie tańczących wieśniaków, prolog się 
kończy i... jedziemy prosto do Paryża. Tu na- 
potykamy odrazu cały ponętny świat i gdzie?... 
na ulicy. Nie chcąc ubliżać erudycji pp. Ge- 
nóego i Zapperta, wierzyć musimy, że w owych 
czasach baletniczki chodziły sobie po Paryżu w 
króciutkieh swych tiulowych spodniezkach, tak 
swobodnie, jak wszelkie inne damy chodzą do 
dziś dnia w płaszczach i sukniach ziemi sięga- 
jących. Daremnie jednak, wszelkie niebezpieczeń - 
stwa musiały spaść na Rudolfa z całą siłą... 
Zaleca się też na dobre do baletniczki Floriny 
(p. Skalskiej), która mimo, że brak materyj na 
suknie u swych koleżanek, nagradza swoim są- 
żnistym pluszowym trenem, zacniejszą jednakże 
od innych nie jest. Wyraźnie bowiem oszukuje 
młodzieńca, a dowiedziawszy się, że pozostało 
mu już tylko czterysta franków, opuszcza go 
zupełnie sans façons. Teraz trzeba szczęścia w 
grze sprobować. Dzieli się tedy p.. Rudolf czte- 
rystoma frankami ze swym służącym Filipem 
(p. Skalski) i idzie grać w karty. Gdy za chwi- 
lę powraca bez grosza, już tymczasem Filipa 
obdarto z pieniędzy, bo rzezimieszki (a pięciu 
ich było) chodzą w Paryżu równie swobodnie 
w biały dzień po ulicy jak i baletniczki. Wszy- 
stkim tym scenom przypatruje się Z bliska p. 
Stella, która w przebraniu fantastycznem wraz 
ze służącą swą Fanny (p. Zimajer) śledzi każdy 
krok narzeczonego. Jedna z nich śpiewa, druga 
sprzedaje paszteciki i oczywiście... także śpiewa. 
Zjawienie się tych pań nietyle działa na Rudol- 
fa, który ich zresztą nie poznaje, ile pomoc pie- 
niężna, jaką marszałek ich dworu (również in- 
cognito podróżujący) zgrabnie go zasila. Nadto 
Stella śpiewa mu sentymentalne piosnki, które 
co prawda dziwnie nudnie brzmią w obec żywego 
dźwięku dukatów, jakich otrzymuje moc i w obec 
wesołego kankana tańczonego znowu... na ulicy. 
Zaczyna się tedy rozrzucanie pieniędzy na nowo, 
ale na szczęście opieka tajemnicza rozciągnięta 
nad Rudolfem, postarała się już dlań o dyplom 
na rotmistrza do oddziału ochotniczego, jaki 
wyrusza do Szwecji, aby wziąć udział w walce. 
Mamy tedy w następnym akcie góry i lody, 
namioty i sztandary, bitwę za sceną, wystrzały, 
zgiełk, marsze i wszelkiego rodzaju ewolucye woj- 
skowe. Oczywiście narzeczona zjawia się znowu 
przybrana za żołnierza, za nią zaś niesdstępna 
Fanny, która również kontroluje swojego Fili- 
pa potajemnie. Rudolf mimo fiegmy, walczy od- 
ważnie i odnosi zwycięstwo. Cóż z tego kiedy 
w końeu aktu przychodzi wieść, że król Ka- 
rol XII nieżyje, a cała radość i tryumf w smu- 
tek się obracają... Nie koniec na tem. Rudolf 
z lodów północy rzuca się w skwar południa 
a z zimnego rygoru żołnierki, w gorące objęcia 
wenecyanek. Tu znowu, nieodzowny plac nad 
kanałem i niewiasty pełne wdzięków. Karnawał 
tarantella, maski, serenady, pochody z lampio- 
nami, oto akt ostatni Niemłoda donna hiszpań- 
ska (p. Kasprowiczowa) i jej braciszek (p. My- 
szkowski) starają się schwycić Rudolfa na mę- 
ża i szwagra. Udałoby się to było, ale odkry- 
cie maski niszezy wszelkie złudzenia. Rudolf 
wkrótce na nowo jest w niebezpieczeństwie, na 
szczęście jednak jedną Z pięknych wenecyanek 
narzucających mu swe afekta jest.. Stella. Tym 
razem sprawa się już skończy, bo uznawszy, że 
narzeczony jej jest dostatecznie wypróbowany, 
demaskuje się, poczem następuje powrót do 
kraju rodzinnego i szczęścia na łonie familii... 
Taką jest treść najnowszej operetki, któ- 
ra ze względu na swój sens moralny może być 
policzoną do rzędu tak zwanych eztuk nie- 
dzielnych. Piękna jej wystawa, dobre dekora- 
cye, efekta grup 1 oświetlenia, oraz nadmiar 
marszów, kwalifikują się zupełnie do tego. Mu- 
zyka Souppe go niestety zdradza już sadzwy- 
czajne osłabienie inwencyi. Jak z opowiedzia- 
nej treści łatwo wyrozumieć, sytuacye pozapo- 
życzane z dawniejszych operetek, bezwątpienia 
na świeżość pomysłów nie wpływają, za li 
brettem idzie bowiem muzyka, a za zużytemi 
sytuacyami zużyte tematy muzyczne. Czasem 
tu i owdzie muzyka wznosi się po nad zwykła 
miarę rutyny, kwintet męski w pierwszym ak- 
cie jest zwłaszcza chlubnym takim wyjątkiem 
i kilka ustępów ostatniego aktu. Seeny na 
gruncie włoskim, najlepiej leżą w piórze Soup- 
pego. Odzywa się dawna werwa i czasem coś 
nakształt ognia jeszcze migocze. Są to jednak 
ostatnie błyski, które wobec nowych orac 
Straussa i Millóckera, Oraz młodych niezbyt u- 
talentowanych kompozytorów, przekonywają nas, 


4. 


iż szkoła wiedeńskiej operetki chyli się już ku; 
upadkowi — dając na każdym kroku przykła. 
dy wyczerpania się. 

A tyści nasi starannie wykonują tę naj- 
nowszą operetkę. W pierwszym rzędzie panie 
Zimajer i Kasprowieczowa , craz pp. Skalski i 
Myszkowski. Zresztą, oprócz pań Radwan i 
Skalskiej, oraz pana Jerzyny, biorą udział pp. 
Koncewicz, Kiezman, Łomiński, Gasiński i inni. 
Publiczność oklaskuje żywo kuplety p. Skal- 
skiego i duet p. Kasprowiczowej z p. Mysz- 
kowskim, nader komiczny. Zresztą, Z upodoba- 
niem przypatruje się pięknym dekoracyom i 
zgrabnie aranżowanym pochodom 

St. Niewiadomski. 
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Akcya przedwyborcza. 


(m) Stosownie do zapowiedzi, odbyło się 
wczoraj po południu w gmachu sejmowym zgro- 
madzenie delegatów rozlicznych przedwyborczych 
komitetów ze wschodniej części kraju. Celem te- 
go zgromadzenia był — jak wiadomo — wybór 
5 ezłonków do centralnego komitetu przedwy- 
borczego, wybranego przez Koło sejmowe. Na 
zjazd wczorajszy przybyło 45 delegatów. 

Zgromadzenie zagaił p. St. Polanowski, 
poświęcając przedewszystkiem w słowach wy- 
mownych gorące wspomnienie zmarłemu W 
Paryżu JE. Alfredowi hr. Potockiemu. Zgroma- 
dzenie oddawszy przez powstanie z miejsce hołd 
pamięci zasłużonego męża, upoważniło prezy- 
dyum do wyrażenia kondolencyi pozostałej Ro- 
dzinie imieniem centralnego komitetu i zjazdu 
delegatów. Następnie, na wniosek p. St. Pola- 
nowskiego, uchwaliło zgromadzenie wysłać te- 
legram do JE. Adama ks. Sapiehy, złożonego 
chorobą, z życzeniem rychłego wyzdrowienia i 
podjęcia na nowo skutecznej i w plony obfitej 
pracy obywatelskiej. 

P. przewoduiczący, powoławszy na sekre- 
tarza p. Jerzego hr. Borkowskiego, a na skru- 
tatorów, pp.: dr. Goldmana, ks. Lubomirskiego, 
Smiałowskiego i Uderskiego, zarządził wybór 5 
delegatów do centralnego komitetu przedwybor- 
czego dla wschodniej części kraju. 

Po kilkakrotnem głosowaniu zostali wy- 
brani pp.: dr. T. Skałkowski, Stanisław Gnie- 
wosz, hr. A. Golejewski, Władysław hr. Kozie- 
brodzki i Włodzimierz Niezabitowski. 

Zgromadzenie przystąpiło potem do rozpraw 
nad wnioskami delegatów. 

P. Kazimierz Znamierowski, delegat 
powiatu borszezowskiego odczytał uchwałę po- 
wziętą przez zgromadzenie wyborców powiatu 
horszczowskiego, a opiewającą: Poseł z mniej- 
szych posiadłości w powiecie borszezowskim 
zostanie wybrany bez względu na narodowość 
ale będzie obowiązany bronić interesów ekono- 
mieznych i narodowych, tak polskich iak i A 
skich i stać zawsze na straży włościańskich 
interesów. 

Dr. Goldman, delegat miasta Lwowa 
wyraził ubolewanie, że do centralnego komitetu 
przedwyborczego nie został wybrany ani jeden 
delegat miejski. Jakkolwiek jednak żywioł miej- 
ski przy dzisiejszych wyborach został pominię- 
ty, komitet przedwyborczy miejski nie będzie 
centralnemu komitetowi stawiał żadnych trnd- 
ności, lecz będzie znim działał we wspólnem po- 
rozumieniu. 


Wojciech hr. Dzieduszycki wyraził 
przekonanie, że żaden z prowineyonalnych ko- 
mitetów nie zechce popierać kandydata, który 
nie otrzyma aprobaty ze strony centralnego ko- 
mitetu. 

Na tem zamknięto obrady, a dzisiaj przed 
południem odbyła się poufna narada delegatów 
i centralnego komitetu w sprawie kooptowania 
do centralnego komitetu 5 członków z poza 
grona delegatów. Zostali kooptowani pp. Michał 
Michalski I. delegat lwowskiej Rady miejskiej, 
dr. Bernard Goldman, dr. Ostaszewski - Barań- 
ski, Izaak Ettinger rabin i Liberat Zajączkowski. 


Z Doliny piszą pod dniem 21 maja: 
Wczoraj po południu odbyło się tu zgromadze- 
nie komitetu przedwyborczego powiatowego, 
zwołanego przez upoważnionych przez komitet 
centralny krajowy mężów zaufania: p. Mazara- 
kiego Maryana, kanonika gr. kat. Józefa Łopa- 
tyńskiego i ks. rz. kat. Babika, proboszcza z 
Rożniatowa. 

Z zaproszonych na zgromadzenie przyby- 
ło przeszło 80 osób, a to oprócz. wpływowej 
w powiecie inteligencyi wszystkich stanów, prze- 
ważnie włościan i drobnej ruskiej szlachty. Zgro- 
madzenie to wybralo przedewszystkiem prezy- 
dyum ze wamiankowanych wyżej mężów zaufa- 
nia, z powołaniem zarazem do przewodnictwa 
naczelnika z Rożniatowa sędziego Sabatow- 
skiego. 

Po odczytaniu pisma komitetu centralne- 
go krajowego, w którem znachodzi się wzmian- 
ka o możliwie najszybszem przedstawieniu kan- 
dydata do mandatu poselskiego z okręgu do- 
lińskiego, wszczął się natychmiast szept mię- 
dzy włościanami, w skutek którego musiano 
posiedzenie zawiesić na 10 minut dla porozu- 
mienia. 

Kilku włościan po ponownem otwarciu 
posiedzenia odezwało się z kandydaturą: „My 
choczemo naszoho Mazarakoho!* W skutek ta , 


kiego objawu życzliwości i zaufania, który zmie- 
nił nieeo plan prezydyum późniejszego stawia- 
nia kandydatów, odwołano się do zgromadze- 
nia, czy rzeczywiście ono w całości Życzy so- 
bie postawienia kandydatury pana Mazarakiego? 
Jednomyślnie okrzyk był odpowiedzią na to za- 
pytanie, że tylko tę kandydaturę zgromadzenie 
przyjmuje. 

Wówczas wystąpił p. Władysław Gołem- 
berski z przemówieniem, wyjaśniającem, co zna- 
czyć może taka jednomyślna kandydatura, że 
jest objawem życzenia zgody domowej w po- 
wiecie, jedności kraju, mimo różnie stanu, wy- 
znań i narodowości i obrony praw konstytucyj- 
nych nadanych nam i krajowi przez Najjaśniej- 
szego Pana. Dziwnie łatwo zostało zrozumia- 
nem to przemówienie, tak odpowiadało położe- 
niu i przekonaniom obecnych. „Ładno*, „Pra- 
wdu maje“ i tem podobne odezwania przery- 
wały mówiącemu. Poczem obecni przez zapisa- 
nie się zobowiązali się do popierania kandyda- 
tury Mazarakiego. 

Zauważyć wypada, że okręg doliński 
należy do tych, jakie mogłyby być przy chęci 
i staraniu częstszemi, niż są na Rusi, w któ- 
rych taki pan Mazaraki mimo że zamożny oby- 
watel i patryota, poczytywanym jest przez lud 
ruski za swego, a szanowanym za rozum i po- 
święconą życzliwość dla ludu. On też sam bę- 
dae patryotą-obywatelem, czuje się być szlachci- 
cem ruskim zrosłym z tym ludem i krajem, 

Gdy p. Mazaraki oświadczył, że do Lwowa 
na zjazd delegatów jechać nie chce, liczny ten 
komitet wybrał jednogłośnie delegatem swym 
p. Gołemberskiego. 

Wybrano następnie komitet ściślejszy z 20 
osób dla czynności przygotowawczych do wy- 
borów z tem poleceniem, aby w razie odmiany 
jakiei z uchwał powziętych, lub w ogóle waż- 
nych postanowień komitet ściślejszy odwoływał 
się do komitetu pełnego, uważając się za organ 
li wykonawczy. 

Na tem nie zakończyło się posiedzenie. 
P. Józef Hoszowski, gospodarz z Trościanca, 
wystąpił bowiem z ognistą przemową ludową 
improwizowaną całkowicie w myśl tego, co mó- 
wił Gołemberski przedtem,  zaostrzając tylko 
przemowę do serca włościan przedstawieniem po- 
trzeby trzymania się solidarnie i niezawiśle. Z 
ogromnym zapałem przemówienie to przyjętem 
zostało, a gdy zaintonował bezpośrednio po tem 
pieśń zgody i wytrwałego trzymania się razem, 
chóralnie wtorowało całe zgromadzenie — i ro- 
zeszło się ze śpiewem: Mir wam ruski dit 
i harazd waszym chatam! 

Jakkolwiek znaczna część księży ruskich, 
poruszona przez komitet lwowski ruski, jakoież 
wysłańcy komitetu wiecowego dla miast, zamie- 
rzają podobno stawić w naszym okręgu inne 
jeszcze kandydatury — do czego prawa nikt im 
odmawiać nie może, zdaje się nie ulegać żadnej 
wątpliwości, że kandydatury te utoną wśród gło- 
sów ruskiego ludu za Mazarakim, zwłaszcza, 
gdy nastąpi zatwierdzenie kandydatury przez 
komitet krajowy. 


W Żydaczowie odbyło się d. 20 b. m. 
zgromadzenie komitetu przedwyborczego powia- 
towego. Prezydującym został obrany prezes Rady 
powiatowej p. Kazimierz Winnieki. Kandydatem 
jedynym do mandatu poselskiego z okręgu ży- 
daczowskiego ustanowiono dotychczasowego po- 
sła z okręgu żydaczowskiego p. Józefa Wernie- 
kiego. Jego także wybrano delegatem na zjazd 
we Lwowie. 


Na zebraniu wyborów w Brodach po- 
lecono komitetowi aby zaprosił p. Hausnera do 
złożenia sprawozdania poselskiego. z upłynionej 
kadencyi sejmowej. Wreszcie wybrano komitet 
przedwyborczy z 30 członków, a delegatami na 
zjazd do Lwowa zamianowano pp. Witosław- 
skiego i dr. Goldhabera. 


Z Rudek piszą: Do komitetu przedwy- 
borczego należy 35 członków, a mianowicie 9 
włościan 8 właścicieli większych posiadłości, 
reszta inteligencyi miejskiej i wiejskiej, Kandy- 
datem jest p. Albin Rayski. 


7 Trembowli donoszą, że najpoważniej- 
sze grono obywateli stawia z mniejszych po- 
siadłości kandydaturę hr. Borkowskiego. 


Z Limanowy donoszą, że postawiono 
tam kandydaturę p. Tadeusza Romera, przeciw 
której znaczna część obywateli stawia kandy- 
daturę p. Struszkiewicza. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL: 


+* Targ zbożowy. *) Dnia 23 maja 
1888 r. 

Lwów, pszenica 680 do 735, żyto 
5:80 do 6-25, jęczmień browarny 6'25 do 7*—, 


*) Przedruk wzbroniony 


owies 6:15 do 6'60, groch 650 do 10-50, wy- 
ka 6:75 do 7:50, rzepak 11:— do 1165, Inian- 
ka —'—, koniczyna czerwona 50:— do 75:—, 
koniczyna biała 50— do 60—, koniczyna 
szwedzka 60.— do 75—, 


Tarnopol, pszenica 6'70 do 7:20, żyto 
5:25 do 5:76, jęczmień browarny 5:60 do 6:75, 
owies 550 do 6'—, groch 6-— do 10—, wy- 
ka 6:50 do 7:25, rzepak 11*— do 1150 Inian- 


ka —'—, koniczyna czerwona 48 — do 74'-. 
koniczyna biała 50— do 60:—, koniczyna 
szwedzka — — do — —. 


Podwołoczyska, pszenica 6:60 do 7:15, 
żyto 475 do 5:85, jęczmień 5— do 6'50, o- 
wies 5:60 do 6:—, groch 6:— do10:—, wyka 
6.— do 7:20, rzepak n. 11:10 do 1165, Inian- 


ka —'— do —'—, koniczyna czerwona —*— 

do —'—, koniczyna biała 48:— do 59 —, ko- 

niczyna szwedzka —— do —'—. 
Jarosław , pszenica 6:85 do 9.40, 


żyto 6:80 do 615, jęczmień 5'75 do 7—, 
owies 5:80 do 6'15, grech 6:50 do 11*—, wy- 


ka 6:25 do 7:50, rzepak 11'15 de 11:65 
lnianka —'— do —'—, koniczyna czerwona 
48:—, do 74—, koniczyna biała 31:—, do 


35—, koniczyna szwedzka —'— do ——, ty- 
motka 20:— do 30. 


Czerniowce, pszenica 685 do 9.40, 
żyto 5'70 do 6:70, jęczmień q'80 do 6:10, 
owies 6:— do 6:85, groch 6:— do 10, wyka 


—'— do —'—, rzepak 11-— do 11'45, Inian- 
ka —— do —'—, koniczyna czerwona 65* — 
do 68. 
Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 
Chmiel od — — do — — zł. nominal- 


nie za 56 kilo, loco Lwów, nominalnie. 
Okowita gotowa za 10-000 litrów pro 
loco Lwów 11:75 do 18:— zł. 
Brak ruchu handlowego pomimo przy- 
chylniejszej tendencyi. 


OSTATNIA POCZTA 


Nujj. Pan przyjmował na osobnej 
audyeneyi bawiących w Wiedniu w celach 
naukowych członków misyi japońskiej, a 
mianowicie ministra i generał-porucznika 
br. Yamagata, generała Osowa i majora 
Osaka. 

Jak już wialomo Najj. Pan odbył 
przedwczoraj rano w obozie Bruck nad Li- 
tawą inspekcyę 50 brygady piechoty. We- 
dle Wiener Ztg., Monarcha podczas rewii 
wyraził kilkarotnie Najw. swe zadowolenie 


ja po ukończeniu inspekcyi raczył przemó- 


wić do korpusu oficerów, wypowiadając w 
każdym kierunku zupełne Swe zadowolenie 
i oświadczając , że karność jest wyborną a 
wyćwiezenie wojska zasługuje na wszelkie 
pochwały. Najj. Pan wyraził oficerom za 
ich trudy i za osiągnięte rezultaty Najw. 
podziękowanie, poczem wystosował do żoł- 
nierzy słowa Najw. zadowolenia. Monarcha 
odbył także inspekcyę znajdującej się w o- 
bozie artyleryi, rozkazał wykonywać różne 
ćwiczenia poczem i jej także wyraził Najw. 
zupełne zadowolenie. 


P. Minister spraw zagranicznych hr. 
Kalnoky wyjechał na dni kilka do dóbr 
swoich na Morawie. 


P. Minister Zaleski powrócił przed- 
wczoraj z Tryestu do Wiednia. 

Przebywający obecnie w Wiedniu m i- 
nister japoński, br. Yamagata, prosił 
p. prezesa gabinetu hr. Taaffego o pozwo- 
lenie zbadania urządzeń Ministerstwa spraw 
wewnętrznych, której to prośbie uczynił 
bezzwłocznie zadość hr. Taaffe. Przedwczo- 
raj rano tedy przybył hr. Yamagata do p. 
prezesa gabinetu, który wprowadził go do 
sali posiedzeń Ministerstwa. Tutaj szef sek- 
cyi baron Breisky objaśnił gościa japoń- 
skiego o zakresie działania i eałem urzą- 
dzeniu c. k. Ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych, poczem oprowadził go po różnych 
departamentach. 


W Peszcie obiega pogłoska, wedle 
której hr. Józef Zichy ma wejść do ga- 
binetu i objąć tekę ministra spraw we- 
wnętrznych. 


Parlament niemiecki przyjął w 
szczegółowej dyskusyi pierwszych ośm pa- 
ragrafów ustawy o zabezpieczeniu robotni- 
ków na wypadek starości i nieudolności do 


pracy. Sesya parlamentu ma być zamkniętą 


w przyszłym tygodniu. Rząd pragnie aby 
Izba przed rozejściem się załatwiła projekt 
zmiany $. 4 kodeksu karnego wtym duchu, 
aby zarówno krajowcy, jak obcy, którzy 28 
granicami państwa dopuścili się zdrady sta- 
nu lub zdrady państwa, mogli być karanymi, 
skoro się w Niemczech ukażą, również do- 
maga się rząd załatwienia kredytu dodat- 
kowego na budowę okrętów celem wypeł- 


ri m m crm as mm m — 
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nienia luki powstałej skutkiem zatonięcia 
statków w porcie Apia. 


Moniteur de Rome donosi, że tajny 
konsystorz papieski dla mianowania nowych 
kardynałów i prekonizowania biskupów we 
Włoszech i zagranicą zbierze się d. 24 b. m. 
publiczny zaś konsystorz d. 27 b. m. 


Król Aleksander odbędzie po ko- 
ronacyi, w towarzystwie dwóch regentów, 
podróż po kraju, która potrwa dni ezterna- 
Ście. Następnie powróci król do Belgradu 
i po krótkim wypoczynku wyjechać ma za 
granicę celem odwiedzenia swej matki. 

Według Polit, Corr. bezpodstawną jest 
wiadomość dzienników, jakoby ks. Ferdy- 
nand zamierzał w ciągu czerwca udać się 
na wystawę do Paryża. Książę miał po- 
wrócić wczoraj do Sofii. Bułgarski agent 
dyplomatyczny przy W. Porcie, dr. Vulko- 
vie przedłużył swój pobyt w Sofii aż do 
powrotu księcia i prezesa gabinetu Stam- 
bułowa, z którymi potrzebował odbyć kon- 
ferencyę. 


Ex-metropolita serbski Michał jest już 
obecnie w drodze do Jałty, gdzie odwiedzi 
królowę Natalię, poczem wprost na Buka- 
reszt i Turn Śewerin przybędzie do Bel- 
gradu. 

Szach: perski ząwiadomił, że w po- 
dróży po Europie wstąpi do Belgradu, gdzie 
zabawi dwa lub trzy dni. 


Pol. Corr. zamieszcza komunikat, w 
którym powiedziano, iż znikąd nie nade- 
szło dotychczas potwierdzenie doniesienia 
o krwawych starciach między chrześciańską 
i muzułmańską ludnością w terytoryum mię- 
dzy rzekami Tarą i Limem. 


Carnot, prezydent republiki francu- 
skiej, przyjmował we wtorek na audyencyi 
nowego posła Stanów Zjednoczonych, p. 
Whitelaw-Reid, który wręczając pismo swe 
uwierzytelniające, zaznaczył z naciskiem ser- 
deczne stosunki pomiędzy republikami. P, 
Carnot odpowiedział równie serdecznie, za- 
pewniając posła o sympatyach Franeyi dla 
republiki amerykańskiej. 

W ciągu rozpraw nad budżetem w 
Izbie deputowanych , przemawiał minister 
skarbu Rouvier, zwracając uwagę na oszczę- 
dności i reformy, wprowadzone przez obe- 
cne ciało prawodawcze, które położyło kres 
dalszemu rozwojowi zbytecznych wydatków. 
Dowodzi to, dodał minister, naszej żywotno- 
ści demokratycznej. 

Prezes gabinetu Tirard, przyjmował 
deputacyę restauratorów i dyrektorów tea- 
tru, którzy przybyli z prośbą, ażeby wysta- 
wa powszechna mogła być w ciągu każde- 
go tygodnia kilka razy zamknięta wieczo- 
rem. Prezes gabinetu odpowiedział, że nie- 
usprawiedliwione są skargi, jakoby Paryź 
stawał się wieczorem wyludnionym , a 
zresztą nie można publiczności wydawać 
rozkazów i krępować wolności udania się 
tam gdzie chce. Odbędzie jeszcze konferen- 


cyę z komisyą wystawy , ale wątpi, ażeby 


można było zadośćuczynić życzeniu pe- 


tentów. 


W belgijskiej Izbie deputowanych za- 
bierał głos na ostatni+m posiedzeniu mini- 
ster sprawiedliwości w sprawie procesu 
anarchistów. Rząd, powiedział minister, nie 
zwrócił wcale uwagi na liczne wycieczki 
prasy z okazyi toczącego się procesu poli- 
tycznego, a to ze względu na szacunek dla 
sądownictwa i ze względów, należnych sa- 
mym oskarżonym. Rząd wyrazi swoje za- 
patrywania po wydaniu wyroku. y 

W procesie anarchistów w Belgii, na 
ostatniem posiedzeniu w ciągu rozprawy, 
oświadczył generalny adwokat rządu, że u- 
chyla główny punkt oskarżenia, mianowi- 
cie o sprzysiężenie, ponieważ wszystkie 
fakta wykazały, że we wszystkich czynno- 
ściach tego charakteru widoczną była je- 
dynie ręka agenta Pourbaix. 

Adwokat Jansen dodał, że jeżeli tak 
jest, to resztę punktów oskarżenia uchylą 
prawdopodobnie sami przysięgli. 


TRLEĘRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 23 maja. Najj. Pan 
wczoraj po południu udał się osobnym 
pociągiem do Laxenburga, aby być 
na obiedzie u Najd. Cesarzewiczowej 
wdowy. | 

Książę Wilhelm Nassauski wczo- 
raj rano przybył tu z Monachium. 


Frankfurt, 23 maja. (Tel. pryw ) 
Q wczorajszym wypadku kolejowym 
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donoszą następujące szczegóły. W 
chwili w której Najj. Pani przejeżdżała 
koleją łączącą przez Frankfurt, wy- 
koleił się ostatni wagon i porwał za 
sobą 2 następujące wagony tak że 
wszystkie 3 ostatnie wagony upadły 
i pociąg stanął. Najj. Pani, wraz z 
Najd. Arcyksiężniczką Maryą Waleryą 
i Najd. Arcyks. Franciszkiem Salwa- 
torem wysiadła natychmiast z wa- 
gonu salonowego. Dostojni podróżni 
nie ponieśli żadnego szwanku. Najj. 
Pani była zupełnie spokojna. Jeden 
tylko lokaj dworski raniony jest lek- 
ko w rękę, a to przez spadający ku- 
fer. Jako przyczynę wykolejenia po- 
dają za bliskie. połączenie wagonów. 
W miejscu wykolejonego wszedł na tor 
inny pociąg i podróż mogła dalej się 
odbyć po godzinnej przerwie. Pociąg 
składał się ogółem z 19 wagonów, 
które jeszcze w Wiedniu złączono. 
Doniesienie o wypadku przyszło do 
Wiednia o 5 po południu. 


Wiedeń, 23 maja. Osobny pociąg 
kolejowy Najj. Pani, który uległ wy- 
padkowi, składał się z 19 wagonów. 
Monarchini wraz z Najd. Arcyksięż- 
niczką Waleryą i Najd. Arcyksięciem 
Franciszkiem Salvatorem zajmowała 
trzeci z rzędu wagon. 


Wiedeń, 23 maja. Najj. Pani 
z Najdost Arcyksiężniczką Maryą 
Waleryą i Najdost. Arcyksięciem 
FranciszkiemSalwaterem dziś 
rano o godzinie 9 min. 40, to jest 
z dwugodzinnem spóźnieniem przyby- 
ła do Hetzendorf, oczekiwana na sta- 
cyi przez Najj. Pana. 

Najj. Państwo odjechali bezzwło- 
cznie z Hetzendorf do Lainz. 

Wiedeń, 23 maja. Dzisiaj w po- 
łudnie odsłoniętym został uroczyście 
w „ogrodzie ludowym* pomnik Grill- 
parzera. Na uroczystość przybyli mię- 
dzy innymi: wielki ochmistrz nadwor- 
ny ks. Hohenlohe, pp. Ministrowie: 
hr. Taaffe, gen. Bauer, dr. Dunajew- 
ski, dr. Gautsch i hr. Falkenhayn, 
marszałek krajowy hr. Kińsky, bur- 
mistrz Uhl, wielu literatów, mężów 
nauki, artystów teatru nadwornego 
ift. d. Prezydent Akademii umiejętno 
ści Arneth wygłosił mowę inaugura- 
cyjną, a dyrektor teatru nadwornego 
Fórster wiersz napisany przez Saara. 

Wiedeń, 23 maja. (Tel pryw.) 
Według N. fr. Presse, postanowiło 
Ministerstwo objąć w zarząd państwa 
kolej Lwowsko-Ozerniowiecką; odpo- 
wiedni  reskrypt wydany zostanie 
w tych dniach do Towarzystwa; 
objęcie zarządu nastąpi na podstawie 
ustawy z r. 1877, zatem zbyteczne 
będą merytoryczne rokowania, lecz 
odbędą się tylko rokowania wzglę- 
dem urzędników i w sprawie kolei 
lokalnych, których zarząd ma także 
przejść na państwo. Rząd będzie 
prowadził zarząd i rachunki Towa- 
rzystwa. Wszystkie linie przydzielone 
zostaną Dyrekcyi ruchu koleji pań- 
stwowych we Lwowie. 

Wiedeń, 23 maja. Wiener Ztg. 
ogłasza sankcyonowaną przez Najj. 
Pana ustawę finansową oraz budżet 
na rok 1889. 

Budapeszt, 23 maja. W Izbie de- 
putowanych przy obradach nad bu- 
dżetem ministerstwa oświaty, oświad- 
czył pleban ruski ks. Jirczak, że Ru- 
sini zawsze połączeni byli sympatyą 
z Węgrami, odwoływał się do Izby i 
rządu, aby wspierały rozwój cywili- 
zacyjny narodowości ruskiej i prze- 
mawiał za narodową polityką na po- 
lu oświaty, aby różnym narodowo- 
ściom dać sposobność nauczenia się 
języka węgierskiego, przez eo się 
wzmocni uczucie łączności między 
niemi. Mowa ta przyjętą była żywe- 
mi oklaskami. 

Berlin, 23 maja. Wezoraj po 
południu królewicz a następnie król 
włoski odwiedzili w pałacu kancler- 
skim ks. Bismarcka. Podczas galo- 


wego obiadu cesarz Wilhelm wzniósł 
toast, dziękując królowi za przyjaźń 
okazaną mu temi odwiedzinami. Tak 
samo — powiedział dalej cesarz — 
wojska moje przepełnione są wdzięcz- 
ną dumą, iż dozwolonem im było 
przedefilować przed Waszą Królew- 
ską Mością. Przypominając sobie z 
radością wspaniałą rewię wojskową 
w Rzymie, wznoszę puhar i piję zdro- 
wie Waszej Królewskiej Mości i dziel- 
nej armii królewskiej, niemniej wzno- 
szę toast na cześć niezachwianej przy- 
jaźni z domem Sabaudzkim, którego 
dewiza: sempre aventi Savoya! dopro- 
wadziła do zjednoczenia Włoch. Król 
Humbert niech żyje! 

Król Humbert dziękując z naj- 
głębszem wzruszeniem za wyrażone 
uczucia, odpowiedział temi słowy po 
włosku: „Moja podróż do Berlina by- 
ła wyższym obowiązkiem wdzięczno- 
ści. Jestem pewien, iż w całych Wło- 
szech odezwie się echo słów wyrze- 
conych wtym tu zamku królewskim. 
Niemcy i Włochy po dokonanem ich 
zjednoczeniu stały się rękojmią po 
koju europejskiego. Moje wojsko, o 
którem tak zaszczytnie raczyłeś się 
odezwać Najj. Panie i armia Wa- 
szej Ces. Mości, której pojedyncze 
świetne kolumny miałem sposobność 
podziwiać, będą umiały spełnić wiel- 
kie swe zadanie. Wznoszę puhar na 
cześć Cesarza, Cesarzowej i całej ro- 
dziny cesarskiej. Piję na cześć prze- 
sławnej armii, rozwój państwa nie- 
mieckiego. 

Berlin, 28 maja. (7el pryw.) 
Przy wczorajszej paradzie wojskowej 


dowodził osobiście cesarz Wilhelm, 


składając raporta królowi Humberto- 
wi. Parada zaczęła się o 9 rano a 
skończyła o 11. Wieczorem odbyło 


się przedstawienie galowe w operze. 


Moltke siedział w loży obok Orispiego. 
Przy wejściu Monarchów wszyscy po 
wstali. Cesarz Wilhelm był pierwszy 
raz w teatrze od czasu żałoby. 


Drezno, 23 maja. Stowarzysze- 
nie właścicieli kopalni luganskiego 
i oleśnickiego rewiru węglowego 
oświadczyło, iż zgadza się na żąda- 
ne podwyższenie płacy, nie zgadza 
się jednak na 8-godzinną pracę włą- 
cznie ze spuszczaniem się na dół i 
windowaniem do góry. Inne żądania 
przyjmuje w zasadzie. 

W rewirze węglowym Zwickau 
świątkuje z ogólnej liczby 10.000 
robotników, jeszcze 4000. 

Wrocław, 23 maja. Wszyscy ro- 
botnicy przędzalni w Reichenbach za- 
przestali od wczoraj roboty. 


„Petersburg, 23 maja. Grażdanin 
donosi, że komisya rady państwa roz 
trząsając kwestyę co do odpowie- 
dzialności urzędników kolejowych za 
katastrofę pod Borkami d. 17 paździer- 
nika r. z, przyszła do przekonania, 
że zachodzą trudności w rozwiązaniu 
tej sprawy. Komisya oświadczyła się 
za uwolnieniem reszty urzędników, 
gdy najstarsi urzędnicy już usunięci 
zostali z posad. 

Petersburg, 23 maja. Książę 
Mikołaj czarnogórski, z następcą tro- 
nu księciem Daniłą przybył tu wczo- 
raj po południu przyjęty na dwor- 
cu przez w. księcia Włodzimierza. 

Sofia, 23 maja. Grecka ludność 
miejscowości Anchiala wniosła do 
księcia i Stambułowa skargę na bi- 
skupa Sophoniusa z powodu jego za- 
chowania się, oświadczając, że nie 
uzna tego biskupa. Rząd wezwał So- 
phoniusa do opuszczenia Anchialo 
podnosząc, iż nie może narzucać lud. 
ności biskupa, którego ona uznać się 
wzbrania. Rząd nie chce naśladować 
przykładu Porty, która bułgarskiej 
ludności w prowincyach adryanopol- 
skiej i macedońskiej, wbrew jej woli 
greckich biskupów naznacza. — Se- 
kretarz tutejszego ottomańskiego ko- 
misaryatu zażądał w tej sprawie wy- 


jaśnień, które mu też udzielone zo- 
stały. 

Doniesienia z Konstantynopola, 
iż Bułgarowie powstrzymali wypłatę 
rumelijskiego ;haraczu, są zupełnie 
bezpodstawne  Bułgarya wypełnia 
ciągle i punktualnie swoje zobowią- 
zania. Z końcem maja wypłaci rząd 
8 miliony bonów skarbowych jako 
cenę wykupna kolei żelaznej Warna- 
Ruszczuk. 


Sofia, 23 maja. Pogłoski o pro- 
jekcie wyjazdu księcia Ferdynanda 
za granicę są bezzasadne. Książę 
wyjedzie tylko do Kazanliku, a na- 
stępnie do Warny i to wyłącznie 
w towarzystwie ks Klementyny. 

Rzym, 23 maja. W Izbie po- 
selskiej przy obradach nad budżetem 
ministerstw sprawiedliwości i oświaty, 
oświadczył minister sprawiedliwości 
na zapytanie deputowanego Tacio, że 
rząd przedstawi parlamentowi pro- 
jekt ustawy o rozwodach wtedy, jak 
się znajdzie czas do traktowania tego 
projektu. 

Rzym, 23 maja. Na tajnym 
konsystorzu, odbyć się mającym dnia 
24 go b. m., Ojciec św. wygłosi allo- 
kucyę i zamianuje siedmiu kardyna- 
łów. Zamianuje też kardynała Lava- 
letta dziekanem św. kollegium, oraz 
biskupem Ostii; kardynała Oreglio, 
poddziekanem tegoż kollegium i bi- 
skupem Santarufiny; kardynała Pa- 
rocchi, biskupem Albano; kardynała 
Bianchi, biskupem Palestyny. Nadto 
Papież prekonizować będzie kilku 
arcybiskupów i biskupów , wyłącznie 
włoskich. 

Ateny, 23 maja. Przy obradach 
synodu nadjkwestyą metropolity, prze- 
mawiał arcybiskup Koryntu za odro- 
czeniem decyzyi aż do ponownego ze- 
brania się synodu we wrześniu. Bi- 
skupi Hydry, Naxos i Messanii sprze- 
ciwili się temu wnioskowi, poczem 
arcybiskup podniósł przeciw nim o- 
skarżenie o simonię i zażądał zwo- 
łania lokalnego konsylium, któreby 
osądziło oskarżonych. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 22 maja 1889, godzina 1 
minut 45. Alp. Tow, górn. 71.50. Węg. akcye 
kredyt 316'25, Akcye anglo austryackie 129 75, 
Akcye banku Union 234*—, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 206 —, Akeye kolei północnej 
262.50, Akcyekolei południowej 113 25, Akcye 
kolei Alföld. —.—, Akcye kolei Elżbiety —-*—, 
Akcye kolei Liwowsko - Czerniowieckiej 24425. 
Akcye kolei węg. północno-wsckodniej 19175, 
Wiedeńskie losy 147:—, Akcye kolei Rudolfa 
——, Akcye kolei Albrechta -*—, Węgier- 
skie obligacye państw. w złocie —'—., Gali- 
cyjskie obligacye indemnizacyjne 10650, Losy 
regulacyi Cisy —*—, Losy tureckie 34.80. 
4-proc. węgierska renta złota 102-15, Akeyi 
związkowego banku 112:50, Ak-ye banka obro- 
towego -—— —, Akcye kolei państwowej 24075, 
Rubel papierowy 1:26:25, Węgierskie losy 
97.10 Marka niemiecka —'—, Kolej Karola 
Ludwika —*—, Akcye tytoniowe 115.-—. Akcyo 
banku dla krajów koronnych 240 90. Usposo- 
bienie podwyższone, 

Wiedeń, 23 maja 1889, godzina 10 
minut 80. Akcye kredytowe 30825, Anglo- 
austryackie 129:75, Unionbunk 234—, Kolej 
Karola Ludwika  —*—, Południowa 114 25, 
Renta papierowa '— 5-pre. galic. hipoteczne 
listy zastawne -—-*— , galic. obligacye indemni- 
zacyjne —*—, do '--, 41], pre, listy zasta- 
wne banku krajowego 98:—, 4!/,-pre. pożycz- 
ka krajowa z roku 18-3 9650, Napoleondor 


9%:87— Rubel papierowy ---—, Usposobienie 


silne, 

Telegramy zbożowe z dnia 22 ma- 
ia 1889, Wiedeń: Pszenica za 100 kilo 
—— do —' = gł, żyto —"-- do —-— zł., 
jęczmień —'-- do —* - zł, kukurudza = - 
do —'— zł, owies —'— do —*— zł, oko 
wita per 10.000 litr procent 14 04 do 14:27 
złr.Szczecin: Pszenica —'— zł., rzepak —*— 
zł., spirytus —* — do —* — zł., kukurudza —' — 


Odpowiedzialny Redaktor Adam Krechowiecki, — 


Nadesłane. 


Dr. Kazimierz Krygowski, 
obrońca w sprawach karnych, 1 
otworzył biuro we Lwowie vray ulicy Trzeciego 
Maja w domu pod L. 7, II. piętro. 3512 


Ostrzeżenie. 


Skład czysto lnianych płó- 
cien korczyńskich własnej pro- 
dukeyi Towarzystwa krajowego 
dla handlu i przemysłu znajduje 
się tylko pe” E 
przy ulicy Akademickiej Ł. 8 
naprzeciw kasyna mieszczańskiego. 
CZELE 


M (o Losy Wag, Banku hipoteca. M 
N 


trzy ciągnienia rocznie. 

Główna wygrana 
M 50.000 zir. a. w. k 
N 


sprzedaje najtaniej 


także na spłaty miesięczne po zł. 5 M 


M AUGUST SCHELLENBERG 
M Dom bankowy i Kantor wymiany N 
N 


we Lwowie, , M 
I~ Zlecenia z prowinżyi uskutecznia się 
bezzwłocznie bez doliczenia prowizyi, M 
na żądanie za zaliezką pocztową. 


Wydawnictwo gazety losowań . NADZIEJA“ M 
Prenumerata roczna we Lwowie zł. 1 et. 70, 
na prowineyi zł. 1 et, 80. 4.8 M 


3 


Wiadomość użyteczna.. 
Przypominamy, że Wino Chassaing 
jest przepisywane przez lekarzy od lat 20-tu 
przeciw boleściom żołądka, mozolnemu i tru- ` 
dnemu trawieniu (dyspepsji), gastralgji uira- ` 
cie sił i apetytu. | 
Znajduje się w głównych aptekach. | 


— 


W y ix zma mw 4 

wyciągniętych w e. k. urzędzie loteryjnym ; 

lwowskim w dniu 22 maja 1889. 
pięciu liczb 

44 — 34 — 29 — 65 — 45 

Następne ciąznienia przypadają w dniu | 

5 i 19 czerwca 1889 j 

Z c. k. urzędu loteryjnego. | 


Pociągi kolejowe 
(podług zegara lwowskiego) ! 
Przychodzą do Lwowa; | 
Z Krakowa: o godz. 8 min. 50 rano pociąg | 
osobowy, o godz. 4 minut 8 po poł. po- | 
ciąg kurjerski, o godz. 7 minut 15 wie- 
ozór pociąg mięszany, o godz. 9 min. 28 | 
wieczór pociąg osobowy. } 
Z Podwołoczysk : na dworzecz główny lwow: 
ski: o godz, 8 min. 15 w nocy pociąg | 
mięszany, o godzinie 2% min, 20 po poł: 
pociąg kurjerski, o godz. 7 wieczór 
pociąg mięszany. 
Z Podwołoczysk: na dworzec Podzamcze 
o godz. 2 min. 38 w nocy pociąg mięg 
szany. 0 godz, 2 min. 8 po poł. pocią- 


Ze Stryja: o godz. 1 min. 35 w nocy pociąg 


| Do Krakowa: o godz. 4 min. 20 rano 


Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej, 
Lwów, dnia 22 maja 1889, 


płacą żądają 
walutą austr. 


l. Akcye za sztukę. złr. et.  złr. ct. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. „Jau5 75  2v8 “5 
Kol. lwow.-czer.-ja8. po 200 zł. wa. 31243 25 246 75 
Banku hip. galic. po 200 zł. wa. S|469 — 293 — 
Banku red. gal. po 200 zł. w. a. 3f — — 216 — 
2. List. zast. za 100 zł. 2 
Banku hipotecznego 5 pr. w. a. |L00 40 101 40 
5 " = 5 pr. w. a. 
wylosowane z 10 pr. premią g 103 40 104 49 
Banku kraj. 4'/s pr. wa. los.51 1. gf 97 75 98 75 
Tow. kredyt. galic. 5 pr. w. a. gji00 85 101 65 
c š 4 pr. w. a. S4 26 — 97 — 
k * „ 5pr.los.w371. {100 85 101 85 
Tow. kred. gal. 4 pr. wa, los. 41"/l. 2] 94 —- 95 — 
pomo n Ela Pr. p „ 528] 9875 99 75 
soo g Me +, a BWU.-||EE = EC = 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidacyi Sf 57 50 59 50 
Listy dłużne g Z. kr. wł. (dawniej 
5 pr.) 27/3 pr. wa. w likwidacyi 48 50 — 
3. Listy dłużne za 100 zł. 
Ogół. rol. kred. Zakładu dla Gal. 
Bukow. 6 pr. los w 15 lat. — —— 
4. Gbligi za 100 zł. 
Indemniz. gal. 5 pr. m. k. 105 — 106 — 


Oblig. Komunalne gal. Zakł, kred. 
i włośc. (daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. 

Oblig. komunalne Banku krajo- 
wego 5 pr. w. a. I emisyi . 


Pożyczki kr. z r. 1873 po 5 pr. wa. [104 — 106 — 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4/4 pr. wa. 9650 9v 59 
5. Losy miasta Krakowa 26 — 2850 
5 Stanisławowa 36 — 3850 
G. Monety. 

Dukat holenderski ; 5 54 5 64 
Dukat cesarski 56 5 66 
Napoleondor 9 35 9 45 
Półimperyał . . . . . 963 973 
Rubel rossyjski srebrny 1 36 1 48 
apierowy . 1 243/, 1 26/5 


130 marek niemieckich 37 25 58 26 


maz ODE DE o 


DZE M A A E Ba. 


Licytacye. 


L. 238 (3489 1 -8) 

C. k. Sąd powiatowy w Rawie ogła- 
sza, że celem ściągnięcia należytości e. k. 
uprzywilejowanego Zakładu kredytowego 
włościańskiego w likwidacyi we Lwowie w 
kwocie 222 zł. 92 ct. przeprowadzoną zo- 
stanie w dniach 3go czerwca i lgo lipca 
1889, każdokretnie o godzinie Bej po połu- 
dniu w tutejszo-sądowej kancelaryi egzeku 
cyjna lieyt«cyjna sprzedaż realności dłużni- 
ków Haski Michała i Pelagii Dahanów wła- 
snej, pod l. kon. 248 w Werchracie powie- 
cie Rawskim położonej wyk. hip. 108 ks. 
grunt. Werchrata objętej. 

Cena wywołania 741 zł. 

Wadyum 75 zł. 


Na pierwszym terminie sprzedaż na- | głasza niniejszem, 


stąpi za lub wyżej ceny wywołania, na dru- 
gim zaś także niżej tejże 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 


Dnia 2! maja 1889. 

1. Dług panstwa. płacą żądają 

Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listopad 6 © OE 85.900 86.10 
luty-sierpień SAR; > 2 85.80 86.— 

Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiec . RE: o 86.10 86.30 
kwiecień-październik . . . . . 86.20 86.40 
Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4pr. 136.5u 137.— 
K „ 1860 po500 zł. w.a. 5 pr. 144.25 144.50 
o » 1860 po 100 zł. 5 pr. 147--- 147.40 
A „ 1864 po 100zł. 183.50 181.50 
1864 po 50 zł. 181.— 182 — 


n 
Renty dom. po 42 litr. austr. w 
Listy zast. domen. państw. po 120 

a BMG awe" 2 
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 


149.70 150.30 
100.60 109 80 
109.20 109 40 


2. Obligacye indem. 5 pr. (za zł. m. k.) 


Bukowiny 104.50 —.— 
Galicyi . ga TACIE 105.20 105.70 
Niźszej Austryi . . « . ; 109.50 110.25 
Siedmiogrodu . "TM. 105.10 105.60 
Węgier . 105.10 105.60 


3. Akcye. 
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł, 140 140.50 130.70 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 308.50 399.— 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 543 — 546— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . 
Gal. banku d. han. i prz. a 200 zł. wpl. 40pr. —— —.— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł, . . 
Bank dla krajów koronnych a 260 zł. 
wpł. 50 pr. SAO cc b b 
Bank austro-węgiersk. a 600 zł 908.— 309, —- 
Kol. Albrechta a 260 zł. w srebrze. 58.— 59,— 
4ust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł. m. —— —.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 260) zł. m. 
Kol. Preszów-Tarn. (w. p. a 200 mł. 
Północna kolej po 1U0': zł. m. k. 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 


2625. 2630. 
206.75 207. — 


Lwćw.-Czern. kol. I po 200 zł. a. w. 244 — 24450 


L. 634 (3491 1—8) 

W ce. k. Sądzie powiatowym Tyczyń- 
skim, celem zaspokojenia wierzytelności 
Lejba Schopa w kwocie 9 zł. z przyn. od- 
będzie się przymusowa publiczna sprzedaż 
realności pod n. k. 327 w Tyezynie położo- 
nej, wyk. hip. 1. 104 ks. gł. gminy katast. 
Tyczyn objętej, na imię Jana Mućkiewicza za- 
intabulowanej w dniach 2! czerwca i 2go 
sierpnia 1889, każdym razem o godzinie 
10 rano. 

Cena wywołania 810 zł. 

Wadyum 81 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych w Są- 
dzie można przejrzeć, 

Tyczyn, dnia 18 lutego 1889. 


L 3495 (3075 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Samborze o- 
że celem zaspokojenia 


sumy 22 zł. 29 ct. i dziewięciu zapadłych 
rat po 185 zł. z przyn. odbędzie się przy- 


Dla wierzycieli, którymby uchwała li- | musowa sprzedaż w drodze publicznej licy- 


cytacyjna z jakiejbądź przyczyny doręczoną 
być nie mogła, lub którzyby hipotekę na 


tacyi realności pod l. k. 109/20 w Sambo- 
rze w dzielnicy lwowskiej położonej, wedle 


tej realności po 8, listopada 1888 uzyskali, | dom. III. pag. 2801, nr. 7, haer. dłużnika 


ustanawia się pana dr. Adolfa Segala adw. 
w Rawie jako kuratora. 


protokołem de 


Michał. Popiela własnej, 
2384 na rzecz 


praes 10 lutego 1877 licz. 


Resztę warunków, wyciąg tabularny i | Kasy oszczędności miasta Sambora pto 489 


protokół oszacowania przejrzeć można w |zł. z przyn. ocenionej 


tusąd. registraturze. 
Rawa, 25 marca 1889. 


w jednym tylko ter- 
o godzinie 10 przed 
Sądzie a to niżej 


minie 27 czerwca 1889 
południem w tutejszym 


A MB ZZ EE GBW W. 


kurjerski, o godz. 6 min. 22 wieczór po- Do Podwołoczysk z dworca Podzameze : 
ciąg raięszany, o godz. 10 minut 23 przed poł. pociąg 
Z Czerniowiec: o godz. 6 min.” 40 rano mięszany, o godz. 4 min, 22 po południu 
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po- pociąg kuryerski i o godz, 11 minut 5 
ciąg pospicezny, o godz. !1 min, 6 w w nocy pociąg mięszany, 
nocy pociąg mięszany. 
Z Bełzea: o godz. 5 min. 58 poł. pociąg 
mięszany, 


Ces. król. generalna Dyrekcya 


osobowy, o godz. 8 min 26 rano pociąg kolei państwowych. 
osobowy, o godz. 3 min. 40 po poł. pc- 
ciąg osobowy. Wyciąg 
z rozkładu jazdy od lgo czerwca 1888. 


Qdchodzą ze Lwowa: Zegak Iwowski 

po- 
ciąg osobowy, o godz. 7 min. 20 rano 
pociąg osobowy, o godz. 2 min. 26 po 
poł. pociąg kuxjerski, o godz. 8 min. 30 
wieczór pociąg osobowy. 

Do Czerniowiec: o godz. 9 min. 20 przed 
poł. pociąg pospieszny, o godz, 9 m. 50 
przed poł, pociąg mięszany i o godz. 10 
min. 8 w nocy pociąg mięszany. 

Do Podwołoczysk: z głównego dworca: o 
godz. 9 min. 2 przed poł. pociąg 
mięszany o godz. 4 min. 11 po poł. po- 
ciąg kurjerski, i o godz. 10 m. 35 w 
nocy pociąg mięszany, 

Do Bełzca: o godz. 7 min. 49 rano pociąg 
mięszany, 

Do Stryja: o godz. 5 min. 20 rano pociąg 
osobowy, o godz, 10 minut 35 przed po- 
łudniem pociąg osobowy i o godz. 8 m. 
10 wieczór pociąg osobowy, 

Do Żimnejwody-Rudna: o godz, 4 min. 4 

po poł. pociąg osobowy, 


Do Lwowa przychodzą: 


Godz. 8 min. 26 rano z Suchy, Chyrowa, Stry- 
ja i Stanisławowa. 

Godz, 1 min. 35 w nocy z Budapesztu, Ła- 
wocznego, Stryja, Krosna, Chyrowa, Sta- 
nisławowa i Stryja, 

Godz. 8 wieczorem z Husiatyna, 

Godz. 3 min. 40 po południu z Suchy, Chy- 
rowa, Husiatyna, Stanisławowa i Sstryja, 


Odjazd ze Lwowa: 


Godz. 8 min. 10 wieczorem do Chyrowa i Su- 
chy. 

Godz. 5 min. 20 z rana do Stryja, Ławocz- 
nego, Budapesztu, Chyrowa i Stróże, 

10 min. 8 wieczorem do Stanisławowa 
i Husiatyna, 

10 min, 85 przed połudn. do 
Stanisławowa,  Husiatyna, 
Suchej. 


Godz 


Godz. Stryja, 


Chyrowa i 


łacą żądają t 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. m. k. 243 50 244 - | Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 16.16 pt 
Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. 115.— 115 5v | Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. 26 — 26:50 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 196. 19650 RR at iita po 40 zł. w. a. b b 65.25 
> alfiego po zło m%k5 JĄ „a 1.75 62,25 
4. Listy zastawne losowane. Czerwou. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 20.— 20.25 
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dl z EJ BOW Go e 
Galieyi i Siin = Jg l. e pr. a —— — — |Fundacya szpitala Arcyka. Rudolfa 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4'/s pr. w g E MO ak e ao e o a oa A AO 
złocie w 50 1. "Po - Didka: oem s 07 > DZ 
n » „ premiowe po 3 pr. 109.75 110.25 | py a. Ei a p A OE U H= 
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181.6pr. 93.— —— |pożycz. m. Stanisławowa (po 20 at, wa.) —— 38.— 
AGR „ w20L7 pr. 96— —.— ożycz. Tryestu po E p m. k. . —.— 158.— 
2 o" „ w361. 6 pr. 95.— 95.50 Wildsteina ? ER a w. à. R 16.— 
Gali Wowzykcód was pos pr- Da | ateina poat m., EP- = RRSO 
h h A „ Po 5 pr. . .101.20 101.60 indischgratza po 20 zł. m, k. . —— 58.75 
po 5 pr. w 7. Weksle (za 3 miesiące). 


n » n n 
37 latach zwrotne . 101.20 101.60 


Augsburg na 100 zł. w. p. n. 


Banku kraj. 4'/ą pr. wa. los. w 51ta 1. 99.— 99.50 à - "BSE 
Obligi komunalne Banku SECA Berlin za 100 mark. w. p. n . . = a 
5 pr. w. a. I emisyi . . . . . . 160.25 —.— Frankfurt za 100 mark. w. p. u ton, 
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 l wyl. 109.50 101.— | emburg za 100 mark. w. p. n. = RÓB 
Banku aust. węg. 4ta pr. -. . . 101.75 102.45 Londyn zæ 10 fi. szt. tr, „1770 118.10 
Weg. Tow. ziem. ake. po 5 pr. |. . 101.60 10%.— |Peryż za 100 fr. - 46.75. — 46.82.50 
» Zakł, kt. ziem. po 57/4 pr. . 102.40 —.— Kurs złota 
; a 3 ę Dukat cesarski men. 5.60.— 5.63. — 
5 Qblgzeze z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) „ pełnej wagi SBB 5 ka E 
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 101.80 102.50 | Korona . . . - "os 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex. 20 frankówka 9.36— 9. 
; : mkó ; 0 a c ELE, 9.37.50 
a 300 zł. 5 pr. w srebrze . 101.30 102.— | Rossyjski półimperyał ©- 965—  — — 
Kolej północna po 100 zł. m. k . 101.- 101.40 | Talar awiązkowy a EE zz 
no, n po 100 zł. w. a. . 10180 U02160NSrebr0 204.000. 040507. z; mą 
Kolej gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881 ` 
po 300 zł 4a pr. . . . . . . 101.60 102.— | Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
dtto (Jarosław-Sokal) 101 20 101.60 Telegrafowany kurs wiedeński. 
Kol. gal. LLwów-Czern.Jass. emisya a 300 dnia 22 - 
zł. £pr. w srebrze z r. 1884 64.— 684.30 mocy mają 1882. 
M TRSA 91.23 9180 | Jednolity dług państwa w banknotach 
z r. 1866 —— —— p n, » w srebrze 
z r. 1872 a> Renta w złocie . A Si 


5 pr. austr. renta marcowa 


100.90 101 50 
Akcye banku austro węgier. . 


Weg. gal. kol. a 200 7}. 5 pr. w. a. 


6 Losy. =. „ kredytowego wiedeńskiego 
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 186.75 187.25 | 477 a Tia -aG (au 
Clarego po 40 zł. m. k 62.50 6325 Napoleondor , 


Dukat cesarski men. . 
100 marek niemieekish 


L. 11472 (3111 1—3) 
zł w. a. C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- 
Cena wywołania wynosi 6459 zł. 75 | daje do powszechnej wiadomości, że w celu 
ct. W. A. zaspokojenia pretensyi Wasyla Dobrowol- 
Wadyum 5 pre. (skiego w kwocie 46 zł. z przyn., przepro- 
Resztę warunków, akt ocenienia i; wadzi w dniach 27 czerwca 1889 i 9 sier- 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutej- | pnia 1889, każdym razem o godzinie 10ej 
szosądowej registraturze, | rano, egzekucyjną publieeną sprzedaż całej 
O tem zawiadamia się obie strony, | realności wykazem hipotecznym hip. licz. 
Kasę oszczędności miasta Sambora, Juliana 193 i 1/8 niewydzielonej części posiadłości, 
Szemelowskiego jako spadkobier-ę Antoni- | wykazem hip. 441 księgi gruntowej Pohor- 
ny Kriegseisen, Bronisława Bukietyńskiego, ee objętych, dłużniezki Anny Smolik wła- 
Towarzystwo zuliezkowe i przemysłowe w snych z tem, że na pierwszym terminie re- 
Samborze, Dawida Hopfingera, Hersza Rap- alności te tylko zą cenę wywołania, lub wy- 
paporta, Ludwika Marynowskiego, Helenę żej tejże, zaś na drugim terminie za jaką- 
Marynowską, Jana Ruczaja, e. k. główny bądź cenę sprzedane będą. 
urząd podatkowy w Samborze, c, k. Proku- Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
ratoryę Skarbu imieniem Wysokiego Skar- cunkowa tychże realności w kwocie 125 zł. 
bu we Lwowie, Towarzystwo zaliczkowe we (przyjęta). 
Lwowie, wreszcie wszystkich tych wierzy- Wadyum 13 zł. 
cieli, którymby uchwała licytacyjna lub pó- Resztę warunków lieytacyjnych, wy- 
źniejsze w tej sprawie zapaść mające u- ciąg hipoteczny i protokół oszacowania po- 
chwały wcale nie, lub też nie należycie do- wyższych realności można przejrzeć w tus. 
ręczone zostały, lub którzyby po dniu 18 regisiraturze. 
marca 1889 jako dniu wydania wyciągu ta- Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
bularnego jakie prawa na wyż wspomnianej hipotecznych p. Łuszpiński e. k. notaryusz 
realności nabyli i do tabuli weszli przez w Komarnie. 
ustanowionego kuratora adwokata dr. Wi- Komarno, 23 grudnia 1889. 
tza ze substytucyą adw. dr. Steurmana i 
przez edykta, 
Sambor, 25 kwietnia 1889. 


ceny wywołania, jednak nie niżej 4000 | 
| 
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L. 30058. (8456 3—3) 


| prawo zastawu na powyższej realności uzy- 


W cela zabezpieczenia dostawy szu- | skali, ustanawia się kuratorem Konstantego 


tru dla konserwacyi gościńca państwowego 
Krakowskiego w okręgu budowniczym Rze- 
szowskim na czteroletni okres czasu, to jest 
na lata 1890, 1891, 1892 i 1898 odbędzie 
się w dniu 11 czerwca 1889 w e. k. Sta- 
rostwie w Rzeszowie rozprawa licytacyjna 
przez składanie pisemnych ofert. 

Dostawa na rok 1890 wynosi dla prze- 
strzeni gościńca Krakowskiego od kilome- 
tra 179 do włacznie 185 i od kilometra 
198 do włącznie 197 ogółem 450 metrów 
sześciennych w kwocie fiskalnej 1064 zł, 
22 i pół ct. i 

Bliższe warunki przedsiębiorstwa te- 
go dotyczące przejrzane być mogą w wy- 
mienionem e. k. Starostwie w godzinach u- 
rzędowych, gdzie także w oznaczonym Wy- 
żej terminie do godziny 1% w południe po- 
dane być mają oferty, zaopatrzone marką 
stemplową na 50 et. i w 5 pre. wadyum, 
z wyrażeniem cen ofiarowanych nie tylko 
cyframi, ale także literami, i 

Oferty winny obejmować wszystkie te 
kilometry, które z jednego i tego samego 
kamieniołomu zaopatrywane być mają, nie 


sione w terminie powyższym oferty, nie bę- 
dą uwzględnione. 
Z e. k. Namiestnictwa. 
Lwów, 15 maja 1889. 


L. 29822. (8457 3—3) 
W celu zabezpieczenia dostawy szu- 
tru do konserwacyi gościńców państwowych 
w Złoczowskim okręgu budowniczym w la- 
tach 1890, 1891 i 1892 odbędzie się w dn. 
12 czerwca 1889 w e. k. Starostwie w Zło- 
czowie rozprawa lieytacyjna przez składa- 
nie pisemnych ofert. , 
Dostawa na rok 1890 wynosi dla tra- 
ktu Brodzkiego 1730 m* szutru w kwocie 
fiskalnej 4659 zł. 20 ct., 
dla traktu Podolskiego 2140 m3 szu- 
tru w kwocie fiskalnej 6598 zł, 35 ct. 
Bliższe warunki dotyczące tego przed- 
siębiorstwa przejrzane być mogą w wymie- 
nionem e. k. Starostwie w godzinach urzę- 
dowych, gdzie także w oznaczonym termi- 
nie najpóźniej do godziny 1% w południe, 
podane być mają oferty zaopatrzone stem- 
plem na 50 et. i w 5 pre. wadyum, Z Wy- 
rażeniem cen ofiarowanych nie tylko cyfra- 
mi ale także i literami, 

Oferty winny opiewać na wszystkie 
te kilometry, które z jednego i tego same- 
go kamieniołomu zaopatrywane być mają, 
zaś oferty nieułożone według wzoru w Ś. 
45 warunków licytacyi przepisanego, lub 
nie wniesione w terminie powyższym nie 
będą uwzględnione. 

Z c. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 15 maja 1889. 


L. 1067 (2971 3—3) 

Celem egzekucyjnego zaspokojenia pre- 
tensyi Galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie z 13 rat po 86 zł. 
aw, i reszty kapitału pożyczkowego w kwocie 
401 zł., przeprowadzi e. k, Sąd powiatowy 
w Tuchowie egzekucyjną licytacyę gospo- 
darstwa włościańskiego, objętego wykazem 
hipotecznym 1. 261 dla gminy Jodłowka tu- 
chowska, Wawrzyńca Wantucha i masy 
spadkowej po śp. Elżbiecie Wantuchowej 
własnego z przynależytościami, w dwóch 
terminach dnia 19 czerwca 1889 o godz. 9 
rano i dnia 17 lipca 1889 o godzinie 10 
z rana. 

Cena wywołania 2000 zł. 

Wadyum 200 zł. 

Na pierwszym terminie gospodarstwo 
te sprzedane zostanie tylko za lub wyżej 
ceny wywołania, na drugim i poniżej ceny. 

Kuratorem dla wierzycieli późniejszych 
i niewiadomych z miejsca pobytu, ustano- 
wiony został Józef Wantuch wójt z Jo- 
dłówki. 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny, 
protokół opisania przynależytości przejrzeć 
można w registraturze sądowej. 

Dalej zawiadamia sąd niewiadomych 
Zz życia i miejsca spadkobierców po śp. El: 
żbiecie Wantuch, iż ustanowił dla nich ku- 
ratorem w tej sprawie adw. dr. Malawskiego 
w Tarnowie. 

Tuchów, dnia 5 marca 1889, 


L. 2819 (3364 3-3) 

W tut. Sądzie odbędzie się zawsze 0 
godzinie 10 rano, a to dnia 19 czerwca za 
ub powyżej ceny szacuhkowej, zaś dnia 19 
lipca 1889 nawet poniżej takowej lieytacya 
Tealności według wyk.hip. 938 księgi grun- 
owej Budzanów, Nissena Śchutzmanna 
Własnej na rzecz Samuela Wagschala pto 
50 zł. z pn. 

Cena wywołania 570 zł. 

Wadyum 57 zł. 2 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
Jciąg tabularny przejrzeć wolno w ts. re- 
Bistra turze. A 
h Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
Ytu wierzycieli, tudzież dla tych wierzy- 
“ieli, którzy po dniu 9 października 1888 


ułożone zaś według wzoru w $. 45 warun- | wiono kuratora w osobie p. adw. dra Gott- 
ków licytacyi przejrzanego , lub nie wnie- | lieba ze substytucyą p. adw. dra Schätzla. 


Widawskiego e. k. notaryusza w Budza- 
nowie. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Budzanów, dnia 1 maja 1889. 


L. 3388 (3314 3—3) 
C. k. miejs. delegowany Sąd powia- 
towy w Brzeżanach, podaje niniejszem do 
publicznej wiadomości, iż dnia 18 czerwea 
1889 i dnia 17 lipea 1889, każdym razem 
o godzinie 10 rano, odbędzie się w sądzie 
tutejszym przymusowa publiczna sprzedaż 
'/J; ciała tabularnego, wykazem hip. 1. 210 
gminy kat, Potutory z Zołnówką objętej, 
Hrynka Korolusa własnej, w celu zaspoko- 
jenia pretensyi Maryi Sokulskiej w kwocie 
32 zł. 50 et. z pn. 
Gi Cenę wywołania wynosi kwota 506 zł. 
et. 

Zakład 50 zł. 70 et, 

Realność powyższa na pierwszym ter- 
minie tylko powyżej lub za cenę szacunko- 
wą, na drugim także poniżej takowej sprze- 
daną zostanie. 

Dla niewiadomych wierzycieli ustano- 


Resztę warunków licytacyjnych, wy- 
ciąg hipoteczny i akt oszacowania przej- 
rzane być mogą w tus. registraturze. 

Brzeżany, 20 kwietnia 1889, 


L. 757 (3124 3—8) 

Wadowieki c. k. Sąd pow. del. miej. 
ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Amlaii Sass w kwocie 49 zł. 66 et. z pn. 
odbędzie się w gmachu sądowym w dniach 
18 czerwca i 17 lipea 1889, każdym razem 
o godzinie 10 rano egzekucyjna licytacya 
realności lk. 88, lwh. 98 w Przeciszowie, 
w księdze gruntowej 
pisanej. 

Cena wywołania 7459 zł. 87 et. 

Wadyum 746 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze, | 
Wadowice, 2 marca 1889, | 

| 


na Jakóba Czuja za- 


4. 3709. (3264 3—3) 

I. K. Głsan nostwrosnń rop. oTnop. 
Bh Ilepewniurań nogae A0 OBHJOH R'KAOMO-; 
CTH, IO Rh CNPAEK eK3EKSUŬŘNOŇ oBIþOrO 
pPOALHHYO KPEAHTHOrO Bareaenia Aaa Da: 
nnujju u KSkoBHHKI RR AHKRHAALUTH 8% 
AuROR'k npoTHBk  MAAOAKTNAIMK HAcA'k- | 
ANHKAMAK BA. nam., [puropia GMSTpkiua 
(Deaopa, Ilerpa, Hunu u Pozaaiu Gmo- 
TOWNER) © Z3ANAAMENKE CHMAI 193 3ag.! 
12 kg. B. 4. Ch NÓHHAA., OTESĄECA ANA 12 ! 
IOna 1889 u Iro IOna 1889, 


7 


godzinie 10 rano egzekucyjna licytacya re- | 


Na powyższym terminie' będzie real- 


alności lwh. 58 ks. gr. Nieciecza objętej, | ność sprzedana tylko powyżej ceny szą- 


na imię Wiktoryi Kaczowkowej zapisanej, 
Cena wywołania 1140 zł. 
Wadyum 114 zł. 
Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze. 
Żabno, 7 maja 1869. 


L. 4121 (8048 3— 3) 


C. k. Sąd powiatowy miej, del. S. IL.' 


we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia na 
rzecz masy konkursowej Towarzystwa gal. 
kasy zaliczkowej we Lwowie sumy 226 zł. 
27 et. wa. zpn., licytacyą 

a) ciała hip. l. w. h. 158 gminy Za- 
marstynów, Wojeiecha Grabowskiego i masy 
spadkowej ś, p. Maryi Grabowskiej wła- 
snego i 

b) połowy ciała hip. l. wyk. hipotecz. 
151 gminy Zamarstynów, Filipa Dygdało- 
wicza własnej, na dzień 24go czerwca 1889 
i na dzień 23go lipca 1889 zawsze o godz. 
10 rano w biórze 4. l 

Cena wywołania : 

ad a) 1575 zł., 
ad b) 2012 zł, ` 

Wadyum ad a) 157 zł. 50 ct., 

ad b) 201 zł. 20 et. 

Na pierwszym terminie realności te na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół ocenienia, 
tudzież wyciąg hipoteczny przejrzeć można 
w tus, registraturze. . 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Menkes. 

Lwów, 13 kwietnia 1889. 


L. 1997 (8370 3—-3) 

W tutejszym Sądzie odbędzie się o 
godz. 10 rano w d. 25 czerwca 1889 powy- 
żej ceny szacunkowej, zaś dnia 6 sierpnia 
1589 nawet poniżej takowej, licytacya grun- 
tów do realności pod l. k. 21 now. 14 st. 
w Jasionce steciowej położonych ciała ta- 
bularnego nie stanowiących dłużnika Fedia 
Buniaka własnych, na rzecz Matyja Brani- 
ka pto. 40 zł. 

Cena wywołania 90 zł. 

Wadyum 9 zł. 

Resztę warunków, akt opisania i osza- 
cowania wolno przejrzeć w tusądowej regi- 
straturze. 

Dla wierzycieli hipotecznych ustano- 
wiono kuratorem e. k. notaryusza pana Te- 
liszewskiego w Turce. 

Turka, dnia 5 kwietnia 1889. 


L. 1685. (3448 3—8) 
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egze- 


koxĄoro kucyjną sprzedaż realności pod n. k. 449 w 


pa3$ o roąMnk 10 pano BW KBiopgk cs- | Kętach położonej, 1. w. h. 449 objętej na 


ASROMK Hp. 18 npumścoBa NŚBAHUKA npo- 


A | 
AdKk QEAAKNOCTH AOAKNHKÓRK NÓĄ% 4. K. ` 


pokrycie pretensyi Karola Haczka w sumie 
300 zł. z przynależytościami w Sądzie w 2 


106 8% Illerunayh NOAOJKENOM, BKIK. HNOT. u, | terminach w dniach 21. czerwca 1889 i 2. 


298 TOŃKE FPOMAĄMI OENATOA. 


| sierpnia 1889, każdym razem o godzinie 10 


Iikna BuikaHuHaa, KOTA ECTK Ta- rano. 


koxk  LUKHOKO 
300 3a. 

KBaqismn 10 np. roń wnn. 

Na nepuómk Tepmunk  pedAKHÓCTA 
'TÓAKKO 34 RNS BKIKAHUNŚIO HAH EBKIIE 
TOŃKE, HA APŚFÓŚMK XKE TAKKE H NHZKE "TOK | 
kiai CHQOĄANA BSA E. | 

ĆcaHBkI CNpOĄAKK HE nglńwaa AO. 
CKŚ'TKŚ, OYAOKENH RSĄŚTA AHA 17 IOaa; 
1889 o roanuk 4 no Noa$ANH OYAFCUIAK" | 
yin OYCAOBIA. | 

Na roń TepwkNk B3KIRAECA CTOPONKI | 


RApTOCTEBOLO , 


BKIHOCHT"K | 


Cena wywołania 3805 zł, 

Wadyum 330 zł. 50 ct. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli i 
interesowanych ustanowiono notaryusza Ju- 
liana Sporna. 

Kęty, 12 kwietnia 1889. 


L. 2235 (2591 2—3) 

W Andrychowskim Sadzie powiato- 
wym odbędzie się w dniu 20 czerwca 1889 
iw dniu 24 czerwca 1889 o godz. 10 ra- 
no przymusowa sprzedaż realności l. w. 


H g'kpuTeaeh unoTeukiiyh, ocrarunyw 3% h. 181 księgi grunt. kat. gm. Targanice o~ 
Tuma, pio Eh pa3k HECTABACHA CA OYBA- | bjętej, Macieja Kierpca własnej, na zaspo- 
Kanu RSASTh mko npucrsnawsin ao gne- | kojenie pretensji Tomasza Holemana jako 
cenh BÓAKIUOCTH CTABASHYCA E'KkpHTeaeh. | cessyonaryusza Wojciecha Kreczmera w kwo- 


R$paropomih HeBkĄOMAJYK BrkpHTE 
AÑ ECTh AĄBOKAT% Ap. Tapnakckii. 

Pawra OYcAORIA AHUHTANIKNAKKW H, 
EKCT PAKT TABSAAQHKIŃ MOKHO NEPEDAANS- | 
TH B'h pErHCTPATSP'k. | 

Hepemwwan, 31 mapra 1889. 


L. 4979. (8879 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie 
uwiadamia, że celem zaspokojenia wierzy- 
telności Towarzystwa zaliczkowego w Tar- 
nowie w kwocie 180 zł. w. a., odbędzie się 
dnia 18 czerwca 1889 i dnia 17 lipca 1889 
o godz. 10 rano licytacyjna sprzedaż poło- 
wy realności objętej whl. 227 ks. gr. gmi- 
ny Grabówka, Herscha Meilecha Greiss- 
manna własnej. 

Cena szacunkowa 965 zł. 32'/, et. 

Wadyum 97 zł. w. a. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
registraturze. 

O tem zawiadamia się z miejsca po- 
bytu niewiadomych wierzycieli hipotecznych 
i chęć kupna mających. 

Tarnów, 25 kwietnia 1889. 


L. 1665 „ (8400 3—3) 

Żabieński c. k. Sąd powiatowy ogła- 
sza, iż celem zaspokojenia należytości gal, 
zakładu kredyt. ziemskiego w Krakowie a 
mianowicie 5 rat po 87 zł, 50 ct z pn. 
odbędzie się w tut. Sądzie w dniach 19 
czerwca i 17 lipca 1889 każdym razem o 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 119 z dnia 24 maja 1889, 


cie 50 zł. z prz. 

Na pierwszym terminie realność ta 
będzie sprzedaną tylko wyżej ceny szacun- 
kowej, zaś na drugim nawet poniżej tej 
ceny. 

Cena szacunkowa i wywołania 653 zł. 


Wadyum 66 zł, 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adwokat dr. Malec z Andrychowa. 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze sądowej. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Andrychów, dnia 15 marca 1889. 


L. 3388. (3436 2—3) 

W c. k. Sądzie powiatowym w Żółkwi 
w sprawie egzekucyjnej c. k. uprzywilejo- 
wanego akcyjnego Banku hipotecznego we 
Lwowie przeciwko nieobjętej masie spadko- 
wej 6. p. Antoniny Głlixeli o zapłacenie 3 
rat po 184 zł, 80 et. z przynal. odbędzie 
się na rzecz uprzyw. gal. akc. Banku hi- 
potecznego publiczna licytacya przymusowa 
gospodarstwa gruntowego wykazem hipot. 
l. 164 i 272 dla gminy kat. Smereków o- 
bjętego własnością Antoniny Glixeli wzglę- 
dnie nieobjętej masy spadkowej po niej bę- 
dącego dla powyższej pretensyi za hipoto- 
tekę służącego w dwóch terminach a mia- 
nowicie na dniu 24go czerwca 1889 i na 
dniu 5 siepnia 1889, każdym razem o go- 
dzinie 10 przed południem. 


5 ct 


cunkowej, lub za tąż cenę, na drugim ta- 
kże poniżej ceny szacunkowej, 

Cena szacunkowa i wywołania 11250 
Zł. w. a. 

Wadyum 1125 zł. 

Kuratorem dla niebjętej masy spadko- 
wej ś. p. Antoniny Glixeli w miejsce Teo- 
dora Giixeli poprzedniego kuratora, ustano- 
wiony dr. Michał Korol adw. kraj, w Żół- 
kwi a dla nieznanych wierzycieli ustano- 
wiony Józef Heyda c. k. notaryusz w 
Zółkwi. 

Resztę warunków lieytacyjnych, wy- 
ciąg hipoteczny i akt ocenienia do przej- 
rzenia w tusąd. registraturze, 

Z e. k. sądu powiatowego 

Żółkiew, dnia 15 kwietnia 1889. 


L. 1358 (3472 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu po- 
daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
Sądzie odbędzie się przymusowa publiezna 
sprzedaż realności w Huczku położonej we- 
dle wyk. hipot. 34 tejże gminy dłużników 
Mikołaja i Elżbiety Kkesów własnej, na za- 
spokojenie pretensyi Feiwla Latkego w kwo- 
cie 100 zł. dnia 4 czerwca i dnia 9 lipca 
1889, każdym razem o godzinie 10ej rano 
a to na pierwszym terminie tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej, na drugim zaś i 
poniżej takowej. 

Wadyum wynosi 31 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych, wy- 
ciąg tabularny i akt oszacowania można w 
tnt. registraturze przejrzeć. 

Wreszcie ustanawia Sąd dla wierzy- 
cieli, którymby uchwała licytacyjna przed 
terminem z jakiegokolwiekbądź powodu do- 
ręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
wydaniu wyciągu tabułarnego, to jest po d. 
5 stycznia 1889 do tabuli weszli, kurato- 
rem Antoniego Richtera i tychże wierzycieli 
o rozpisaniu niniejszej licytacyi i ustano- 
wieniu dla nich kuratora niniejszem zawia- 
damia. 

Dobromil, dnia 16 marca 1889, 


L, 3982. (8473 2—3) 

W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 13 czerwca 1889 powyżej 
ceny szacunkowej, zaś dnia 18 lipca 1889 
nawet poniżej takowej. lieytacya realności 
l. 5/4 według wykazu hip. 41 i 42 księgi 
gruntowej gminy katastralnej Stuposiany 
Pantalemona Łenia, względnie tegoż nieo- 
bjętej masy własnej na rzecz Zakładu kre- 
dytowego włościańskiego w likwidacyi pto 
8 rat po © zł. 75 et, i resztującjgo kapita- 
ła 56 zł. 99 ct. z przyn. 

Cena wywołania 400 zł. 

Wadyum 40 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu i dla wierzycieli hipotecznych, usta- 
nawia się pana Władysława Hamerskiego 
z Lutowisk. 

Lutowiska, 28 września 1888. 


L. 2238 (3388 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Złoczowie po- 
daje niniejszem de wiadomości, że w spra- 
wie egzekucyjnej Hermana Groskopfa prze- 
ciw Michałowi Switalskiemu o zapłacenie 
kwoty 100 zł. z przyn., odbędzie się w za- 
budowaniu tutejszego Sądu w dniu 24go 
czerwca 1889 jako pierwszym, a w dniu 22 
lipca 1889 jako drugim terminie, zawsze o 
godzinie 10ej przed południem publiczna 
przymusowa sprzedaż należącej do dłużnika 
hipotecznego Michała SŚwitalskiego połowy 
ciała hipotecznego wyk. hip. 1. 295 ks. gr. 
miasta Złoczów objętego z tem, że realność 
ta na drugim terminie lieytacyjnym jeśli 
wartości szacunkowej ściągnąć nie można 
będzie także niżej tej wartości sprzedaną 
zostanie, 

Cena wywołania wynosi 555 zł. 50 et. 
wal. aust. 

Wadyum 56 zł. 

Kuratorem «wierzycieli hipotecznych 
z życia lub pobytu niewiadomych jako też 
i owych, którym uchwała licytacyjna osobi- 
ście doręczoną być nie może, jest adw. dr. 
Mijakowski z zastępstwem adw, dr. Billeta 
w Złoczowie, 

Akt oszacowania i wyciąg hipoteczny 
mogą być przejrzane w registraturze tutej- 
szego Sądu, 

Złoczów, 27 kwietnia 1889. 


Księgi gruntowe. 


L. 818 : (3508) 
Do wnoszenia zarzutów przeciw arku- 

szom posiadania gmin katastralnych Huta 

stara, Huta nowa i Weleśniów wyłożonym 

w tut. sądzie, wyznaczam termin do 30 ma- 

ja 1889 a do możliwych dochodzeń na miej- 

scu termin na 31 maja 1889, 

Komisarz hipoteczny Sadu obwodowego 

Stanisławów, 15 maja 1889, 


L. 6927 


C. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie podaje niniejszem do wiadomości, że w sku- 
tek edyktu tutejszego z dnia 31 grudnia 1887 do 1. 821000 otwarto nowe księgi gruntowe 


(8514 1—3) 


I. dla majętności tabularnych 


Zaturzyn 


IL. Steinfels przyległość do dóbr 
Dobromila Dom. 98 pag. 41 


Leszczyny, przyległość dóbr Do- 


R] p o ł o żona czyzna dom. 93 p. 84 
S, : ; w okręgu sądu TI. Rudniki laskie dom. 93 p. 67 
Majętność tabularna w „gminie katastralnej l Rudniki ruskie, także „Zawada“ 

o | powiatow.| obwodow. zwane, przyległość do dóbr Mo- 

: a A ___| ścisk dom. 98 pag. 65. 
1 | e E Stasiowa wola i Bouszów | 68 | Radochońce dom. 29 pag. 231. 
Ę czyli Bołszów || 69 | Sośnica dom. 21 pag. 45. 

_8| Korostowice. Stasiowa wola Bursztyn | BOJ Zawadów dom. 2 pag. 121. 

8 | Bouszów czyli Bołszów | Bouszów czyli Bołszów =g A ET Wojkowice vel Woykowice 

4 | Bołszowce | | gą | Szaszerowice dom. 30 pag. 207 

5 | Hrusiatycze Hrusiatycze || | et dom. 50 pag. 308. n 

6 | Bortniki | Bortniki a | Część dóbr Podliski Bobrow- 

7 | Kniesioło Kniesioło i Oryszkowce | T EA TRT dom. 46 pag 384 

8 | Teitlówka Kniesioło E s l Podliski ezęść Sikorszczyzna al- 

9 | Łnczany EG A pó AE ASICA dom. 122 
AE © y MN ; A | | pz i pag. ; 

11 OOR Nahorynie czyli Ka-l Oryszkowce z [76 | Arłamowska Wola dom, 93 p.68 
Laszki dolne zj 11 | Wolanka dom. 278 pag. 398. 
Połowa Laszki górne Laszki górne i dolne š C3 | Chorośnica z Nowosielicą 

| Połowa Laszki górne z 3 kk] Dołhomościska dom. 40 pag. 177 
Juszkowce | Juszkowce rw o [80 | Wołezyszczowice dom, 14, p. 265 
| Suchrów Suchrów 2: 81 "R Wołczyszezowiecka d. 
| Leszczyn Leszczyn DRE: dA. =, ma 
Mokrzany małe dom. 30 pag 

Ruda io. E  - A mą ||| 201i dom. 50 pag. 307. 
pe TJ E Podhajce | 2 Dydiatycze dom. 14 pag. 269 | 
Byszów M I. Królin vel Krulin, dawniej 

25 komi A 
romila Dom. 98 pag, 88. 

26 Sopotnik vel Sobotnik Dom. 98 
pag. 55. 

27 | Łopuszanka Dom. 98 pag. 125 

28 | Polana Dom. 18 pag. 3859. 

o9 | Wielkie vel Wełykie Dom. 98 


Michowa, przyległość do dóbr 
Dobromila Dom. 98 pag. 25 
Parcele gruntowe z dóbr Micho 
we przydzielone Dom. 496 
pag. 373. 

Katyna Dom. 98 pag. 99 przy- 
ległość do dóbr Dobromila 


I. Smerecznów vel Smereczno 
vel Smereczna Dom. 98 p. 118 
II. Prinzenthal Dom. 98 pag. 58. 
Borysławka Dom. 46. pag. 109. 
Kropiwnik, przyległość do dóbr 

Dobromil Dom. 98 pag. 51. 

Kniaźpol, przynaległość do dóbr 
Dobromila Dom. 98 pag. 11. 

Łopusznica, przyległość do dóbr 
Dobromila Dom. 98 pag. 119. 

Boniowice Dom. 37 pag. 451. 

Arłamów przyłegłość do dóbr 
Dobromila Dom. 98 pag. 37. | 
Pietnice vel Pietnica, przyległość 
do Dobromila Dom, 98 pag. 68 

43 | Rosenberg Dom. 98 pag. 15. 

I. Las „Kierniczka* zwany, 2 
dóbr Szkło wydzielony Dom. 
481 pag. 438, 

II. Wyższy „Grabnik* z dóbr 
Szkło wydzielony Dom. 508 
pag. 52. 

Szkło Dom. 108 pag. 154. 
"Cetula Dom. 108 pag. 148. 
|Tuczsny Dom. 118 pag. 45. 
49 | Porudenko Dom. 74 pag. 123. 

Czerczyk Dom 35 pag. 129. | 


Jazów nowy Dom, 108 pag. 150.] Jazów nowy 


Folwark Henrykówka, część Mo- 
łostkowice dom. 517 pag. 381 


Część Mołostkowice „Józefówka * 
Dom.481 pag. 405. | 
Mołostkowice Dom. 113 pag. 47. 


Część Mołostkowice „Wygoda“ 

_ Dom. 452 pag. 5. 

Część Mołostkowice „Zapust Fi- 

_ |_telski* Dom. 517 pag. 318. 
Porudno dom. 74 pag. 121. 

Berdechów czyli Berdychów dom. 

88 pag. 5 

Lubienie z Rudenkiem dom. 28] 

paz. 301. 


| Gnojnice dom. 28 pag. 181. | 
Wola Gnojnicka dom. 28 pag 159 
Młyny dom. 28 pag. 205. 

"68 | Świdnica dom. 22 pag. 87. 


pa | Zaturzyn i £eredne 
I. Stebnik Dom. 98 pag. 161. 


64 | Wola Małnowska dom. 98 p. 7% 


Stebnik 


Leszczyny 


Sobotnik 


Łopuszanka 
Polana 


a 
Michowa 
oar. © 
Katyna 
Kwaszenina 
aaia ZZ ZZO U, 
Smereczna. 
Borystawka B 
Kropiwnik 
Kniaźpol | F 
Łopusznica 
Boniowice — 
FA si A 
Arłamów 
Pietnice z Rosenbergiem 
Szkło 
i E 
Szkło i Jazów nowy al 
Cetula = 
Tuczapy 
Porudenko z 
Czerzzyk 
| eene =TEBE_—. o 
E 
Mołostkowiee z kolonią 
Kleindorf aż 
> 
Porudno 
Berdychów z kolonią Ber 
dys: trau ue P 
Lubienie 
| Guoinice i 
Wola Gnoluicka Krakowiec 
Młyny 
Świdnica i Wielkie Oczy 
Wola. Małnowska Mościska 


| 
| | j9 | I. Sułkowszezyzna dom. 98 p. 84 


przyległość do dóbr Tuligłowy 
dom. 2 pag, 141. 


* dzielony dom 405 pag. 270. 
| Zaradawa I. dom. 44 pag. 215 
| Wola Buchowska dom. 15 p. 245 
Monasterz dom. 15 pag. 197. 


2] pA. 
| Wołowszcza dom. 10 pag. 209 

198 | Wołowszcza część dom. 12 p. 377 

Zady dom. 10 pag. 217 

95 | Zapotok dom. 50% pag. 127. 

| 964 Rypna dom, 27 pag. 147. 

| Kuźmina Wi 

| 98 | Jamna górna 


90| Brzuska = a ORM 


Grąziowa czyli Gronziowa część 
dom 74 pag. 285 


średnia 

dom. 60 pag, 271. 
Gronziowa czyli Grondziowa ta- 

kże Graziowa górna część dom 
74 pag. 227 

104 | Trzeianiec 

Huta wielka, przyległość do dóbr 
Brzuska 


część 


Iskań p 
Jamna dolna dom. 84 pag. 197 
112 | Leszczawka 


116 | Część Jawornik ruski Rybnik 


= — c M 


Część Jawornik ruski Przysada 
| Część Jawormuk ruski Zahuty 


Borownica z Hutą szklanną z dóbr 
Jawornik ruski Przysada wy 
dzielony 
Dobra dom. 80 pag. 106 

| Dobra część dom. 78 pag. 401 

(Dobra część dom. 113 pag. 110 

i dom. 285 pag. 336 

124 | Dobra część dom. 77 pag.. 405, 
Niebieszczany = 

Zawoje 

Posada wyżna eyl górna 

128 | Sokole 
Teleśna sanna 

Czarne RAA. 

| Buczacz ll połowa miasto 

j Jurydyka xdominikańska w 

Buczaczu 

138 | Delatyn 


II. Królin las z dóbr Królin wy | 


poł o ż 


w gminie katastralnej 


Rudniki 


| Radochońce 


Sośnica 
Zawadów 


"| Wojkowice 


Szaszerowiee 


Podliski 


Arłamowska Wola 
Chorośnicę z Nowosielica 
Dołhomościska 


Wołczyszczowice 


| Mokrzany małe 


| 


Twierdza 
Dydiatycze 


Królin 


 Żeradawa I. 
Wola Buchowska "a 
Monasterz 


Poczajowice 


Wołoszcza 


Rypne 


= Kużmina 


Jamna górna 
Bruska 
Rozpucie 


Grąziowa 


Trzcianiec i Rostoka 
Huta Brzuska 


Rostoka 
Łomna 
Trójca 

Tarnawka 
Iskań 

Jamna dolna 

Leszczawka 
Kreców 


Jawornik ruski 


Dobra 


Niebieszezany 
Zawoje 
Posada górna 
Sokole 
Tełcónica sanna 
Czarne 


Buczacz 


Dełatyn 


o n a 


w okręgu sądu 


powiatow. | obwodow. i 


amme © mm 


Mościska 
Radymno 
pe; 
3 
~n 
= m 
N 
w d 
CU 
E 
2 N 
e fl 
k. ro 
m * m 
y wi 
[>| 


Bieniawa 


Drohobycz 


Łąka 


Rożniatów 


Bukowsko 


Rymanów 


Ustrzyki doł. 


Buczacz Stanis” 
wó 
Delatyn 


9 
TIR e o a a a AE 0. 


_ w okręgu sądu 


Majętność tabularna | 
w gminie katastralnej 


obwodow. 


powiatow. 


Skopówka Skopówka 


Delatyn 


Zarzecze Zarzecze 
“Landestreu |Landestreu | 
Nowica Nowica ————| Kałusz e 
Krasiejów ____| Krasiejów Mm. a 
Monasterzyska | Monasterzyska i Fols yska i Folwarki S z 
Kiodne, z dóbr Monasterzyska fali 
wydzielone dom. 529 pag. 131 E a 
Safrinówka z dóbr Monasterzyska Monasterzyska 2 aa 
wydzielona dom. 529 pag.181| E m 
Zadarów 5 4 _Zadarów zaa = = 
Korosciatyn ~} Korościatyn ba = 
Fiików czyli Chutków ©, | Fitków czyli Chutków 
Przerośl ~ [| Przerośl . 
Weleśnica dolna -| Weleśnica dolna Nadwórna + 
Hawryłówka "| Hawryłówka an 
Strymba (| Strymba 


w |. me 
Nizniów z Antonówką, 


Niżniów z Antonówka ANU 
Tarnowica polna 


150 | Tarnowica polna 


Tłumacz 


66. Poczajowice, podlegająca sądowi 
powiatowemu w Drohobyczu. 
67. Wołoszecza z miejscowością Zady, 


II. dla posiadłości wiejskich: 


1. Stasiowa wola z miejscowością Ko- í I 
rostowice, podlegająca sądowi powiatowemu w Łące. 


2. Bouszów, 68. Rypno, podlegająca sądowi powia- 
3. Bołszowiee, podlegające sądowi po- | towemu w Rożnatowie. 
wiatowemu w Bursztynie. 69. Kuźmina, 


4, Hrusiatycze, 70. Jamna górna, 

5. Bortniki, 71. Brzuska. 

6. Kniesieło, 72. Rozpucie, 

7. Łuczany, 78. Grąziowa, 

8. Oryszkowee, 74. Trzcianiec, 

9. Laszki górne i dolne, 75. Huta Bzuska, 

10. Juszkowce, 76. Rostoka, 

11. Suchrów, 77. Łomna, 

12. Leszczyn, f , 78. Trójca. 

13. Ruda, podlegające sądowi powia- 79. Tarnawka, 
3owemu w Chodorowie, 80. Iskań, 

14. Telacze, 81. Jamna dolna, 

15, Byszów, 82: Jawornik ruski, 

16. Zaturzyn, podl. sądowi powie Podi] 83. Dobra, 
hajcach. | 84. Leszczawka, 


85. Kreców, podlegająco sądowi powia- 
wiatowemu w Birczy. 
86. Niebieszczany, podlegająca sądowi 
atowemu w Bukowsku. 
87, Zawoje, podlegająca sądowi powia- 


17. Stebnik z Steinfelsem i ciałem hi- 
potecznem „Młyn“ z dóbr tabułarnych i, 
Stebnik wydzielonym, | 

18. Leszczyny, 
19. Sopotnik, | 

i 


, powi 


20. Łopuszanka, towemu w Rymanowie. 

22. Wełykie, 88. Sokole, 

23. Michowa, 89. Teleśnica sanna, 

24, Katyna. 90. Czarne, podlegające sądowi powia- 
25. Kwaszenina, | towemu w Ustrzykach dolnych. 


Smereczna z kolonią Prinzenthal, | 91. Delatyn, 


| 92. Siedliska, 


27. Boaysławka, 
28. Kropiwnik, 93. Skopówka, i 
29. Kniaźpol, 94. Zarzecze, | podlegające sądowi po- 


wiatowemu w Delatynie, 
. Boniowiee, 95. Landestreu, , . 
. Arłamów, 96. Nowica, podlegająca sądowi po- 
. Pietnice z kolonią Rosenberg. po- | wiatowemu w Kałuszu. 
dlegające sądowi powiatowemu w Dobromilu. 97. Monasterzyska, 
34. Szkło z częściami składowemi W 98. Krasiejów, 
gminie katastralnej Jazów nowy, | 99. Zadarów, 


. Łopusznica, 


35. Cetula, 100. Korościatyn, podlegające sądowi 
36. Tuczapy, powiatowemu w Monasterzyskach. 

37. Porudenko, 101. Fitków, 

38. Czerczyk, 102, Przeróśl, 

389. Jazów nowy, 108. Weleśnica dolna, 


. Mołoszkowice, 104. Hawryłówka, e 
. Porudno, _ 105. Strymba, podlegająca sądowi po- 
. Berdychów z kolonią Berdikau, po- | wiatowemu w Nadwórnie. 
dlegające sądowi powiatowemu w Jaworowie. 106. Niżniów z Antonówką, 
48, Kubienie, 107. Tarnawica polna, podlegające są- 
44, Gnojnice, dowi powiatowemu w Tłumaczu, i że wyzna- 
45. Wola gnojnieka, | czony pomienionym edyktem termin do zgło- 
46. Młyny, | szenia praw rzeczowych odnoszących się do 
| 47. Świdnica, podlegające sądowi po- ; nieruchomości nowemi księgami gruntowemi 
Wiatowemu w Krakoweu, objętych z dniem 1 marca 1889 upłynął. 
48. Wola Małnowska, Wzywa się zatem wszystkich którzy 
49, Rudniki, przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw- 
50. Radochońce, podlegające sądowi szeństwa jakiego wpisu w rzeczonych księ- 
Powiatowemu w Mościskach, gach na zasadzie $ 7 lit. b) ustawy z dnia 
. 51. Sośnica, podlegająca sądowi po- | 25 lipea 1871 nr. 96 d. u. p. uskutecznionego 
Wiatowemu w Radymnie, Ę prawach swych uważają się za pokrzy- 


52. Zawadów, wdzonych, ażeby zarzuty swe najdalej do 
58. Wojkowice, dnia 1 grudnia 1889 a to: 

54, Szaszerowice, co do majątności tabuiarnych pod I.1 
95. Podliski, do 150 do przynależnych Trybunałów I. 
56. Arłamowska Wola, | instancji, zaś co do posiadłości wiejskich 


57. Dołhomościska, pod II 1 do 107 do dotyczących e. k. Są- 

58. Wołczyszczowiee, dów powiatowych zgłosili, gdyż inaczej wpi- 

58, Mokrzany małe, sy te nabędą skutku wpisów hipotecznych. 

60. Twierdza Ostrzega się, iż powyższy termin nie 

61. Dydiatycze, może być ani przedłużonym, ani też z po- 
tę, 62. Krulin, podlegające sądowi powia- | wodu zaniedbania do pierwotnego stanu 
wemu w Sądowej Wiszni, przywróconym. 


C. k. wyższy Sąd krajowy 
We Lwowie, dnia 2 kwietnia 1889, 


SIMONOWICZ m. p. 


68, Zaradawa I. część, 
64. Wola Buchowska, A 
65, Manasterz, podlegające sądowi po- 


wi ROR: 
latowemu w Sieniawie, 


sowej żeńskiej w Stryju, z płacą 600 zł. i 
z dodatkiem na pomieszkanie ogłasza się 
niniejszem konkurs. 

Kandydatki, (kandydaci) ubiegający 
się o tę posadę winni wnieść podania na- 
leżycie udokumentowane za pośrednictwem 


Konkursa. | 


te arg (8141 3—3) 
Celem stałego obsadzenia posady nau- 


CARTE 
tJciolki względnie nauczyciela szkoły 4kla- 


„swej władzy do e. k. okręgowej Rady szkol- 


nej w Stryju najpóżniej do końca czerwca 
br. 1889. 

Kandydatki, (kandydaci) mający kwa- 
lifikacyę do szkół wydziałowych będą mieli 
pierwszeństwo. 

Podania spóźnione, lub niezaopatrzone 
w potrzebne dokumenta nie będą uwzglę- 
dniane. ; 

Z e. k. okr. Rady szkolnej 

Stryj, dnia 14 maja 1889. 


L. 2823 i (3475 2—3) 
Sad powiatowy w Starym Sączu przyj- 
mie zaraz rutynowanego w całej manipu- 
lacyi deytaryusza z miesięczną płacą 25 zł. 
Swiadectwa są potrzebne. 
Nowy Sącz, dnia 17 maja 1880. 


L. 16682 i (8437 8—3) 

W celu nadania stypendyum z fun- 
dacyi Maryi ze Stojowskich Kurdwanowskiej 
w rocznej kwocie 240 zł. wa. ogłasza się 
niniejszem konkurs. 

Stypendyum to może być nadane tylko 
uczęszczającemu do publicznych szkół Śre- 
dnich, uczniowi należącemu do rodziny śp. 
fundatorki imienia Jordanów Stojowskieh 
i wykazujacemu kwalifikacyę, jakiej od sty- 
pendystów wymagają ogólnie obowiązujące 


przepisy. Pierwszeństwo ełuźy uczniowi wy- | 


kazującemu najlepsze postępy w naukach. 


Nadane stypendyum może stypendysta za- | 


trzymać aż do prawidłowego ukończenia 
nauk w publicznych szkołach średnich. Po- 
dania należy wnosić za pośrednictwem prze- 
łożonej Dyrekcyi szkolnej do Wydziału kra- 
jowego najpóżniej do dnia 15 czerwca br. 
i załączyć do nich metrykę chrztu, świade- 
etwo ubóstwa należycie zatwierdzone, świa- 
dectwo szkolne przynajmniej za I półrocze 
bieżącego roku szkolnego, tudzież wiarygo- 
dne dowody pochodzenia z rodziny śp. fun- 
datorki imienia Jordanów Stojowskich. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z wielkiem 
ks, Krakowskiem. 

We Lwowie, dnia 14 maja 1889, 


Ł. 484/R. s. o. (3497 1—3) 

. Niniejszem ogłasza się konkurs na po- 
sadę nauczyciela w e. k. wyższej szkole real- 
nej we Lwowie, z kwalifikacyą do naucza- 
nia historyi naturalnej, jako przedmiotu głó- 


wnego, a matematyki i fizyki jako prag | 


dmiotów ubocznych. 

Z tą posadą połączona jest płaca eta- 
towa z dodatkami pięcioletnimi, w myśl 
ustaw z dnia 9 kwietnia 1870 (Dz. ust. pań. 
nr. 46) i 15kwietnia 1873 (Dz. ust. pań. nr. 48) 

Kandydaci ubiegający się o tę posadę, 
winni wnieść podania zaopatrzone w potrze- 
bne dokumenta, w przepisanej drodze słu- 
żbowej, do prezydyum e. k, Rady szkolnej 
krajowej, najpóźniej do dnia 10 czerwca br. 
Z Prezydyum c. k. Rady szkolnej krajowej. 

We Lwowie, 17 maja 1889. 


L. 674 (3498 1—38) 
C. k. Rada szkolna okręgowa ogłasza 
niniejszem w myśl uchwały z 18 maja 1889 
konkurs na następujące posady nauczycielskie. 
1. Przy 4 klasowej szkole męskiej w 
Haliczu 2 posady nauczycielskie z płaca po 
450 zł. i 45 zł. na pomieszkanie. 

2. Przy 2 klasowej szkole żeńskiej w 
Haliczu posada kierującej nauczycielki z pła- 
cą 450 zł. wolnem pomieszkaniem i doda- 
tkiem w kwocie 50 zł. za kierownictwo. 

Podania zaopatrzone w dokumenta służ- 
bowe, wnieść należy za pośrednictwem swych 
Władz przełożonych najpóźniej do 10 li- 
pca 1889. 

Podania spóźnione lub nieopatrzone w 
potrzebne dowody nie będą uwzględnione. 

Stanisławów, 18 maja 1889. 


Wyroki prasowe. 


L. 7678 (3241) 
EDYKT*) 


C. k. Sąd krajowy karny w Krakowie į 


jako prasowy orzeka: w treści pisma dru- 
kowego „Problemat Słowiański* napisał 
Edward Bogusławski Kraków. Drukiem W, 
Korneckiego 1889. Nakładem autora, zawar- 
tą jest istota zbrodni zdrady głównej z $. 
53 lit. e. i występku;z $. 802 ust, p. 

Rozszerzenie tego pisma zostaje za- 
kazanem. 

Kraków, dnia 7 maja 1889. 


*) Powtórzono z powodu mylnego wydru- 
kowania w gaz, nr. 113. 


Upadłości. 
L. 4316 (8502) 


_  Zawiadamiam niniejszem wszystkich 
wierzycieli, iż zarządca mas rozbiorowych 
Mojżesza Atlassa tudzież Wolfa Atlassa, ja- 
wnych spólników firmy bracia Atlas w Ja- 
rosławiu p. adw. dr. Jahl przedłożył for- 


LJ 
,malne projekty częściowego rozdziału fun- 
, duszów tychże mas, które to projekty bądź 
u p. zarządcy bądź u podpisanego komisa 
rza konkursowego przejrzane być mogą. 

Zarazem zaś oznajmiam wierzycielom, 
iż mogą w przeciągu dni 10 wnieść u 
podpisanego bądź ustnie bądź pisemnie swe 
zarzuty przeciw przedłożonym projektom. 

Na wypadek zaś wniesienia zarzutów 
wyznaczam do rozprawy w przedmiocie ta- 
kowych termin na dzień 3go czerwca 1889 
godz. 5 po południu bióro nr. 8. 

Przemyśl, 18 maja 1889. 

Komisarz konkursowy 


Rozmaite obwieszczenia. 
L. 13191 (2464 (3-—3) 
j C. k. Sąd krajowy we Lwowie zawia- 
| damia Berischa Menkesa z miejsca. pobytu 
niewiadomego, że kuratorem dla niego adw. 
|dr. Flaschner ze zastępstwem przez adw. 
, dr. Manscha, do sprawy egzekucyjnej sprze- 
daży jednej dwunastej części realności i 
gruntu we Lwowie pod l. 1023, i 1477, i 
rozdziału ceny kupna na żądanie Berla Gold- 
sterna pto 70 zł. 50 et, wa. zpn. ustano- 
wiony został, że więc jego rzeczą będzie 
temu kuratorowi lub innemu prawnemu za- 
|stępcy potrzebną informacyę udzielić i o 
'tem Sąd zawiadomić. 
We Lwowie, dnia 6 kwietnia 1889. 


L. 2889 (2491 3—8) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Tarnopolu zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomego Józefa Dąbrowskiego, e. k. 
kancelistą sądowego, że przeciw niemu Jakób 
Schletter, kupiec w Delatynie, w sądzie tu- 
tejszym dnia 7 marca 1889 L. 2889 wniósł 
prośbę o egzekucyjną intabulacyę prawa za- 
|stawu dla sumy 80 zł. z pn. w stanie bier- 
joym ils części realności pod lk. 961 wyk. 
hip. 778 gminy katastrainej Delatyn obję- 
l tej, jakoteż dozwolenie sekwestracyi docho- 
i dów jednej trzeciej części tej realności, że 
w skutek prośby tej ustanowiono dla niego 
kuratorem tutejszego adw. dr. Weissteina, a 
adw. dr. Delinowskiego zastępcą tegoż i że 
uchwałę zezwalającą na proszoną intabula- 
'eyę ustanowionemu kuratorowi doręczono. 
| Tarnopol, dnia 16 marca 1889. 


L. 1662 (8882 3— 8) 

C. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie- 
wiadomego z życia i miejsca pobytu Mi- 
chała Rogowskiego, a względnie niewiado - 
mych z życia i miejsca pobytu spadkobier- 
ców jego, że przeciwko tymże Józefa z 
Wieczorkowskich Modliszewska przez adwo- 
kata dr. Iwańskiego wniosła pozew de pr. 
|29 marca 1889 1. 1662 o prawo własności 
'do części dóbr tabularnych Lencze górne 
lwh. 274 „Rogowszczyzna*, że dla tych po- 
zwanych na tychże koszta i piebezpieczeń- 
stwo ustanowionym został kuratorem pan 
adw. dr. Kern w Wadowicach, którym po- 
zew ten do rąk kuratora do wniesienia o- 
brony w przeciągu dni 90 pod surowością 
$. 32 ust. sąd. doręczony został, że pozwani 
„winni są ustanowionemu kuratorowi udzielić 
'ze swej strony dowodów lub też innego peł- 
nomocnika sędowi przedstawić. 

Wadowice, dnia 6 kwietnia 1889. 


L. 4095. (3367 2—38) 
i C. k. Sąd powiatowy w Przeworsku 
(w sprawie tabularnej Freidy Tannenbaum, 
| Małki Frieder, Jakóba Tannenbauma, Nafta- 
lego Tannenbauma i Seliga Friedera o za- 
intąbulowanie właścici-li realności pod nr. 
| 78 w Przeworsku wykazem 312 objętej do- 
'tąd Józefa Manheima w '/« części, Leiby 
, Manheima w *l« częściacn Chaima Manhei- 
„ma w */ części własnej, ustanawia dla nie- 
| wiadomych z miejsca pobytu Leiby Man- 
heina, Józefa Manheima, Natana Manhei- 
ma, Perli z Manheimów Omper i Jenty z 
Mauheimów Bleichfeld, kuratorem pana adw. 
| dr. Leona Lorie z Przeworska i o tem ku- 
randów w celu strzeżenia swych praw za- 
wiadamia. 
Przeworsk, 12 sierpnia 1888, 


L. 12110. (8425 2—3) 
i C. k. wyższy Sąd krajowy podaje do 
powszechnej wiadomości, że p. Józef Na- 
rajewski reskryptem c. k Ministerstwa 
sprawiedliwości z dnia 27go marca 1889 1. 
6144 notaryuszem w Dynowie zamianowany, 
złożywszy dnia 14 maja 1889 przysięgęsłu- 
|żbową urzędowanie swe może rozpocząć. 

| We Lwowie, dnia 14 maja 1889. 


i 
L. 8901. (8355 2—8) 
| C. k. Sąd powiatowy miejsko- delego- 
| wany w Tarnowie oznajmia, że dla nieobecne- 
: go z miejsca pobytu pozwanego Eugeniusza 
i Jordana w sporze drobiazgowym z Józefem 
Tomkiewiczem o 34 zł. wa. zpn. ustanawia 
się kuratorem adw.dr. Glazera z substytucyą 
adw. dr. Szancera, któremu pozew z termi- 
nem na l0go czerwca 1889 o 9 rano do- 
ręczonym zostaje. 
Tarnów, 4 maja 1889, 


L. 7479 (8216 1—3) 


Wykaz 
rzypadających na pojedyńcze okręgi szkolne 
Bon na bezpłatne książki w języku ruskim 
dla ubogich uczniów w stosunku do ilości 
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ĄAASKYK CA BALANKETÓR'K REKCAĆRKIŃ"A, 341100" 
RAĄŻKENH ZAVBHENH OYPAĄOBA RKANKETKI BE- 
KCAERA BCAKOTO POĄA 3%  AQSKOBAHKIMKI 
3SNAYKAMH CTEMNAĆRKIMU. 

Kurkunń 03HAKH HOBKIYK BkAHKETÓRA 


dzieci do szkoły rzeczywiście uczęszczających BEKCAEEKIŃ"K ONHcANĄ CŚTAK ĄAOKAAAHO Bh 


w roku szkolnym 1889/90. 


| c a SRS 
ZIC. k. Okręgowa Ra- EE S ACE 
A| da szkolna w SET | a add 
a Sg | paft 
: gS Ela" 
a ES złr. 
1iLwowie dla miasta 
2/Nowym Sączu 1872 
3 Gorlicach . 1211 32 (50 
4|Grybowie 412 11 |06 
5|Jaśle 449 12 106 
6Krośnia 1781 20 197 
ZiŁańecucie 294 " |89 
8lSanoku. . 3028 | 81 |29 
giLisku . >- 1410 37 185 
10;Brzozowie . 818 8 (54 
11 Przemyślu . 4130 110 |87 
12/Dobromilu . 1547 41 158 
13|Jarosławiu. . . 38096 88 110 
I4/Cieszanowie . . 2545 68 131 
15iJaworowie . 3641 97 [74 
16|Mościskach . 5606 150 |48 
17|Sarmaborze . 6164 165 |46 
18|Staremmieście 1628 43 170 
19 Drohobyczu 6208 166 (50 
20/Turce e 1340 35 198 
21|Stryju . . « 5929 159 |16 
22|/Zydaczowie 5579 149 |76 
23/Kałuszu 2755 73 |96 
24|Dolinie . 2710 72 |75 
25 Gródku . 2759 74 |06 
26lRudkach . . . 3195 85 |77 
27lLwowie zamiejska | 20314 545 1380 
28|Bóbrce . ; 8879 238 135 
29|Sokalu . 8306 222 197 
B0|Kamionce . 8745 234 |75 
BliZółkwi . 6994 187 |75 
32 Rawie 5221 140 15 
B3iZłoczowie . 7173 192 155 
34|Brodach : 7181 192 176 
B5lBrzeżanach . . 4308 115 l65 
86|Podhajcach Ą 2754 78 192 
37|Rohatynie . 5445 146 117 
38|Przemyślanach 4154 111 550 
39 Tarnopolu . 8656 282 |36 
40|Skałacie 4680 125 |85 
41iZbarażu 4094 109 |89 
42|Trembowli. 7516 201 |76 
43lHusiatynie . 7425 199 |31 
44|Zaleszczykach 2825 75 |84 
45 Borszczowie 4040 108 |45 
46INowym Targu. 224 6 |01 
47|Czortkowie A 3131 84 |05 
48|Buczaczu . . . | 4421 118 168 
£9|Sniatynie . f 4826 129 |55 
50|Horodence . 4047 108 |64 
5l|Kołomyi 5939 159 142 
52| Kosowie 3088 82 |76 
53/Nadwórnie $ 2322 62 134 
54|Bohorodczanach . 1548 41 se 
55|Stanisławowie 6365 170 186 
56|Tłumaczu . 4028 108 1183 
Razem . |240469 | 6455 i12 


Z Departamentu rachunkowego e. k. Na- 
miestnictwa 
Lwów, dnia 6 maja 1889, 


L. 90526. (3493 1—3) 

Od dnia 1. stycznia 1889 będą w miej- 
sce obetnie sprzedawanych blankietów we- 
ksłowych, zaprowadzone zmienione urzędo- 
we blankiety wekslowe wszystkich katego- 
ryj z wdrukowanymi znaczkami stemplowy- 
mi. Odznaki zewnętrzne nowych blankietów 
wekslowych opisane są szczegółowo w roz- 
porządzeniu e. k. Ministerstwa skarbu z 
daia 24. listopada 1888 1. 36818 (Dz. u. p. 
nr, 174). 

Obecnie sprzedawane blankiety we- 
kslowe mogą być używane jeszcze do 30g0 
czerwca 1889. użycie zaś tychże po tym 
terminie uważane będzie jako niedopełnie 
nie ustawowego obowiązku stemplowego i 
pociągać będzie za sobą szkodliwe skutki 
prawne w ustawach o należytościach okre- 
ślone. 

Od dnia 1. lipca do włącznie 30 wrze- 
śnia 1889 będą urzędowe magazyny stem- 
plowe wymieniały bezpłatnie wyszłe z uży- 
wania a nie zużyte blankiety wekslowe na 
nowe blankiety wekslowe, z zachowaniem 
przepisów w tej mierze istniejących 

Odnośne podania stron nie podlegają 
należytości stemplowej. 

Po dmiu 30. września 1889 nie będzie 
mogła nastąpić ani wymiana wycofanych 
ze sprzedaży blankietów wekslowych, ani też 
nie będzie za takowe przyznane jakiekol- 
wiek wynagrodzenie. 

7 e. k. krajowej Dyrekcyi Skarbu. 

We Lwowie, 26 grudnia 1888. 


Ja autmh 1. AuSapia 1889 s8ĄSTR 
gh MkeTĄE AO TENEPK Eh NPOĄdKH NAKO- 


POBNOPAĄKENIO BMICOKOTO L. K. MHHHCTEP- 
CTRA CKApEŚ 3% ANA 24. Nokemspia 1888 
u. 86818 (Ą. 3. n. u. 174). 

Tenepkuuwń BanankeTH  BEKCAĆRŃ mo- 
r$Th Elie BHTH oyxUBANA ao 30. IOwia 
1889. Oy:xure Tuiyke no Tówh TepmiH'k 
OYBAKATH CA RSĄETAKO HEĄONOAHENE OYCTA" 
ROROTO OBOBA3KŚ$ CTEMNAFROTO H NOTATA- 
TH BSĄE 34 COBRO TAKA npag noca'kĄ- 
CTERIA, KÅ nócAA 0YCTABKI O HAAEKRHTO" 
CTAYK CSTh 3ArPOKEKA. 

Bóąn ana 1. IOnia 1858 Ao Bkako- 
uno 30. Genremspia 1889 sSA$STA guak. 
HÓRATH KEBNAATHO OYPAĄOBA MATA3KINH 
CTemMnAEBĄ 3% OR%kr$ BMNATA a HE3SKHTA 
RAKKHKETH BEKCAEBĄ NPH 3AQOBAHKO Eh TÓWA 
B3TAAĄ'K HCTH'KOSHY% NpHNKCÓRK. | 

NŃOTŁNIUNA NOĄdHA CTOPONK HE NÔAAA~ 
TARTK OCTEMIIAERANIO. 

[lo 30. Genremspia 1589 ue ESAE 49- 
SROAENA NÛ RALWEHA BNHATKIŃ'K H3% OBE- 
T$ EALAHKETÓRKW BEKCAÉBKIY'h, HA rake HE- 
RSĄK HHIUE BAIHAFTOPOĄKENE 3A TAKOBA. 
3% u. K. kpaeBoń Auipekuju CKapROROŃ. 

Oy Anosk, ana 26. Aekemspia 1888. 


Vom 1. Jänner 1889 werden an die 
Stelle der bisher im Verschleisse befindli 
chen Wechselblanquette geänderte dmtliche 
Wechselblanquette aller Kategorien mit ein- 
gedruckten Stempelzeichen in den Ver- 
schleiss gesetzt. 

Die äussere Ausstattung der Wechsel- 
blanquette ist in der Verordnung des hohen 
k. k. Finanz-Ministeriums vom 24. Novem- 
ber 1888 ZI. 36818 (R.-G.-Bl. Nr. 174) ge- 
nau beschrieben. 

Die bisher im VWerschleisse befindli- 
chen Amtlichen Wechselblanquette können 
noch bis 30. Juni 1889 in Verwendung ge- 


Weizera de pr. 23 października, 1888 1. 45101 
zezwolił uchwałą z3 listopada 1888 1. 45101 
na wpis prawa zastawu dla obowiązków 
kontraktem z dnia 17 p”ździernika 1888 
przez Teodora Filipa dw. im.į Bredt przy- 
jętych do wysokości najwyższej sumy po- 
ręki 24000 tłr. w stanie biernym majętno- 
ści część Majdan średni czyli Majdan gra- 
nieczny i Siedliska zwanej, Teodora Filipa 
Bredt własnej, 

Powyższa uchwała doręcza się z życia 
i miejsca pobytu niewiadomemu Teodorowi 
Filipowi Bredt do rąk równocześnie w oso- 
bie adwokata Dra Szwedzickiego z za- 
stępstwem adwokata Dra Dornbacha usta- 
nowionego kuratora. ; 

Wzywamy niniejszym edyktem Teodora 
Filipa 2 im. Bredt, aby w należytym cza- 
sie u ustanowionego kuratora, lub też w 
Sądzie osobiście albo przez innego zastępcę 
się zgłosił i celem przestrzegania swoich 
praw stosownych Środków użył, ileże z za- 
niedbania wyniknąć mogące niekorzystne 
skutki sam sobie przypisze. 

We Lwowie, dnia 27 kwietnia 1889, 


L. 4535. (3432 1— 3) 

C. k. Sąd obwodowy w Samborze za 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia- 
domych Wiucentego Borowskiego, Szczepana 
Stanisława i Aleksandra Jaworskich, He- 
lenę Konstantego Błażowskiego, Annę Ba- 
zylego Nanowskiego, Teresę Jana Terleckie- 
go, Marcyannę Marcina Strzemeskiego mał- 
żonkę Stanisława Terleckiego i Salomeę 
z Zalewskich Zbijewską, że w skutek prośby 
Michała Tomasza 2 im. Siemasza de pres 
22 stycznia 1883 1. 943 o wydanie edyktu 
amortyzacyjnego sumy 2000 zł.p. z większej 
3000 zł. p. i nadciężarów ną karcie cięża- 
rów części wydzielonej z dóbr Waniowiee 
III. wyk. hzp. 326 objętei dla nich kurator 
w osobie adwokata Dra Steuermanna ze 
substytucyą adw, Dra Witza ustanowiony 
został, któremu to kuratorowi potrzebną 
do zastępywania ich w tej sprawie infor- 
macyę przesłać, lub innego zastępcę sobie 


nommen werden. Die Verwendung dersel- | obrać mają. Zarazem wzywa się niniejszym 


ben nach diesem Zeitpunkte wird der Nicht 


edyktem wszystkich tych, którzyby do wie- 


erfiillung der gesetzlichen Stempelpficht | rzytelności 2000 zł. p. z większej 3000 zł. p. 


gleichgehalten werden und die auf Grund 
der Grebiihrengesetze damit verbundenen 
nachtheiligen Folgen nach sich ziehen. 


na karcie ciężarów części wydzielonej z dóbr 
Waniowice III. wyk. hyp. 326 objętej przez 
Macieja Zbijewskiego swej żonie Katarzynie 


Die ausser Gebrauch gesetzten, un- | według poz. 1 ciężarów zabezpieczonej a 
verwendet gebliebenen Wechselblanquette į przez tąże według poz. 2 ciężarów Anto- 


werden unter Beobachtung der gesetzlichen 
Bestimmungen und Vorschriften vom lten 
Juli bis einschliesslich 30. September 1889 
bai den  Stempelmagazinsamtern gegen 
neue Wechselblanquette unentgeitlich aus- 
gewechselt werden. i 

Die beziiglichen Eingaben der Partei- 
en sind stempelfrei. 

Nach dem 30. September 1859 wird 
weder eine Umwechsłung noch eine Ver- 
giitung, beziiglich der aus dem Verschleisse 
gezogenen Wechselblanquette, stattfiaden. 
Von der k. k. Finanz - Landes-Direction. 

Lemberg, am 26 Dezember 1888. 


L. 4536 (3431 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Samborze za- 
wiadamia z życia 1 miejsca pobytu niewia- 
domych Szczepana, Stanisława i Aleksan- 
dra Jaworskich, Helenę, Konstantego Bła- 
żowskiego, Annę, Bazylego Nanowskiego, 
Teresę, Jana Terleckiego, Marcyannę Marci- 
na Strzemeskiego małżonkę i Stanisława 
Terleckiego, że w skutek prośby Michała To- 
masza dw. im. Siemasza de praes. 22 sty- 
eznia 1888 l. 945 o wydanie edyktu amor- 
tyzacyjnego sumy 1404 zł. p. z prowizyą 80 
zł, na karcie ciężarów części wydzielonej z 
dóbr Waniowice III wyk. hip. 326 objętej, 
dla nich kurator w osobie adw. dr. Steuer- 
manna ze substytucyą adw. dr. Witza usta- 
nowiony został, któremu to kuratorowi po- 
trzebną do zastępywania ich w tej sprawie 
informacyę przysłać lub innego zastępcę so- 
bie obrać mają. 

Zarazem wzywa się niniejszym edy 
ktem wszystkich tych, którzyby do wierzy- 
telności 1104 zł. p. z prowizyą 80 zł. p. i 
dałszemi narosłemi prowizyami pierwotnie 
na rzecz Jana Jaworskiego podstolego Za- 
kroczymskiego a w skutek spadku po Janie 
Jaworskim na jego braci i siostry: Szczepa- 
na, Stanisława, Aleksandra, Helenę, Kon- 
stantego Błażowskiego, Aunę Bazylego Na- 
nowskiego, Teresę Jana Terleckiego i Mar- 
cyannę Marcina Strzemeskiego małżonkę 
spadłej, a z mocy wyroku Stanisławowi 
Terleckiemu przypadłej, zaintabulowanej ja- 
kie roszczenia mieli, takowe tem pewniej 
w przeciągu jednego roku, to jest do dnia 
1 czerwca 1890 zgłosili ile że po bezskute- 
cznym upływie tego roku ta wierzytelność 
1104 zł. p. z prowizyą 80 zł. p. za amor- 
tyzowaną uznaną i z karty ciężarów części 
wydzielonej z dóbr Waniowice III. w. hyp. 
326 objętej wykreśloną zostanie. 

Sambor, 14 maja 1889. 


L. 16001. (3403 1—38 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie ono 
czyni, iż w skutek prosby Mosesa Iwanier, 
Mosesa Seidmana, Herscha Ramler i Nuty 


niemu Zbijewskiemu przez tegoż ostatniego 
według poz. 3 ciężarów Ignacemu Zbijew 
skiemu a według poz. 9 ciężarów przez Te- 
klę z Babeckich Zbijewską, Wincentemu 
Borowskiemu odstąpionej, jakoteż do obcią- 
żeń tej wierzytelności mianowicie sumy 
1104 zł. p. i 80 zł. p. tudzież narosłych 
rowizyi pierwotnie na rzecz Jana Jawor 
skiego Podstołego Zakroczymskiego a w sku- 
tek spadku po Janie Jaworskim na jego 
braci i siostry Szczepana, Stanisława, Ale- 
ksandra, Helenę, Konstantego Błażowskiego 
Annę, Bazylego Nanowskiego, Terysę Jana 
Terleekiego i Marcyannę Marcina Strzeme- 
skiego małżonki, spadłej a z mocy wyroku 
Stanisławowi Terleckiemu przypadłej tu- 
dzież sumy 3000 zł. p. z prowizyą na rzecz 
Salomei z Zaleskich Zbijewskiej zaintabulo- 
wanych, jakie roszczenia mieli takowe tem 
pewniej w przeciągu jednego roku tj. dnia 
1 Czerwca 1890 zgłosili — ile że po bez- 
skutecznym upływie tego roku ta wierzy- 
telność 2000 zł. p. z większej 8000 zł. p. 
wraz z obciążeniem 1104 zł. p. 80 zł. p. 
i 38000 zł. p. za amortyzowaną uznana i 
z karty ciężarów części wydzielonej z dóbr 
Waniowiee III. wyk. hyp. 326 objętej wy- 
kreśloną zostanie. 

Sambor, 14 maja 1889. 


L 1661 (3381 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie 
wiadomych z życia i miejsca pobytu Szy- 
mona Skorupkę Padlewskiego, Annę z Wie 
czorkowskich Aiselt i Teklę ze Stojowskich 
Wieczorkowską a względnie ich spadkobier- 
ców z Życia i miejsca pobytu niewiadomych, 
że przeciwko tymże Józefa z Wieczorkow- 
skich Modliszewska przez adwokata dr. 
Iwańskiego wniosła pozew de pr. 29 marca 
1889 1. 1661 o prawo własności */, części 
dóbr Lencze górne część lwh 378 Wieczor 
kowszczyzna, że dla tych pozwanych na tych- 
że koszta i niebezpieczństwo ustanowionym 
został kuratorem p. adw. dr. Korn w Wado 
wiecach, że tymże pozwanym do rąk kura- 
tora pozew ten do wniesienia obrony w 
przeciągu dni 90 pod surowością $. 82 ust. 
sąd. doręczony został, że pozwani winni są 
ustanowionemu karatorowi udzielić ze swej 
strony dowodów lub też innego pełnomo- 
cnika Sądowi przedstawić. 

Wadowice, dnia 6 kwietnia 1889. 


L. 2630 (3338 1—3) 
C. k Sąd powiatowy w Łanceneje za- 
wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Walentego Rozwoda, iż pod dniem 7 kwiet- 
nia 1889 Marein i Maryanna Nogowie 
wnieśli przeciw niemu pozew o uznanie i 
zaintabułowanie ich za właścicieli posiad- 
łości pod l. k. 625 lwh. 46 ks. gr. gm. 


kat. Rakszawa objętej, że do rozprawy ter- 
min na 22 sierpnia 1889 naznaczono i że 
dla niego kuratora w osobie Jana Dołęgę 
z Rakszawy zamianowano. 

Wzywa się Walentego Rozwoda, aby 
ustanowionemu kuratorowi dostarczył środ- 
ków obrony lub innego wymienił pełno- 
moenika pod rygorem skutków prawnych. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Łańcut, dnia 3 maja 1889. 


L. 464 (3308 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Krynicy, za- 
wiadamia Waska Krynickiego z miejsca po- 
bytu niewiadomego, iż Dawid Keil jako 
prawonabywca Wania Fatuły, wytoczył prze- 
ciw niemu i Olenia Kryniekiej - pto 138 zł. 
i 18 zł. i kuratorem dla tegoż z miejsca 
pobytu niewiadomego Seman Juszczyk usta- 
nowiony został, celem doręczenia do rąk 
tegoż cytacyi z 26 stycznia 1889 1. 464. 
Krynica, 26 stycznia 1889, 


L. 4777 (3463) 
C. k. Sąd obwodowy w Samborze ja- 
ko handlowy ogłasza, że na prośbę Joachi- 
ma Politzer kupca w Wygodzie jako właś- 
ciciela firmy „Joachim Politzer Propinations- 
pachter und Consumgeschaft in  Wygo- 
da“ wciągniętą została firma ta do tusądo- 
wego rejestru handlowego dla firm poje- 
dynczych i że właściciel takową podpisy- 
wać będzie przez: „Joachim Politzer“. 
Sambor, 14 maja 1889, 


L. 5098 (3325 2—8) 

Nieznanego z miejsca pobytu Aleksan- 
dra Bernsteina zawiadamia się, że w sprawie 
egzekucyjnej Tarnowskiej kasy oszczędności 
przeciw niemu o 880 zł. wa z pn. ustano- 
wiono dla niego kuratora w osobie adw. 
dr. Hilarego Baczyńskiego ze Stryja i te- 
muż doręczono tus. uchwałę z dnia 10 marca 
1888 1. 528. 

Wzywa się zatem Aleksandra Bern- 
steina, aby temuż kuratorowi informacji u- 
dzielił, lub innego pełnomocnika ustanowił, 

C. k. Sąd powiatowy 

Stryj, 28 marca 1889, 


L. 2957, (3365 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Głlinianach o- 
głasza, iż ustanowił celem doręczenia uchwa- 
ły z 31 marca 1888 do l. 7411 i z 15go 
września 1887 l. 7662 dla niewiadomych z 
miejsca pobytu i życia Czeitli Ity Dortort 
i Sary Roth kuratorem p, Rudolfa Koer- 
bera, Wzywa się Czejtłe Ite Dortort i Sare 
Roth, aby mianowanemu kuratorowi infor- 
macji udzieliły albo inaego zastępcę pra- 
wnego ustanowiły, gdyż w przeciwnym 
razie złe skutki sobie przypisać będą mu- 
siały. 

Gliniany, dnia 81 marca 1889, 


L. 688. | (3396 2—3) 

Z życia i miejsca pobytu niewiadomych 
Wolfa i Esterę Bizgajerów z Wyłowa za- 
wiadamia się, że w sporze ustnym Dwojry 
20 Storchowej przeciw nim o uznanie i 
wpis prawa własności połowy realności wyk. 
hip. l. 86 ks. gr, gm. Wyłów objętej, usta- 
nowiono dla nich kuratorem Dawida Bizga- 
jera na ich koszt i niebezpieczeństwo i wzy- 
wa się ich, aby albo osobiście w Sądzie 
stanęli lub innego zastępcę wskazeli. 

. k. Sąd powiatowy 
Radomyśl, dnia 10 kwietnia 1889. 


L. 5325 (3326 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Tłustem za- 
wiadamia Włodzimierza Starzyńskiego Z 
miejsca pobytu niewiadomego, że celem do- 
ręczenia tusądowego w sporze Marceli Ły- 
sakowskiej imieniem własnem i nieletniej 
eórki Bronisławy, Michała Nowaka imieniem 
nielet, Stanisława Leona 2 im. Łysakow” 
skiego w sprawie przeciw Włodzimierzowi 
Starzyńskiemu o uznanie ojcowstwa, alimen- 
tacyi zpn. pod dniem 3 kwietnia 1888 do l. 
145 zapadłego wyroku ustanowiono dla te- 
goż pozwanego na jegoż koszt i niebezpie” 
ezeństwo kuratora w osobi- p. Władysława 
Rubczyńskiego e. k. notaryusza w Tłustem. 
C. k. Sąd powiatowy. 

Tłuste, dnia 24 października 1888. 


L. 359 . (8305 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Szezercu Z8“ 
wiadamia, że w sprawie zaintabulowaneg? 
na rzecz ogólno-rolniezo kredytowego %87 
kładu dla Galicyi i Bukowiny w likwidacy! 
we Lwowie prawa zastawu dla sumy 4UU 
zł. wa. z pn. w stanie biernym realność! 
pod lk. 36 w Brodkach położonej, a wy* 
hip. 121 ks. grunt. tejże gminy objętej * 
Marcina Peszeka własnej, ustanowiono 0% 
niewiadomych z miejsca pobytu Georga Be 
kiera i Jakóba Bekiera kuratora ad actu 
w osobie Filipa Simona ze Szczerca i te 
muż kuratorowi równocześnie uchwałę t0% 
z dnia 20 stycznia 1889 1. 359 się doręc”” 
Szezerzee, 20 stycznia 1889. 


L. 10508 (3442) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wykreślenie z regestru dla 
firm pojedynczych firmy „Markus Finker" 
w Krakowie, a natomiast wpisanie do re- 
gestru dla spółek handlowych firmy „M. 
Finker & Spira“, której jawnymi spólnikami 
są Markus Finker kupiec w Krakowie za- 
mieszkały, oraz Benjamin Spira majster 
szewski w Krakowie zamieszkały. Siedziba 
spółki tej jest w Krakowie, spółka powstała 26 
kwietnia 1889, Każdy ze spólników ma pra- 
wo do podpisywania firmy, podpisując ta- 
kową „M. Finker % Spira*. 

Kraków, dnia 3 maja 1889. 


L. 2247 (3450 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Mielnicy za 
wiadamia Nykołę Demianów z miejsca po- 
bytu niewiadomego, rzekomo w  Rossyi 
przebywającego, iż przeciw niemu Bazyli 
Rakoczy pod dniem 2 kwietnia 1889 L. 2247 
pozew o uznanie za właściciela realności 
wykazu hipotecznego l. 380 księgi grunto 
wej gminy katastralnej Boryszkowee obję- 
tej i przepisanie prawa własności wytoczył, 
w skutek ezego termin do wniesienia i dal- 
szej rozprawy na dzień 12 czerwca 1889 o 
godzinie 10 przed południem wyznaczony, 
a dla ochrony praw jego kurator w osobie 
p Józefa Dziubińskiego ustanowiony został. 
Nieobeenego wzywa się zatem, aby 
kuratorowi potrzebną do obrony informacyę 
udzielił, lub też innego zastępcę Sądowi tu- 
tejszemu wskazał, inaczej bowiem skutki 
zaniedbania sobie przypisać będzie musiał. 
Mielnica, 5 kwietnia 1889. 


L. 4168 (3331 2—8) 

Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 
zawiadamia z miejsca pobytu i życia nie- 
wiadomych Łukasza Ciepłej względnie nie- 
wiadomych tegoż spadkobierców, takichże 
spadkobierców po Mikołaju i Emilianie Ćwil- 
lach a to Michała Cwił, Maryannę z Cwil- 
lów Saba, Bazylego i Helenę Owillów z miej- 
sca pobytu i życia niewiadomych, Teodora 
i Katarzynę małż. Kurpiel, względnie nie- 
wiadomych tychże spadkobierców, z życia i 
miejsca pobytu niewiadomę Józefę Krupka 
względnie tejże spadkobierców, że w sporze 
pisemnym Antoniny Baczyńskiej imieniem 
wła-nem i jej dzieci przeciw nim o uznanie 
powodów za właścicieli wyk. hip 1. 1078 
gminy kat. Stanisławów pod lk. 89*/, poło- 
żonej, ustanowiono dla nich kuratorem adw. 
kraj. dr. Ludwika Katzenellenbogena w Sta- 
nisławowie z zastępstwem adw. dr. Michała 
Fischlera i doręczono temuż pozew z alle- 
gatami do wniesienia obrony w dniach 90 
z wezwaniem, aby w czasie należytym u- 
dzielili ustanowionemu kuratorowi potrze- 
bng informacyę lub innego zastępcę sobie 
obrali i takowego sądowi wymienili, inaczej 
bowiem skutki możliwego zaniedbania sobie 
przypiszą. 

Stanisławów, dnia 13 kwietnia 1889. 


L. 5777. (3511 1—3) 
Józefa Kottek i Karola Gotsch zawia- 
damia się, że sanockie Towarzstwo zalicz- 
kowe wniosło przeciw niemu pozew pto 
20 zł. na który termin do rozprawy na dzień 
17 czerwca 1889 o 9 godzinie rano wyzna- 
czono i pozew nstanowionemu kuratorowi 
Drwi Flakowiczowi w Sanoku doręczono. 
C. k. Sąd pow. miej. del. 
Sanok dnia 16 kwietnia 1889. 


L. 5706. (3510 1—3) 

Niewiadomego z życia i miejsca po- 
bytu Rocha Uljasza zawiadamia się, że Sa- 
nockie Towarzystwo zaliczkowe wniosło 
przeciw niemu pozew pto 300 zł. a w., 
na który termin do rozprawy na dzień 17 
czerwca 1889 o 9 godzinie rano wyznaczo- 
no i pozew ustanowionemu kuratorowi Drwi 
Flakowiczowi doręczono. 

. k. Sąd pow. miej. del. 
Sanok dnia 16 kwietnia 1889. 


L. 5654. (3509 1—3) 

Niewiadomego z życia i miejsca po- 
bytu Józefa Ziembiekiego zawiadamia się, 
że sanockie Towarzystwo zaliczkowe wnio- 
sło pozew przeciw niemu pto 82 zł. 28 ct. 
a.w., na który termin do rozprawy na dzień 
17 czerwca 1869 o 9 godzinie rano wyzna- 
czono i pozew ustanowionemu kuratorowi 
Drwi Flakowiczowi doręczono. 

C. k. Sąd pow. miej. del. 
Sanok, dnia 16 kwietnia 1889. 


z 214. (3508 1—3) 

Vom k. k. Bezirks Gerichte in Ro- 
żniatów wird den dem Leben und Wohn- 
orte nach unbekanten Erben und Rechts- 
nehmern des verstorbenen Hersch Hoffmann 
und den dem Leben und Wohnorte nach 
unbekannten Simon Weissmann und Małka 
Rothbbaum werchelichte Weissmann deren 
Erben und Rechtenehmern bekannt gegeben, 
ds habe Chanina Weissmann aus Rożnia- 
tów gegen sie am 15 Jänner 1889 ZI. 214 
eine Klage auf Löschung des zu ihren 
Gunsten im Lastenstande der Klagerischen 
Realität nr. 128 in Rożniatów intabulirten 
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Pfandrechtes fir die Summe 1500 fi. aus- 
getragen, worüber zur mündlichen Verhan- 
dlung die Tagfahrt auf den 18 Juni 1889 
um 9 Uhr früh anberaumt wurde. 

Für die Belangten wurde Majer Tanne 
in Rożniatów zum Kurator bestellt, wel- 
chem dieselben alle Behelfe mitzuteilen 
oder sich persóhnlich oder durch einen 
Vertreter zu melden haben, als dieselben 
sonst die Folgen der Unterlassung dessen 
sich selbst zuzuschreiben haben werden. 

Rożniatów, 31 Janner 1889. 


Kurateje. 


L. 1325 (3451 3—3) 
Natan Gleitzman uznany został za 
umysłowo chorego, a kuratorem jego Lóebel 
Lipschiitz ustanowiony, 
C. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim, dnia 29 marca 1889. 


L. 3457 (3444 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Nowym Saczu 
podaje do publicznei wiabomości, iż opieka 
nad małoletnim Schają Reibscheidem z 
Nowego Sącza synem po Szymonie Reib- 
szcheidzie na czas nieograniczony przedłu- 
żoną została. 

Nowy Sącz, dnia 17 maja 1889. 


L. 1425 (3439 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Nowemsiole 
na podstawie uchwały e. k. Sądu obwodo- 
wego w Tarnopolu z 6 kwietnia 1889 I. 
4044 uznaje Tomasza Zbryka z Prosowiee 
marnotrawcą a kuratorem dlań ustanawia 
Dmytra Kobluka. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Nowesioło, 12 kwietnia 1889, 


L. 4503 (3468 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu o- 

głasza, że Katarzynę Zatwarnickę z Du 

biecka uchwałą z 1 maja 1889 |. 4503 za 

obłąkaną uznano i kuratorem tejze Józefa 

Zatwarnickiego z Dubiecka ustanowiono. 
Przemyśl, 1 maja 1889. 


L. 2904 (3488 1—3) 

Uchwałą c. k. Sądu obwodowego w 
w Nowym Sączu z dnia 14 lipca 1888 |. 
2558 uznano Jana Czamotę z Muszyny za 
umysłowo niedołężnego. 

Kuratorem ustanowiono Antoniego Goś- 
cjr skigo. 

Krynica, 10 października 1888. 


L. 10547 (3484 1—3) 
C. k. Sąd krajowy w myśl § $.21i 

273 k. e. uznaje Łukasza Zwolińskiego 

właściciela 5/4 części realności pod l. k. 

92 dz. V. w Krakowie umysłowo chorym 

i ustanawia dlań kuratora w osobie p. dr. 

Guńkiewicza adwokata w Podgórzu. 
Kraków, 10 maja 1889. 


L. 5463 (3524 1—3) 

Karol Nowosielski emeryt. ck. konce- 
pista skarbowy z Brodów, uznany został za 
obłąkanego. 

Kuratorem ustanowiono ojca jego Lud- 
wika Nowosielskiego ze Ścianki. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Brody, 11 maja 1889. 


Licytacye. 


L. 2825, (3420 3—3) 

W e. k. Sądzie powiatowym Tyczyń 
skim, celem zaspokojenia wierzytelności 
galicyjskiego Zakładu kredytowego ziem- 
skiego w Krakowie w kwocie 6 rat po 15 
zł. z przyn. odbędzie się przymusowa sprze- 
daż realności pod u. k. 62 w Tyczynie po- 
łożonej, wyk. hip. 1. 25 księgi gruntowej 
gminy katastralnej Tyczyna objętej, na imię 
Michała i Antoniny Ostafilów zaintabulo- 
wanej w dniach 13 czerwca i 17 lipca 1889, 
każdym razem o 10 godz. rano, 

Cena wywołania 1200 zł. 

Wadyum 120 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych w Są- 
dzie można przejrzeć. 

Tyczyn, dnia 8 maja 1889. 


L. 924 (3347 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 
przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu- 
żnej 160 zł. z przynależytościami na rzecz 
kasy oszczędności w Bochni przymusową 
sprzedaż realności Mateusza Piotrowskiego 
1. w. h. 19 gminy kat. Niewiarów I. część 
i realności Jacentego Wojciecha £ w. h. 7 
gminy katastralnej Niewiarów II. część o- 
bjętych 
na dniu 24 czerwca i 
na dniu 25 lipca 1889, 
każdym razem o godzinie 10 rano w biu- 
rze sądowem. 
Cena wywołania lej realności wynosi 
1100 zł. 


Wadyum 110 zł. 

Cena wywołania IIej realności wynosi 
623 zł. 

Wadzum 63 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze sądowej. 

Kuratorem ad actum dla niewiado- 
mych wierzycieli ustanowiono p. Teofila 
Gattego e. k. notaryusza w Niepołomi- 
cach, 

Niepołomice, dnia 15 marca 1889. 


L. 6097. (8354 8—3) 

C. k. Sąd powiatowy miejsko-delego- 
wany w Tarnowie ogłasza, iż celem zapła- 
cenia Zakładowi kredytowemu ziemskiemu 
w Krakowie 7 rat po 18 zł. z przyn. odbę- 
dzie się w dniu 21 czerwca 1889 i w dniu 
5 lipca 1889, każdorazowo o 10ej godzinie 
z rana w B. 1. publiczna licytacya realności 
l. w. h. 154 gminy Skrzyszów objętej, Jó- 
zefa Kiliana własnej. 

Cena wywołania wynosi 1100 zł. wa. 

Wadyum 110 zł. 

Bliższe warunki 
Sądzie. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hip. mianowany dr, M. Gałecki z substytu- 
cyą dr. Goldhammera 

Tarnów, dn. 31 marca 1889, 


L. 1058 (3013 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy wiadomo czyni, 
że w dniach 24. czerwca i 25. lipca 1889, 
każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszo-sądowym gmachu publiczna 
licytacyjna sprzedaż połowy realności l. w. 
h. 95 księgi gruntowej gminy Niepołomice 
objętej Antoniego Krzysicy własnej, 

Cena wywołania 466 zł. 

Zakład 47 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Antoni Siwek z Podgrabia. 

Resztę warunków lieytaeyjnych, wy- 
ciąg hipoteczny i protokół oszacowania przej- 
rzeć można w Sądzie. 

Niepołomice, dnia 10 marea 1889. 


L. 78839 (3277 3—38) 

W Andrychowskim Sądzie powiatowym 
odbędzie się w dniu 24 czerwca 1889 o go- 
dzinie 10 rano przymusowa sprzedaż ciała 
hipotecznego wyk. hip. 1. 225 i 2/8 części 
ciała hipot. wyk. hipoteez. 1. 328 ks. grun. 
gm. kat. Sulkowice objętych, Jana Siwonia 
własnych na zaspokojenie wierzytelności 
Błażeja Borgosza w kwocie 33 zł. 56śet. 
wal. austr. 

Na tym terminie realności te i poni- 
żej ceny szacunkowej sprzedane zostaną. 

Cena wywołania 717 zł. 

Wadyum 72 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adwokat dr. Izydor Daniel z Wadowic. 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w tut. registraturze. 

Andrychów, dnia 28 lutego 1889, 


L. 5881. (3461 3—38) 
Sprostowanie. 

Odnośnie do ogłoszonego w Nume- 
rach 106, 107, 108 „Gazety Lwowskiej" e- 
dyktu licytacyjnego z dnia 30 marca 18*9, 
l. 3458 dotyczącego sprawy Tarnopolskiej 
kasy oszczędności przeciw Lazarowi Garfei- 
nowi o 5 rat po 1859 zł. i t. d., prostuje 
się zaszłą w ogłoszeniu powyższego edyktu 
omyłkę w ten sposób, iż w wierszu 10ym 
od góry w pomienionym edykcie miasto sło- 
wa „ruchomości* słowo „realności* czytać 
nałeży. 


m ĆÓ 


do przejrzenia w 


C. k. Sąd obwodowy. 
Tarnopol, 18 maja 1889. 


L. 1498. (3340 3—3) 

Celem zaspokojenia pretensyi Bernar- 
da Freya w kwocie 110 zł. sprzedane zo- 
staną w dniach 24go czerwca i go sierpnia 
1889 zawsze o godz. 10 rano realności |. 
w. h. 604 w całości, 605 w połowie 606 w 
16/128 częściach, 607 w 16/128 częściach 
gminy katastralnej Nowy Targ, Rozalli 
Książkiewicz własne. 

Cena wywołania 696 zł. 

Wadyum 70 zł. 

Warunki lieytacyjne i wyciąg hipote- 
czny przejrzeć można w registraturze, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Nowy Targ, dnia 20 marca. 


L. 2085 (3841 2—38) 

W dniach 24go czerwca i 5go sierpnia | 
1889, zawsze o godzinie 10 rano sprzedaną ' 
zostanie w tutejszym Sądzie na zaspokoje- | 
nie pretensyi Izaka Riegelhaupta w kwocie 
178 zł z przynal. realność pod l. w. b. 
201 w Nowym Targu Magdaleny Mrugałowej 
własna. 

Cena wywołania 1057 zł, 

Wadyum 106 zł. 

Wyciąg hipoteczny i warunki licyta- 
cyjne przejrzeć można w registraturze. 

Nowy Targ, dnia 2 kwietnia 1889, 


L. 1384, (3452 2—3) 
W e. k. Sądzie powiatowym Tyczyń- 
celem zaspokojenia wierzytelności 
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skim, 


Hersza Horna w kwocie 20 zł. z przynal. 
odbędzie się przymusowa publiczna sprze- 
daż realności w Kielnarowy położonej, wyk. 
hip. 1. 100 ks, gł. gminy kat. Kielnarowa 
objętej na imię Tomasza Ziemby zaintabu- 
lowanej w dniach 24go czerwca i 2go sier- 
pnia 1889, każdym razem o 10ej godzinie 
rano. 

Cena wywołania 851 zł. 76 ct. 

Wadyum 86 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych w Są- 
dzie można przejrzeć. 

Tyczyn, dnia 15 marca 1889. 


L. 3487 (3478 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie o- 
głasza, że przeprowadzi przymusową publi- 
czną sprzedaż realności w Podgrodziu wedle 
wyk. hip. nr. 397 tejże gminy dłużników 
Samuela i Simona Marków własnej, na za- 
spokojenie wierzytelności Zakładu kredyto- 
wego włościańskiego w likwidacyi we Lwo- 
wie a to 11 rat po 20 zł. i resztującego 
kapitału 253 zł. 32 ct. dnia 27 czerwca i 
1 sierpnia 1889, o godzinie 10ej rano, na 
pierwszym terminie za lub wyżej ceny 
szacunkowej 600 zł., a na drugim zaś i po- 
niżej takowej. 

Wadyum wynosi 60 zł. 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny, 
akt ocenienia można przejrzeć w Sądzie. 

Kuratorem nieznanych wierzycieli u- 
stłanowiony Kazimierz Abgarowicz w Ro- 
hatynie. 

Rohatyn, 31 marca 1889. 


L. 9497. (3265 1—8) 

W e. k. Sądzie powiatowym w Busku 
odbędzie się dnia 25go czerwca 1889 tylko 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 1 sier- 
pnia 1889 nawet poniżej takowej, jednak 
nie niżej sumy długów hipotecznych li- 
cytacya realności według wykazu hipote- 
cznego l. 1289 w Busku położonej, dłużni- 
ka Jana Olszewskiego własnej na rzecz Ja- 
kóba Siegelbauma pto 1300 zł. z przynale- 
żytościami, 

Cena wywołania wynosi 7615 zł. 

Wadyum 761 zł. 50 ct. w. a. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolao przejrzeć w tusąd. 
registraturze, 

Dla nieznanych z życia i miejsea po- 
bytu wierzycieli, tudzież dla wierzycieli hi- 
potecznych po dniu 11 października 1888 
wpisanych, ustanawia się kuratorem p. Jana 
Reicherta z Buska ze substytucyą p, Józefa 
Ptaszka z Buska. 

Busk, dnia 31 grudnia 1888. 


L. 218 (3480 1—3) 

Celem zabezpieczenia wykonania na- 
praw budynków salinarnych na rok 1889, 
odbędzie się dnia 4go czerwca b. r. w c. k, 
Zarządzie salinarnym w Drohobyczu licyta- 
cya za piśmiennemi ofertami. 

Cena kosztorysowa wszelkich robót 
wraz z dodaniem materyałów wynosi 2380 
zł 6 et. 

Oferty muszą dokładnie według wzoru 
w e. k. Zarządzie salinarnym przechowane- 
go być wypełnione, marką stemplową na 
50 et. opatrzone, procent opustu od koszto- 
rysowej kwoty nie tylko liczbami ale i lite- 
rami wyrażone i najdalej do 12 godz. w po- 
łudnie dnia 4 czerwca 1889 do rąk naczel- 
nika saliny złożone. 

Bliższe warunki, plany, kosztorysy 
przejrzeć można w godzinach urzędowych 
w kancelaryi zarządu salinarnego. 

C. k. Zarząd salinarny. 

Drohobycz, 21 maja 1889. 


L. 1575 (3324 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Sądowej Wi- 
szni ogłasza, że w dniach 26 czerwca 1889 i31 
lipca każdym razem o godz. 10 rano, odbędzie 
się celem zaspokojenia sumy 15 zł. wa. z 
pn. od małoletnich Antoniego i Maryi Szo- 
cików się należącej publiczna licytacya pare. 
grunt. 1204, 1205 w Milczycach położonych 
ciała tabularnego niestanowiących, dłużni- 
ków własnych. 

Cena szacunkowa 65 zł. 

Wadyum 6 zł. 50 et. 

Bliższe warunki można przejrzeć w tu- 
sądowej registraturze. 

Sądowa wisznia, 9 marca 1889. : 
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Największy wybór 
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poleca nowo urządzony handel 


Wilhelma Sydora 


we Lwowie, przy placu Maryackim 1. 4. 
Ceny fabryczne. 
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Ekspedytor Dr. W. Kretowicz | 


prowadzący samodzielnie urząd pocztowy, ukończony 
gimnazyalista, poszukuje umieszczenia od 4 czerwca 
1889. Łaskawe zgłoszenia proszę adresować do u- 
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A Kąpiele mineralne, borowinowe, igliwiowe, tuszowe i rzeczne. — Mleko, żętyca, kefir, inhalatoryum. fg 
Znakomita stacya klimatyczno-lecznicza. 


H Pora kąpieło*x podzielona na trzy sezony od 20 maja do końca września. Mieszkania w pierw- 
szym i ostztnim sezonie o jedną trzecią część tańsze. 
Lekarz zdrojowy dr. Klemens Dębicki, b. asystent kliniki Uniw. Jagiellońskiego, 
Prosnekta rozsyła franko Dyrekcya. 
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reńskiego prymaryusza szpitala w Kra- w aptece „pod Złotym Słoniem* | , 
kowie; radcę dworu profesora Alberta, Henryka Blamenfelda | | B s Gł 
radcę dworu profesora Billrotha, pro- ko goys: RA | = Sk SB D 


fesora Chrobaka, radcę dworu profe- 


a m Swieże wody mineralne 
oo dworu profesors Gustawa Brauna, Akład „Exsiecatora* Na. nuda 


radcę zdrowotnego profesora Osera, 3495 KARSÓŁ A R ALE A B AR A we Lwowie. 


u 
radcę rządowego profesora Śchnitzlera Alojzego Hdbnera, Lwów, 
w Wiedniu i najznakomitszych człon- ulica Karola Ludwika L. 13. 
ków innych fakultetów medycznych. ESER 


Łaskawe zlecenia z prowincyi uskuteczniam odwrotną pocztą. 


„ po A.10 metrów, wystarczające na wielki garnitur 


HM  Nabyć można: we LWOWIE u Karola B:ye- © e 
Ta, E. Grossa, Kruszyńskiego i Koappa, A. Maf. Lubin Ż ty , I r = męski, z powodu wielkiego nagromadzenia, sprzedaje R 
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Zaproszenie T 
na nadzwyczajne BDIONI 


Walne Zgromadzenie 


członków kasy zaliczkowej „Nadzieja w 
Bołszowcach, stowarzyszenia zaregestrowa- 
nego z nieograniezoną poręką, które dnia 
5 czerwca 1889 o godzinie 3 po południu 
w kancelaryi tejże kasy się odbędzie. 
Porządek dzienny: | 
1. Sprawozdanie z czynności i przed- ' 
łożenie rachunków za rok 1888. 
2. Sprawozdanie komisyi kontrolującej 
i udzielenie absolutoryum dyrekcyi. 
8. Podział czystego zysku. 
4. Wybór całej Rady nadzorczej i$. 
48 stat.) i 
5. Potwierdzenie wyboru dokonanego. 
przez Radę nadzorczą całej dyrekcyi na 
dalsze trzy lata ($. 4 stat.) 
6. Wybór komisyi rewizyjnej na rok 
1889. 
4, Wnioski członków. i 
Bołszowce dnia 19 maja 1889, j 
Kasa zaliczkowa „Nadzieja“ w Bułszowcach £ 
stowarzyszenie zaregestrowane z nieograni- 
czoną poręką. s. 
Albin Wąsowicz, Wasyl Kostyk, ; PB 
dyrektor. kasyer. 
Dawid Goldschlag, 


zastępea kontrolora, 


niezbędne 
Jedynie pewny środek ma zausudzie dokonanych prób. 
c. k. austro-węgierska, jakoteż rossyjska i niemiecka wyłącznie uprz. fabryka 


osusza wilgoć, niszczy raz na zawsze grzybek drzewny, zastępuje farby olejne itp. 
zana szwy” © BAD Prae. 
Breszurkę jilustrowaną wysyla się na Żądanie bezpłatnie i franko. 
tyynalazen imżynier-=technolog GUSNAW RITTER w Warszawie. 
Uwaga. Reklamujący się Carbolineum nie należy porównywać z Exsiecatorem, giyż najlepszą rękojmią co 
do dobroci niechaj służy różnica w naznaczon=m cle. Od Carbolineum, uważanego jako kwas karbolowy, czyli smoła węglana, 
według taryf austryackich pobiera się sa 100 kilo 1 złr. 50 ct, gdy przeciwnie Ministerstwo finansów po chemicznem 
zbadaniu, uważając Exsiecatox jako środek składający się a wyższych chemieznych substsneyj, naznaczyło od 100 kilo 
10 złr. cła w złocie, a więc bezwarunkowo musi być ixsiccatow fiorszym środkiem w wyż wymienionych działaniach 
od wszetkich innych reklamujących się. 
Dla dogodności więc szan. Publiczności, aby preparat mój nie podlegał wygórowanej cenie przez wysokie wchodowe cło 
4 Warszawy do Auetryi, zmuszony byłem założyć 
Laboratorynm w Wiedniu i Filie w Krakowie. 


Kantor zamówień i objaśnień przy ulicy Sebastyana , L. 5, parter, 
Wysyłki uskuteezniają stę na prowineyę już od 10 kilo. 

l IE Agentów poszukuję. 

Skład we Lwowie u Alojzego Hiibnera, ulica Karola Ludwika, 13. 
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